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DZIŚ — piątek, dnia 9 lipca — Mikołaja, 
Tomasza, Weroniki.

JUTRO — sobota, dnia 10 lipca — 
7-u Braci Męczenników, Amelii.

POJUTRZE — niedziela, dnia 11 lipca 
— Piusa, Olgi.
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Nowe Propozycje US w Sprawie Suezu
“Base Ball”

się

Izby

Raport ten, podobnie jak 
wiele innych dokumentów, 
dotyczących zbrodni katyń­
skiej, został schowany pod 
sukno, ażeby nie drażnić zbro­
dniarzy.
Żądanie Prez. Mazewskiego

Ażeby przerwać zmowę mil­
czenia w naszym kraju, pre­
zes Alojzy Mazewski w imie­
niu Kongresu Polonii Amery­
kańskiej wystąpił z listem do 
przedstawiciela Stanów Zje­
dnoczonych w Organizacji Na­
rodów Zjednoczonych, amba­
sadora George Bush’a doma­
gając się, ażeby delegacja Sta­
nów Zjednoczonych żądała 
przeprowadzenia inwestyga- 
cji w sprawie zbrodni Katyń­
skiej.

Ambasador Bush w swojej 
odpowiedzi zapewnił prezesa

Mazewskiego, że zajmie 
sprawą Katynia i poinformu­
je Kongres Polonii Amery­
kańskiej o decyzjach, jakie 
zapadną w tej sprawie.

W najbliższym czasie spra­
wa zbrodni katyńskiej zosta­
nie podniesiona w parlamen­
cie irlandzkim.

Może nacisk światowej opi­
nii publicznej zmusi kunkta­
torów do wniesienia tej zbro­
dni przed jakiś trybunał mię­
dzynarodowy i pociągnięcie 
winnych do odpowiedzialno­
ści.

Demokraci 
Winni Jeszcze 
$9 Milionów

Siła Partyzantki 
Palestyńskiej

Kair. (UPI) — Dowódca 
partyzantów palestyń s k i c h 
Jasser Arafat podaje, że jego 
oddziały zostały powiększone 
* 3 nowe brygady, wobec cze­
go "siła oporu Arabów z Pa- 
kwfcyny” podwoiła się.

Agnew w Pałacu 
Bajkowym Nad 

Morzem Czerwonym
Jeddah, Saudi Arabia (UPI) 

— Wiceprez. Spiro Agnew 
kończy już swą misję do 10 
narodów w imieniu prez. Ni- 
xona. Wczoraj spędził dzień 
właściwie na przyjmowaniu 
honorów w stylu arabskim w 
bajkowym pałacu króla Fai- 
sala w Saudi Arabii. Rozma­
wiając przez 40 minut z Fai- 
salem, Agnew miał przed so­
bą z okna wspaniały widok 
Morza Czerwonego.

Wczoraj wieczór Agnew był 
podejmowany obiadem na je­
go cześć wydanym przez kró­
la Faisala, a dzisiaj rano zjadł 
śniadanie z księciem Fahdem. 
Rozmowy z królem Faisalem 
Agnew prowadzi głównie na 
temat stosunków żydowsko- 
arabskich.

W sobotę Agnew opuszcza 
Saudi Arabię, udając się do 
Etiopii.

Washington (CST). — Dług 
demokratów w Chicago, nie­
spłacony jeszcze krajowej or­
ganizacji demokratycznej z 
konwencji z roku 1968 w Chi­
cago, wynosi jeszcze $75,000, 
jak podał do wiadomości 
członków skarbnik Robert S. 
Strauss. Strauss poinformo­
wał urzędników organizacji, 
że nie ma żadnych rachunków 
ani wykazów finansowych z 
ostatniej konwencji w Chica­
go, wobec tego nie wie ile po­
trzeba będzie funduszy na od­
bycie następnej konwencji w 
roku 1972.

Federalne Biuro Podatkowe 
zwróciło się z pozwem sądo­
wym do banku First National 
w Chicago, domagając się wy­
kazów finansowych, przeka­
zów bankowych jak i innych 
rekordów finansowych komi­
tetu demokratycznego Chica­
go i pow. Cook, którzy byli 
gospodarzami tej konwencji. 
Adwokaci partii zwrócili się 
do sądu z żądaniem ażeby u- 
nieważnił pozew wydany u- 
rzędnikom biura podatkowe­
go, na tej podstawie że rekor­
dy partii należą do tajemnic 
organizacji i nie są sprawą 
publiczną.

W trzy lata po konwencji, 
dług ębicągo wypas; jeszcze 
$750.000. z ogólnej sumy dłu­
gu partii wynoszącej około 
$9.3 miliona.

Rosja Przoduje 
W Broni 

Strategicznej

Chicago, 111. (KPA) — Po­
mimo upływu 31 lat od jej 
popełnienia zbrodnia Katyń­
ska nie została zapomniana. 
Przed paru miesiącami Zje­
dnoczenie Polskie w Wielkiej 
Brytanii opracowało i wysła­
ło memoriał w sprawie Katy­
nia nie tylko do rządu an­
gielskiego, ale także do rzą­
dów 70 innych państw, do sze­
regu organizacji międzynaro­
dowych, oraz do prasy, człon­
ków parlamentów i przywód­
ców politycznych w wielu 
krajach.
Petycja Parlamentu

Z inicjatywy posła
Niższej Parlamentu Brytyj­
skiego, Airey Neave, 165 in­
nych członków tejże Izby pod­
pisało petycję, domagającą się 
od rządu Wielkiej Brytanii 
wniesienia sprawy katyńskiej 
w Organizacji Narodów Zje­
dnoczonych.

W dniu 17 czerwca odbyła 
się z Izbie Wyższej (Izbie 
Lordów) Parlamentu Brytyj­
skiego debata na temat Mor­
du Katyńskiego. W debacie 
uczestniczyło kilkunastu lor­
dów, domagając się podjęcia 
przez rząd odpowiednich kro­
ków, celem podniesienia spra­
wy Katynia na forum między­
narodowym.

Debata w parlamencie an­
gielskim znalazła szeroki od­
dźwięk w prasie brytyjskiej i 
częściowo w pismach innych 
krajów europejskich. Do po­
ruszenia opinii brytyjskiej w 
znacznym stopniu przyczynił 
się Louis FitzGibbon, autor 
książki p. t. Katyń.

Przy okazji debat w parla­
mencie przypomniano, że w 
roku 1952 Kongres Stanów 
Zjednoczonych powołał spe­
cjalny komitet dla zbadania 
zbrodni katyńskiej. Komitet 
ten, na czele którego stał kon- 
gresman Ray Madden z In­
diana, a którego głównym in- 
westygatorem był wówczas 
dziennikarz z Chicago Sun- 
Times, a obecnie kongresman 
Roman Puciński, po przepro­
wadzeniu długiego dochodze­
nia w konkluzji raportu napi­
sał: “THIS COMMITTEE UN­
ANIMOUSLY FINDS, BE­
YOND ANY QUESTION OF 
REASONABLE DOUBT,

Prezes Mazewski Zada Wniesienia
Sprawy Zbrodni Katyńskiej Do U.N

New York (UPI). — Sowie­
ty zdobyły przewagę nad Sta­
nami Zjednoczonymi w posia- 
daniiu broni strategicznej, jak 
oświadczył w czwartek szef 
amerykańskiej komendy stra­
tegicznej gen. Bruce K. Hol­
loway. Podczas wywiadu u- 
dzielonego w związku ze 
wznowieniem rozmów SALT 
w Helsinkach, gen. Hólloway 
stwierdził, że “w mojej opinii 
Sowiety uzyskały przewagę w 
broni strategicznej. Wszystko 
co dotychczas uczynili Rosja­
nie, wskazuje że uzyskanie tej 
przewagi był.o jednym z 
głównych celów, do którego 
dążyli od ostatnich ośmiu łat. 
Posiadając przewagę, dążyć 
będą do prowadzenia rozmów 
ograniczenia broni strategicz­
nych, z pozycji siły. Musi my 
być ostrożni, cierpliwi i po­
dejrzliwi, gdyż nie podejmą 
oni żadnego kroku któryby 
nie był z korzyścią dla nich, 
dlatego też pewni Ameryka­
nie są mylnej opinii że dąży­
my jedynie do zapobieżenia 
masowemu atakowi na nas 
przez Rosjan. Dążymy przede 
wszystkim do zachowania na­
szego systemu życia. Jeśli Ro­
sjanie dotychczas nie uderzyli 
na nas, to tylko dzięki maso­
wej obronnej strukturze któ- 

i rą posiadamy. Komuniści chcą

Impas w Sprawie 
Poboru

Moratorium 
5-Miesieczne 
Na Rokowania
Różnice Poglądów 
US—Izrael Co Do 
Ochrony Granic
Beirut (UPI). — Stany 

Zjedn. przedstawiły Egiptowi 
nowe propozycje w sprawie 
otwarcie Kanału Sueskiego z 
żądaniem 5-miesięcznego mo­
ratorium, celem wypracowa­
nia projektu kompromisowe­
go układu. Ujawniły to dzisiaj 
źródła dyplomatyczne w Bei- 
rucie.

Obecnie prowadzą rozmo­
wy w Kairze dwaj wysocy 
urzędnicy Departamentu Sta­
nu w Washingtonie, to jest 
Donald Bergus i Michael Ster­
ner. Ten ostatni jest kierowni­
kiem sekcji Kanału Sueskiego 
w Dep. Stanu. Wręczyli oni 
wczoraj ministrowi spraw za­
granicznych Egiptu Hafezowi 
Ismail tekst nowych propozy­
cji i poprosili o danie im moż­
liwości przedyskutowania 
tych propozycji z prezyden­
tem Egiptu Anwarem Sada- 
tem.

Według źródeł informacyj­
nych w Beirucie prez Sadat 
jest zdania, że wszelkie ukła­
dy muszą być* poprzedzone i 
to najpóźniej w ciągu 6 mie­
sięcy wycofaniem się wojsk 
Izraela ze wszystkich tere­
nów arabskich, zajętych pod­
czas tygodniowej węjny w. 
1967 roku. To jest jedyna 
przeszkoda w rokowaniach — 
twierdzi prez. Sadat.

Jeśli Egipt zgodzi się na 
5-miesięczne moratorium i 
nowe propozycje, to Washing­
ton wyśle Josepha J. Sisco, 
asystenta sekretarza stanu dla 
spraw Środkowego Wschodu, 
dla podjęcia rozmów równo­
cześnie w Kairze i w Tel 
Avivie.

W Tel Avivie premier Gol- 
da Meir oznajmiła, że są za­
sadnicze różnice w poglądach 
na bezpieczeństwo gnanie 
między Izraelem a Stanami 
Zjednoczonymi. Ostatni atak 
rakietowy z terenu Jordanii 
na przedmieścia Tel Aviv jest 
dowodem, że obawy Izraela są 
słuszne —■ powiedziała Gnida 
Meir.

Washington. (UPI)—Prezy­
dent Nixon pozbawiony bę­
dzie dalej autorytetu powoły­
wania młodych mężczyzn do 
wojska — przynajmniej do 
połowy tego miesiąca, a możei 
nawet dłużej — dopóki nie 
przełamany będzie impas w 
Kongresie.

Termin ustawy poborowej, 
nadającej prezydentowi wła­
dzę poboru młodych mężczyzn 
do wojska, upłynął z dniem 
1-go lipca. Obie Izby Kongre­
su przeprowadziły ustawy 
przedłużające pobór na okres 
dwóch lat, ale ustawa została 
odesłana do wspólnego komi­
tetu obu Izb, dla usunięcia z 
nich sprzecznych punktów. 

I tuwac & mmi z pozycji sny —i Komitet nie może dojść do po- 
ijak stwierdził gen, Holloway. | rozumienia w usunięciu

Stany Zjedn. 
w Pułapce 

Bez Wyjścia
Londyn, (UPI) —Minister 

obrony reżymu komunistycz­
nego w Hanoi, gen. Nguyen 
Giap w wywiadzie udzielonym 
telewizji wschodnich Niemiec 
a nadanym także w Londynie, 
wyraził opinię, że Stany Zje­
dnoczone znalazły się w Wiet­
namie “w pułapce bez wyjś­
cia’’. Stany Zjedn. mają do 
wyboru: albo wycofać się zu­
pełnie z wojny, albo zmienić 
strategię” — powiedział gen. 
Giap.

Polityka wietnamizacja pre­
zydenta Nixona, była koncep­
cją, która miała tylko zmienić 
koi or skóry żołnierzy walczą­
cych na froncie, okazała się 
według gen. Giapa “totalnym 
bankructwem”.

Gen. Giap uchodzi za “mózg 
militarny” w reżymie komu­
nistycznym w Hanoi i w Viet-1 
Congu. Stany Zjedn. niczego 
nie nauczyły się w tej Wojnie, 
mimo, że ciągle zmieniały 
strategię od operacji przeciw­
ko partyzantce, jaką prowa­
dziły “Zielone Berety” do ma­
sowego bombardowania Pół­
nocnego Wietnamu.

Nic te zmiany strategii nie 
dały i w ten sposób Stany 
Zjedn. znalazły się w pułapce 
bez wyjścia, a raczej z taką 
alternatywą, że mają do wy­
boru, albo zupełnie wycofać 
się z wojny w Wietnamie, al­
bo zmienić strategię — powie­
dział gen. Giap.

W końcu dodał on. że total­
ne wycofanie się z wojny jest 
w a r u n k i em bezzwłocznego 
zwolnienia wszystkich amery­
kańskich jeńców wojennych.

Wietnamizacja wojny zapa­
dała się ustawicznie w bagno 
i jej totalne bankructwo jest 
dzisiaj oczywiste - powiedział 
gen. Giap.

Plan Armii 
Ludowej 

w Kambodży
Phonm Penh, Kambodża. 

(UPI) — W ręce rządowych 
Sił Zbrojnych w Kambodży 
dostał się komunistyczny plan 
reorganizacji Armii Ludowej 
w Kambodży w oparciu o teo­
rie marksizmu i leninizmu 
Mao-Tse-Tunga.

Plan przewiduje tworzenie 
Armii Ludowej w każdej wio­
sce, dystrykcie i prowincji bez 
względu na to, czy jest mała, 
czy wielka.

Celem Armii Ludowej jest 
“walka z imperialistami, któ­
rzy okupują terytorium Kam­
bodży i używają tego kraju 
jako bazy operacyjnej do u- 
jarzmienia wszystkich ludów 
Indochin.”

Dokument 12 stronicowy 
ręcznego pisma nie ma żadne­
go oficjalnego stempla. Mia­
rodajne źródła podają, że ten 
dokument został zdobyty 
przez wojska rządowe podczas 
operacji w prowincji Kom- 
pong Thom, 100 mil na pół­
noc od stolicy Kambodży. Do­
kument był opracowany przez 
kwaterę główną wojsk komu­
nistycznych w Kambodży. Za­
wiera on także wskazówki do 
walki partyzanckiej i jak 
traktować ludność cywilną.

Władza, która ten dokument 
wydała, nazywa się “FUNK”, I THAT THE SOVIET UNION 
co jest skrótem francuskiej | NKVD COMMITTED THE 
nazwy Frontu Wyzwolenia MASS MURDER OF THE r_______
Narodowego, założonego przez POLISH OFFICERS AND IN- zawojować cały świat, dlate- 
księcia Norodom Sihanouka, ^TELECTUAL LEADERS IN ■ go musimy być silni i pertrak- 
który jako uchodźca przeby- > THE KATYN FOREST NEAR ! tować z nimi z pozycji siły” — 
wa obecnie w Pekinie. | SMOLENSK”. |...................... '

Bakterie Niszczą 
Ropę Naftową

Austin, Texas (UPI) — Dr. 
Carl H. Oppenheimer, uczony 
z uniw. Texas, odkrył nowy 
okaz bakterii które niszczą ro­
pę naftową rozlaną na wodzie, 
bez jakichkolwiek ujemnych 
skutków dla życia morskiego, 
t.j. ryb i wodorostów. Próbne 
doświadczenia z tymi bakteria­
mi zostaną przeprowadzone w 
następnym miesiącu na 200 
akrowym stawie w pobliżu 
Corpus Christi.

Oppenheimer doświadczenia 
z bakteriami prowadził od 
dłuższego czasu z trzema uczo­
nymi ze stanu Floryda. Bakte­
rie po spożyciu ropy naftowej 
giną, pozostawiając po sobie 
tylko tłusty kwas który nie jest 
szkodliwym dla życia mor­
skiego. Bakterie te mogą być 
produkowane masowo w labo­
ratoriach, zamrażane i prze­
chowywane. Jeśli próby z bak­
teriami wypadną pomyślnie w 
następnym miesiącu, rozwiąże 
to jeden z największych prob­
lemów oczyszczenia wód i pla­
ży zanieszczyszczonych wyle­
wem ropy naftowej.

Wstrzymanie 
Pomocy Dla 
Zagranicy

Washington. (UPI) — Ko­
mitet Spraw Zagranicznych 
Izby Niższej Kongresu, zale­
cił administracji Nixona 
wstrzymanie pomocy ekono­
micznej i militarnej tym pań­
stwom zagranicznym, które 
nie podejmą dostatecznych 
środków d 1 a wstrzymania 
nielegalnego przemytu nar­
kotyków do Stanów Zjedno­
czonych.

Komitet dołączył do usta­
wy asygnującej fundusze na 
pomoc zagraniczną, to zalece­
nie, po otrzymaniu raportu, 
że wielu z wodzów Południo­
wej Azji, a wśród nirh gen. 
Ngo Dzu z Płd. Wietnamu, 
handlują na wielką skalę he­
roiną, dorabiając się olbrzy­
mich fortun. Kongr. Morgan 
Murphy (D.-Ill.), który wraz 
z kongr. Robert H. Steele 
(R.-Conn.) bawił w Wietna­
mie w kwietniu dla przepro­
wadzenie śledztwa w sprawie 
rozpowszechniania narkoma­
nii wśród żołnierzy amery­
kańskich zwrócił się do pre­
zydenta Nixona z żądaniem, 
ażeby wywarł presję na rząd 
Sajgonu, dla usunięcia gen. 
Dzu z komendy wojsk połud­
niowo - wietnamskich. Mur­
phy i Steeele, po przeprowa­
dzeniu śledztwa w Wietna­
mie, stwierdzili, że od 10 do 
15 procent żołnierzy amery­
kańskich w Wietnamie stało 
się nałogowymi narkomana­
mi.

10 Stanów 
Obcięło Pomoc 
Dla Biednych

Washington (UPI). — Dept. 
Zdrowia, Szkolnictwa i Opie­
ki Społecznej wydał wczoraj 
memorandum, w którym wy­
kazał, że w dziesięciu stanach 
przeprowadzono obcięcie sum 
zapomogi udzielanych bied­
nym rodzinom, a w dwunastu 
stanach podobne oszczędności 
brane są pod uwagę. '

Wśród 10 stanów, które o- 
graniczyły wysokość sum wy­
płacanych biednym rodzinom, 
znajdują się — Alabama, Ge­
orgia. Kansas, Maine, Nebra­
ska, New Jersey, New Mexico, 
New York, Rhode Island i So. 
Dakota. Dwanaście innych 
stanów zamierza wkrótce 
przeprowadzić podobne 
oszczędności, a, wśród nich 
znajdują się Arizona, Califor­
nia. Connecticut, Delaware, 
Idaho, Illinois, Minnesota, 
Oregon, Pennsylvania, Texas, 
Vermont i New Hampshire.

sprzecznych punktów, gdyż 
delegacje obu Izb sprzeciwia­
ją się usunięciu kontrowersyj­
nych punktów, albo też w 
złagodz eniu ich brzmienia. 
Kongres rozpocznie letnie wa­
kacje w dniu 6-go sierpnia.

Wstrząsy 
Odczuto 
w Argentynie
Stu Rannych.— 
Straty Wynoszą 
Miliony Dolarów
Santiago (UPI). — Silne 

trzęsienie ziemi nawiedziło 
wczoraj przed północą 1,400 
milowy pas Chile i Argenty­
ny, pociągając za sobą 40 
ofiar. Po pierwszym wstrząsie 
który zarejestrował 7.8 stopni 
w skali Richtera, sejsmografy 
uniw. California w Berkeley, 
zanotowały trzynaście mniej­
szych wstrząsów po pierw­
szym silnym trzęsieniu, a któ­
re trwały do dzisiaj rano.

Dotychczas nie ma kom­
pletnej listy osób zabitych i 
rannych, ale policja Chile po­
dała. że ponad 40 osób zginęło 
w Santiago i okolicznych mia­
steczkach, a liczba rannych 
wynosi ponad sto osób. Wiele 
osób straciło życie w panice 
powstałej wśród ludności Chi­
le po pierwszym wstrząsie.
Stan Wyjątkowy

Marksistowski prezydent 
Chile, Salvador Allende, za­
rządził stan wyjątkowy, oraz 
wezwał chilijczyków przez 
radio do zachowania równo­
wagi i nie poddania się pani­
ce. Allende wydał rozkaz ar­
mii patrolowania miast dla 
zapobieżenia masowym kra­
dzieżom.

Jose Toha, minister spraw 
wewnętrznych Chile, podał 
że straty wyniosą dziesiątki 
milionów dolarów, a najbar­
dziej ucierpiała dolina Los 
Andes, w północno-centralnej 
części Chile, która została od­
cięta od reszty kraju na sku­
tek przerwania połączenia te­
lefonicznego i prądu elek­
trycznego.

Pierwszy silny wstrząc o 
godzinie 11:05 przed północą, 
odczuto nawet w Buenos Ai­
res, w Argentynie, 650 mil na 
wschód od Santiago. W Illa- 
pel, mieszczącym się sto mil 
na północ od Santiago, wiele 
domów zostało zrównanych z 
ziemią, a liczba zabitych wy­
nosi dotychczas 12 osób.
W Argentynie

W Mendoza w Argentynie, 
odczuto wstrząsy przez trzy 
minuty, ale nie zanotowano 
większych szkód ani strat w 
życiu ludzkim.

W Santiago, minister spraw 
zagranicznych Chile, Colo- 
midoro Almeyda, przema­
wiał na przyjęciu wydanym 
przez niego dla przedstawi­
cieli zagranicznej prasy i ra­
dia. Almeyda powiedział 
dziennikarzom, że “rząd Chi­
le spodziewa się, że Stany 
Zjednoczone użyją presji, ale 
nie użyją żadnych sankcji 
karnych przeciwko Chile, za 
upaństwowienie przemysłu 
miedziowego i przejęcie ko­
palni amerykańskich firm.” 
Podczas przemówienia Al­
meyda nastąpiło właśnie trzę­
sienie ziemi i minister wraz 
z uczestnikami wybiegli w 
wielkim popłochu ze starej re­
zydencji, zbudowanej w roku 
1721, w której odbywało, się 
przyjęcie.

Zapisał Majątek 
Swój Stanom Zjed.

Los Angeles, Calif. (iUPI) 
— Edward M. Butts, lat 73, 
kawaler, dał wyraz swego u- 
m iłowania ojczyzny, pozosta­
wiając cały majątek, oblicza­
ny na sumę $36,786 rządowi 
Stanów Zjednoczonych. W po­
zostawionym testamencie. —> 
Butts pisze, że “kocham bar­
dzo moją Ojczyznę i oby Bóg 
zsyłał na nią największe swe 
łaski”. Butts zmarł w dn. 3-go 
czerwca, w Long Beach, Calif.

Na majątek Buttsa, składał 
się stary dom na kółkach 
(trailer), samochód z 1966 ro­
ku, mały diamentowy pierś­
cionek, $2.000, na koncie ban­
kowym w gotówce $32.000. 
które były przechowywane w 
skrzynce ogniotrwałej.
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Kubon’s Travel Agency 
Doświadczone Biuro Podróży

Głos Polonii z Cleveland i Okolicy
KORESPONDENCI:

Eugenia i Jerzy Stolarczyk 
9421 Alexander Road 
Cleveland, Ohio 44125 

Telef. Area Code 216; 641-7528
Od Redakcji: — Gminy i Grupy Z.N.P., oraz Towarzy­
stwa i Kluby Polonijne proszone są o przesyłanie wszel­
kich zawiadomień i wiadomości do Kroniki z Cleveland 
t okolicy wprost do korespondenta Dziennika Zw. pp. 
Eugenii i Jerzego Stolarczyk pod wyżej podany adres.

Zarządzenie Burmistrza Stokes

WŁADYSŁAW KUBON
Nowoczesne i szybkie środki 

komunikacji sprawiły, że tury­
styka staje się największym byz- 
nesem. Jeżdżą, a raczej latają 
miliony ludzi. Podróżuje też co­
raz więcej Polonia, przede wszy- 
stkiem do Polski, ale także do 
innych krajów europejskich i in­
nych części świata. Dla wygody 
klienteli polonijnej w północno- 
zachodniej części miasta powsta­
ło przed paru miesiącami nowe 
polsko - amerykańskie biuro po­
dróży: — KUBON’S TRAVEL 
AGENCY, mieszczące się- pnr. 
5389 MILWAUKEE AVE., w p.o- 
bliżu Foster i Central Aves.

Właścicielami tego biura podró­
ży są małżonkowie Władysław i 
Władysława Kubon. Władysław 
Kubon ma za sobą duże doświad­
czenie jeśli chodzi o biuro podró­
ży choć nie najkrótsza to była 
droga, która doprowadziła go do 
własnego biura.
Urodzony w Chicago, 
Wychowany w Polsce

Urodzony w Chicago, siedmio­
letni Władysław wyjeżdża po I 
Wojnie światowej z rodzicami do 
Polski, gdzie uczęszcza do szkół, 
by po 11 latach, w 1931 roku po­
wrócić do Chicago. Był to okres 
depresji. Kubon pracuje i do­
kształca się w szkole wieczoro­
wej. W roku 1939 żeni się z Wła­
dysławą z domu Kurowską, ale 
w niespełna dwa lata później zo- 
staje zmobilizowany i pozostaje w 
wojsku do końca wojny, biorąc 
udział w inwazji na Europę i póź­
niejszych w niej walkach. Po 
wojnie prowadzi on własny in­
teres, potem pracuje dla stanu, a 
w roku 1964 wchodzi w spółkę 
z Adamem Grzegorzewskim i pro- 
władzą wspólnie biuro podróży na 
Pułaski, blisko Milwaukee. W ro­
ku 1970 angażuje się Kuboń jako 
menażer biura Przemyskiego, a 
od paru miesięcy prowadzi własne 
biuro podróży.
Czynny Działacz Społeczny

Niezależnie od pracy zawadowej, 
Kuboń dużo czasu poświęca pracy 
społecznej. Cała jego rodzina, łącz­
nie z wnukiem należy do Związku 
Narodowego Polskiego. Jest on 
sekretarzem Gminy 148 ZNP, se­

kretarzem finansowym Grupy 
1975 Tow. im. Henryka Sienkie­
wicza No. 2 i organizatorem Zwią­
zku. Należy on również do Spójni, 
jest prezesem Klubu Pcim w 
Związku Klubów Małopolskich, 
członkiem Klubu Kazimierza Pu­
łaskiego, a także Klubu Kraku­
sów. Jest on więc dobrze znany 
Polonii Chicagoskiej.
Fachowo, Szybko i Uprzejmie

W biurze podróży “KUBON’S 
TRAVEL AGENCY” załatwicie 
Państwo wszelkie sprawy związa­
ne z wyjazdami, bez względu na 
to, czy chodzi o podróż samolota­
mi, czy okrętami; indywidualne 
wyjazdy, czy też zbiorowe. Biuro 
załatwi także wszelkie formalno­
ści, takie jak otrzymanie paszpor­
tu, wizy przy wyjeździe do Polski, 
sprowadzanie krewnych na pobyt 
stały, lub czasowy.

KUBON’S TRAVEL załatwia 
także sprawy wyjazdów do innych 
części świata, innych krajów eu­
ropejskich, a także na terenie 
Stanów Zjednoczonych.

Wreszcie KUBON’S TRAVEL 
załatwia wszelkie sprawy wysyłki 
paczek, pieniędzy do wyboru, oraz 
nabycia w Polsce narzędzi rolni­
czych, węgla, domów i mieszkań, 
samochodów itd. Załatwicie tam 
też Państwo sprawy majątkowe 
i spadkowe w Polsce.

Biuro KUBON’S TRAVEL 
AGENCY jest naprawdę polsko- 
amerykańskim biurem podróży, 
w którym załatwia się sprawy 
klientów fachowo, szybko i uprzej­
mie. Zapiszcie sobie Państwo 
adre: 5389 N. MILWAUKEE AVE. 
a telefon: 763-4246 lub 763-4247.

Wstąpcie Państwo do tego biu­
ra już teraz, dla nawiązania kon­
taktu, choćbyście narazie nigdzie 
nie wyjeżdżali. (R.M.)

Polka - Druga 
w Pisaniu 

Na Maszynie
Warszawa, (KAI) W Zako­

panem odbyło się międzynaro­
dowe zgrupowanie treningo­
we oraz konkurs w pisaniu na 
maszynie, w którym wzięli u- 
dział reprezentanci Austrii, 
Bułgarii, Czechosłowacji, Nie­
miec Wschodnich, Polski i 
Węgier. Wirtuozem w pisaniu 
na maszynie okazał się męż­
czyzna — Austriak Franz Sa­
ger, który w konkursie szyb­
kościowym uzyskał wynik na 
światowym poziomie 593,3 u- 
derzenia na minutę. Pisał na 
najnowszej maszyrtie elektry­
cznej. W konkursie popraw­
ności na maszynach elektrycz­
nych Polka — Krystyna La­
tacz zajęła drugie miejsce — 
(447,3 uderzenia na minutę).

Burmistrz Stokes wydał 
rozporządzenie ażeby natych­
miast zwolnić z pracy 193 po­
licjantów. Według orzeczenia

Występy 
Młodzieży 

Gminy 88 ZNP
Młodzież z polskiej szkoły 

przy Gminie 88 ZNP, której 
kierowniczką jest komisarka 
Marianna Gołębiewska wy­

stąpi w programie pieśni i 
tańca w następujących miej­
scach: 18-go lipca w Slovenian 
National Home, 6409 St. Clair 
Avenue, oraz 22-go lipca w 
śródmieściu w Cleveland pod­
czas Narodowościowego Festi­
walu z okazji 175-lecia założe­
nia miasta Cleveland przez 
Moses Cleaveland.

Posiedzenie 
Grupy 458 ZNP

Bardzo ważne posiedzenie 
Gr. 458 ZNP, Tow. Króla Ja­
na III Sobieskiego odbędzie 
się w niedzielę 11-go lipca, o 
godzinie 2-ej po poł., w Domu 
Czytelni Polskiej przy Kenil­
worth. Wszyscy członkowie 
proszeni o przybycie. — Józef 
Grabiec — Wiceprezes, Fr. 
Nowak — sekr. prot.

EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK

Polski 
Program Radiowy 

Założony w 1927 roku

WXEN
106.5 FM—Cleveland. Ohio 
Środa i Piątek. 7:30 wiecz. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano

burmistrza, miasto pogwałci 
przepisy “czarteru” jeżeli za­
trzyma tych policjantów kosz­
tem obniżenia pensji wszyst­
kim policjantom oraz skróce­
nia tygodnia pracy, jak pro­
ponował przedtem dyrektor 
bezpieczeństwa George W. 
O’Connor. Burmistrz oznaj­
mił, że zatrzymanie 193 poli­
cjantów byłoby możliwe jedy­
nie wtedy, gdyby wszyscy po­
licjanci dobrowolnie zrzekli 
się przywilejów i praw gwa­
rantowanych im przez “czar­
ter” miasta.

Organizacja p o II cjantów 
“Fraternal Order of Police” 
(FOP) proponowała zarządo­
wi miasta sprzedanie wolnych 
parceli ziemi, należących do 
miasta, w celu zgromadzenia 
potrzebnych funduszy na po­
krycie wydatków związanych 
z utrzymaniem departamentu 
policji. Prezes FOP, Richard 
Faragher, proponuje aby mia­
sto sprzedało 865 akrów zie­
mi, położonych w Warrens­
ville Township i Orange Vil­
lage, których cenę oszacowy- 
wuje się na sumę siedmiu mi­
lionów dolarów. Szanse na 
przeprowadzenie tej propozy­
cji są bardzo znikome.

Stypendium 
Dla M. Solarskiej
Marysia Solarska, 16-letnia 

związkowczyni, czynna w ko­
łach młodzieżowych Gminy 6 
ZNP, otrzymała stypendium 
w wysokości tysiąca dolarów 
na studia chemii, które będzie 
pobierała w Notre Dame Col­
lege. Stypendium to zostało 
przyznane jej przez fundację 
John Huntington Fund for 
Education. Jest to kurs che­
mii dla studentów szkół wyż- 

■ szych z Ohio, zorganizowany 
i przez Notre Danie College i 
i wyżej wymienioną fundację.

Tf__
CIEKAWY SPOSÓB zabezpieczenia wody przed parowaniem wynaleziono z Afryce 
Południowo-Zachodniej. Na powierzchni reserwuaru wodnego w Oshikati unoszą się 
specjalne płytki wykonane z cementu i plastyku (na zdjęciu), które “chronią” wodę 
bezpośrednia przed promieniami słonecznymi.

Parol Dla Hoffy?
Washington, (UPI )— Fe­

deralna Rada Parolowa zgo­
dziła się w środę wznowić 
przesłuchy w sprawie wnie­
sionej przez byłego prezesa u- 
hii szoferów ciężarówek, Ja­
mes Hoffa, apelacji o zwolnie­
nie go z więzienia za parolem. 
Przesłuchy odbędą się w dn. 
20-go sierpnia.

Hoffa, lat 58, rozpoczął od­
siadywać karę 13 lat więzie­
nia w marcu, 1967 roku, uzna­
ny winnym nadużycia i wpły­
wania na opinię Ławy Przy­
sięgłych. Drugi apel Hoffy do 
Rady Parolowej został odrzu­
cony w dniu 3 I-go marca. — 
Wczoraj Rada postanowiła 
wznowić przesłuchy w spra­
wie odrzuconego w marcu 
apelu.

Nowe Zbrodnie 
Wietkongu

Bangkok DP) — Wkrótce 
po odkryciu, że oddziały Wiet­
kongu wymordowały kolonie 
trędowatych w P.d. Wietna­
mie nadchodzą dalsze wiado­
mości obrazujące okrucieńst­
wa Wietkongu i zbrodnie po­
pełniane na kontrolowainych 
przez Wietkong terenach.

Ostatnio przywódca buddy­
stów kambodżańskich Boun 
Chan Mol oskarżył Wietkong 
o wymordowanie setek mni­
chów w płn. części Kambo­
dży. Boun Mol, który prze­
wodniczy budyjskiej misji do­
broczynnej w Syjamie prze­
mawiając w Bangkoku przed­
stawił dziennikarzom szczegó­
ły wykrytych zbrodni w pro­
wincji Takeo.

Drastyczny 
Wzrost Cen

New York (ND) — Z opu­
blikowanych przez biuro sta­
tystyczne departamentu Pra­
cy cyfr wynika, że w pierw­
szych pięciu miesiącach br. 
ceny żywności w rejonie me­
tropolii nowojorskiej wzros­
ły o 3.4 procent, szczególnie 
— jeżeli idzie o takie artykuły 
jak świeże owoce, jarzyny, 
mięso, drób i ryby.

Wiadomość ta była o tyle 
rozczarowująca, że w drugim 
półroczu ubiegłego roku za­
znaczyła się względna stabi­
lizacja cen produktów żywno­
ściowych w mieście New York 
i okolicy.

Pod Dyktat 
z Moskwy o Sprawach 

Niemieckich
Warszawa (DP) — Zorga­

nizowany przez “Chrześcijań­
ską Konferencję Pokojową z 
siedzibą w Pradze zjazd du­
chownych “ze wschodniej i 
zachodniej Europy” w War­
szawie, poświęcony sprawom 
niemieckim, powziął uchwały 
dotyczące stosunków między 
NRF i blokiem komunistycz­
nym. Przewodniczył metropo­
lita leningradzki, Nikodem. 
Jako obserwatorów zaproszo­
no: sekretarza prokomunisty- 
cznej “Rady Pokoju”, Manu­
ela Lafuente i przedstwiciela 
zach. niemieckiej rady Kościo­
łów ewangelickich, dr Man- 
frieda Kruegera. |

Nowoczesne Frezarki 
z Pruszkowa

Warszawa (KAI) W prusz­
kowskich zakładach buduje 
sfię już frezarki ze sterowa­
niem programowym do obra­
biania łopatek turbinowych. 
Wykonano już 5 tego typu 
frezarek obrabiających samo­
czynnie skomplikowane 
kształty łopatek turbin paro­
wych według programu zako­
dowanego na dziurkowanej 
taśmie. 

Sąd Podtrzymał 
Władzę Ojca

Albany, N.Y. (UPI) Naj­
wyższy Sąd stanu New York 
orzekł, że rodzice nie są zobo­
wiązani dać utrzymanie dziec­
ku w wieku poniżej lat 21, 
jeśli dziecko zdolne jest za­
pracować na własne utrzyma­
nie i nie chce podporządkować 
się woli rodziców.

Orzeczenie sądu zostało wy­
dane w sprawie adwokata i 
jego 20 letniej córki, która 
wniosła do sądu skargę prze­
ciwko ojcu, gdy ten wstrzy­
mał wysyłanie jej pieniędzy 
po wyprowadzeniu się córki 
studentki z dormitorium 
szkolnego do prywatnego mie­
szkania. Niższy sąd wydał o- 
pinię na korzyść córki, zmu­
szając ojca do płacenia córce 
$250 miesięcznie, plus koszty 
szkolne. Ojciec wniósł apela­
cję do wyższego sądu, który 
wydał opinię podtrzymującą 
stanowisko ojca.

Sędzia John Scileppi wyda­
jąc w imieniu sądu opinię, — 
podkreślił że “jest to bardzo 
przykry objaw stosunku pa­
nującego między ojcem i cór­
ką. Do fundamentalnych za­
sad tego sądu należy fakt, że 
ojciec musi zapewnić swym 
dzieciom utrzymanie, ale też 
dzieci muszą podporządkować 
się woli ojca, tak długo, jak 
znajdują się na jego utrzyma­
niu. Młoda osoba, zdalna do 
pracy, która dobrowolnie po­
rzuci dom rodzicielski sprzeci­
wiając się kontroli rodziców, 
automatycznie wyrzeka się 
należnego jej prawa zapew­
niającego jej utrzymanie” — 
jak powiedział sędzia.

Zgon Dra Karola 
Poznańskiego

Dnia 26 czerwca 1971 r. 
zmarł w Mabledon Park Hos­
pital (koło Dartford) dr Ka­
rol Poznański, wieloletni kon­
sul generalny RP w Paryżu, 
a następnie w Londynie.

Zmarły był jednym z naj­
starszych urzędników naszej 
służby zagranicznej, którą 
rozpoczął w r. 1919. Jako mło­
dy urzędnik dyplomatyczny 
był sekretarzem delegacji pol­
skiej do rokowań pokojowych 
w Rydze. Od tamtych lat da­
tował się aktywny udział dra 
Poznańskiego w naszym życiu 
politycznym i społecznym w 
którym uczestniczył w dobrej 
i złej doli do ostatnich lat ży­
cia. Po cofnięciu uznania 
przez mocarstwa rządowi RP 
w Londynie (w lipcu 1945 r.) 
funkcje opiekuńcze dawnego 
konsula generalnego przejął 
stworzony przez dra Poznań­
skiego Komitet Obywatelski 
Pomocy Uchodźcom, któremu 
do końca swego pobytu w 
Londynie dr Poznański prze­
wodniczył.

Z szeregów emigracji nie­
podległościowej ubył jeden z 
najwybitniejszych przedsta­
wicieli starszego pokolenia, 
człowiek ogromnej pracy i 
wielkich zasług, który przez 
pół wieku wiernie służył Pol­
sce.

Pozostawił żonę Wandę z 
Dmowskich, córkę i zięcia w 
Kanadzie.

żył lat 78.

Gigant Papierniczy 
w Śmieciu

Warszawa (KAI )— W Za­
kładach Celulozowo-Papierni­
czych w Świeciu n/Wisłą roz­
poczęła produkcję druga ma­
szyna papiernicza, która wy­
twarzać będzie rocznie 90 tys. 
ton kartonu na opakowania. 
Jest to największe tego typu 
urządzenie w Polsce. Maszyna 
ta produkcji fabryki ‘Fampa’ 
W Cieplicach — to gigant o 
wadze ok. 4 tys. ton, długości 
150 m. — Wyprodukowanymi 
przez nią w ciągu doby rolami 
kartonu możnaby załadować 
kilkanaście 20-tonowych wa­
gonów. Produkcja jest całko­
wicie zautomatyzowana.

Dziennik Związkowy
może być obecnie dostarczony w Wasze gościnne progi 
tego samego dnia, jeśli zamieszkujecie w granicach: 
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STEFAN KIEDRZYŃSKI

Trujący Kwiat
POWIEŚĆ

80------- (Ciąg dalszy)
Ryszard wyciągnął po niego rękę, która drżała fatalnie. 

Prawie nie patrząc, schował go do bocznej kieszeni na pier­
siach i zwrócił oczy na Zamorskiego.

—Gdzie jest teraz Lucy — zapytał, krztusząc się tymi 
słowami.

Zamorski odpowiedział spokojnie:
—U mnie....
—Tak, tego się spodziewałem — szepnął. — Byłem nawet 

pewny, gdy się dowiedziałem, że pan właśnie chcesz dzisiaj ze 
mną pomówić. Ale przyznaj ę wczoraj byłem może więcej sza­
lony, niż w tej chwili. Zaledwie kilkadziesiąt godzin minęło 
od czasu, kiedy wierzyłem ... i byłem szczęśliwy jeszcze.... 
—• Zamilkł i załamał ręce z trzaskiem kości. Pod wpływem 
chwilowej energji zwrócił się z zapytaniem, które dźwięczało 
jak stal:

—Co masz mi pan do powiedzenia?..,
—Wszystko. ... — rzekł Zamorski.
—Czy sądzisz pan, że ja nic nie wiem, że wszystko jest 

tajemnicą dla mnie?
—Tak!
—Naprzykład. . . Chciej mi pan wytłomaczyć, kiedy się 

myliłem?
—Zawsze.
—Naiwet wierząc, och, wierz mi pan, nie wierząc, lecz 

czując głębią swego serca jej miłopć . ..
—Wtedy przedewszystloim!
—Trudno mi w to uwierzyć — rzekł przerywanym ae 

wzruszenia głosem. — Moja miłość nie kłamała i nie zanio­
słaby kłamstwa. . . .

Znajdź pan zatym inną przyczynę rezultatu, który 
masz przed oczyma — odpowiedział Zamorski. — Między mną 
a Lucy istniała walka oddawna. Nieszczęście chciało, że zo­
stałeś w tę walkę zamieszany i nie umiałeś pan zrozumieć 
swojej sytuacji.

—Chcesz pan zatym powiedzieć, że byłem tylko po­
trzebny do jej zwycięstwa nad panem — szepnął. — Och! to 
niemożliwe!...

—Tylko okropne’. ..
Ryszard oparł się plecami o ścianę winnych liści, czując, 

że krew ucieka mu z serca.
—Mówisz pan rzeczy zbyt bolesne, abym mógł słuchać 

bez drżenia. Wybacz pan, jeżeli jestem nadto wzruszony. W to 
jedno uwierzyć bym nie był w możności, nigdy i teraz, mimo 
wszsytko. Na Boga! — krzyknął nagle w przerażeniu. — 
Wszystko miałoby być tylko komedją? Zwyczajną grą na 
ludzkich instynktach?. .. A moja miłość, która sięga niebios? 
Wszystko dla własnej ambicji i walki rzucone jak kamień na 
publiczną drogę? Nie! Bez względu na to, jak wielkim jest 
jej egoizm, nie wierzę!. . .

—Mówię parwdę!. . . Przyszedłem ją pana powiedzieć i 
czekać. . .

—Na co?
—Na twoją odpowiedź. Jestem do pańskiego rozporzą­

dzenia. Miłosna walka, która się toczyła między mną a Lucy, 
skończyła się tak, jak skończyć powinna. Pańska miłość zmu­
siła mnie do rozpaczy. Czynem tej rozpaczy właśnie były 
szaleństwa, które uczyniłem. Chciałem wyjechać i zapomnieć, 
będąc przekonany, że kocha pana tak jak może na to zasługu­
jesz. I oto w ostatniej chwili napisałem list, chcąc się po­
żegnać. Sądziłem, że piszę do niej po raz ostani i napisałem 
prawdę. Otworzyłem jej serce swoje i rzuciłem przed oczy 
całą mękę rozstania i pragnienia. Ostatni raz! Te ^owa wiele 
usprawiedliwiają — zatym i ja uległem ich potędze. Nikt się 
nie może dziwić, że chciałem się pożegnać. Za wiele uczuć 
moich i dni pamiętnych — przeszło z nią razem, abym miał 
siłę odejść bez słowa w zapomnienie.

—List mój odebrała wczoraj rano i przyjechała wieczo­
rem do umówionego miejsca. I wiesz pan co powiedziała? 
Pierwsze jej słowa prawie to były właśnie: Nigdy nie kocha­
łam tego człowieka.

Pan byłeś siłą, która wzniecała, jak jej się zdawało, ga­
snący ogień mojej miłości. Chciała zmusić mnie do zwycię­
stwa i przyciągnęła pana do siebie, abym — walcząc z panem 
o nią — jej samej dał zwycięstwo nad sobą.

—Przestań pan, przestań — szepnął Ryszard z wysiłkiem, 
zakrywając oczy rękoma.

—I dzisiaj stało się to, co się stać powinno — rzekł Za­
morski, powtarzając swoje słowa, wypowiedziane kiedyś do 
niego.

Blady uśmiech znów zalśnił na ustach Ryszarda. Siedział 
chwilę nieporuszony, milczący, z twarzą ukrytą w dłoniach. 
W głowie huczały mu straszliwe, spokojne, twarde wyrazy 
Zamorskiego. Miał wrażenie, że go przygniata góra zwalo­
nych kamieni, że dławi się w tym śmiertelnym uścisku, że 
trupi chłód otacza jego serce. Wreszcie oderwał ręce od oczu, 
które padły w spojrzeniach na Zamorskiego nieprzytomne, 
spłoszone, w cichej, przejmującej do kopci rozpaczy.

—Ta-ak — wyszeptał przeciągle, nie wiedząc, że mówi. — 
Tak, to wszystko możliwe. Wszystko możliwe, prawdopo­
dobne . . . okropne. . . .

I znów zapadł w omdlewające milczenie, opierając głowę 
o ścianę altany. Przymknął oczy i siedział jak martwy, okryty 
śmiertelną bladością.

Zamorski patrzał na niego, nie mogąc wydobyć głosu, 
nie śmiać przerwać tej ciszy, brzemiennej boleścią. Nagle po­
ruszył się niespokojnie.

—Niech pan się uspokoi — szepnął.
Po twarzy Ryszarda spływały dwie duże łzy i ginęły 

w zagłębieniach ust. Wargi poruszyły się. jakgdyby smakując. 
Pochłonął gorzkie krople spływające z oczu jednostajnie, 
cicho, bez szlochu:

—Trzeba umieć panować nad nieszczęściem — rzekł 
Zamorski.

—To, co pana spotyka, jest udziałem wszystkich, ktprzy 
naprawdę kochają.

Ryszard ocznąl się nagle jak po śnie. Wstał i nerwowym 
ruchem odwróciwszy się nieco, otarł załzawione oczy.

—Już wiem wszystko — rzekł nagle z udanym spokojem.
— Jeżeli to możliwę, proszę, zostaw mnie pan samego. Muszę 
się przygotować do odjazdu.

—Zatym. . . .
Stał niezdecydowany, nie mając odwagi wyciągnąć ręki 

na pożegnanie.
Ryszard zrozumiał jego wahanie i podał mu dłoń. 
—Trudno!. . . Przegrałem — szepnął.
—Nie ja pokonałem, pańskie nadzieje — rzekł ZamorskL

— Los rozstrzygnął sprawę ... a ona. . . .
Ona tylko dopomogła mu raz jeszcze uczynić mnie 

nędzarzem. . . .
(Ciąg dalszy nastąpi.)
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Wiadomości z Gminy 87 ZNP
— z Annowa

Zarząd Gminy 87 Z.N.P., po­
daj e do wiadomości wszyst­
kim Komitetom Gminy 87 
Z.N.P., to jest Komitetowi Za­
baw, Komitetowi Sportu, Ko­
mitetowi Rozwoju, że mamy 
bardzo ważne posiedzenie do­
tyczące naszej “Zabawy 
Przedsejmowej”, przeto pro­
simy panów delegatów i panie 
delegatki tychże Komitetów o 
przybycie na posiedzenie w 
piątek, dnia 9-go lipca, do sali 
Lipskich, pnr. 2059 W. 19-ta 
ulica; punktualnie o godzinie 
7:30 wieczorem. Sprawa jest 
ważna, więc prosimy przybyć.

Zarząd Gm. 87 Ż.N.P. Mi­
chał Latka — Prezes; Stani­
sław Wieczorek — sekretarz; 
Stanisław Oleksy — Koresp.* * *
Posiedzenia

Tow. Bartosza Głowackie­
go, Gr. 899 Z.N.P. przypomi­
na swoim członkom, że regu­
larne posiedzenie odbędzie się 
w piątek, dnia 9-go lipca, w 
sali Lipskich, pnr. 2059 W. 
19-ta ulica, o godzinie 7:30 
wieczorem. • ♦ •

Tow. Sokół Polski, Nr. 1-szy, 
Bratnia Dłoń, Gr. 1060 Z.N.P.

Każda okazja publicznego 
manifestowania stanowiska 
Polonii w sprawie wolności i 
niepodległości Polski jest obo­
wiązkiem każdego uczciwie 
myślącego Polaka.

Nikt nie zaprzecza temu, 
że Polską rządzi Rosja. Nikt 
nie może być ślepy, że Rosja 
Polskę ujarzmiła i naród nasz 
nie może rozwijać się swobo­
dnie, a dzieci polskie już od 
piątej klasy szkoły podstawo­
wej muszą się uczyć języka 
rosyjskiego i ulegać ciągle 
rusyfikacji w egzaminach do 
dalszego studiowanai, gdzie 
wymaga się hołdowaniu rosyj­
skiej kulturze. Polscy “dyplo­
maci” szkoleni są w rosyj­
skich szkołach, gdzfie przygo­
towuje się szpiegów dla Rosji, 
polscy technicy, Wynalazcy i 
naukowcy okradani są z ich 
zdobyczy naukowych w ra­
mach t. zw. wymiany gospo- 
darczo-naukowej. — Żołnierz 
polski użyty został do najazdu 
na Czechosłowację, w celu 
zgniecenia liberalizacji dykta­
tury komunistycznej, bo Ros­
ja nie zezwala na istnienie 

Zebranie Zarządu
i Dyrekcji 

Wydziału KPA
Ze względu na przypadają­

ce w pierwszy poniedziałek 
Święto Niepodległości, zebra­
nie Zarządu i Dyrekcji Wy­
działu Stanowego Kongresu 
Polonii Amerykańskiej odbę­
dzie się w poniedziałek, 12go 
lipca, o godz. 7:30 wieczorem 
w Domu Wydziału pnr. 1838 
W. Division uh

Przewodnie z ą c y poszcze­
gólnych Komitetów proszeni 
są również o przybycie, szcze­
gólnie zaś Komitetu “Tygod­
nia Narodów Ujarzmionych”, 
— celem omówienia końco­
wych przygotowań do mają­
cej się odbyć w sobotę, 17-go 
lipca, manifestacji i pochodu 
w śródmieściu, w czym grupa 
polonijna również b i e r z e 
udział. — Mec. Mitchell Ko- 
beliński, prezes Wydziału 
KPA. 

zaprasza członków do wzięcia 
licznego udziału w posiedze­
niu, jakie się odbędzie w nie­
dzielę, dnia 11-go lipca, w sali 
parafialnej St. Stephen’s Par­
ish Hall, pnr. 1852 W. 22nd 
Place, o godzinie 2-ej po poł.* • •

Tow. Bolesława Chrobrego, 
Gr. 1971 Z.N.P. zawiadamia 
wszystkich członków, że mie­
sięczne posiedzenie odbędzie 
się w niedzielę, dnia 11-go lip­
ca, w sali Lipskich, pnr. 2059 
W. 19-ta ulica, o godzinie 2-ej 
po południu.

* • •
Na Komisarza i Komisarkę 
Okręgu 12 Z.N.P.

Gmina 87 Z.N.P. na swoim 
wiecu wyborczym poleciła 
swoim Posłom na Sejm 36-ty 
Z.N.P., oraz indorsuje na po­
nowny wybór na Komisarza 
Okręgu 12-go ZNP Tomasza 
Paczyńskiego, zaś na Komi­
sarkę Okręgu 12-go ZNP, pa­
nią Helenę Orawiec, ażeby 
nadal mogli spełniać swoje 
obowiązki jako Komisarz i 
Komisarka Okręgu 12go ZNP.

Za Zarząd Gminy 87 Z.N.P.: 
Michał Latka — Prezes; Sta­
nisław Wieczorek, sekretarz..

komunizmu bez rosyjskiej do- 
minacj i.

I ostatnio, pół roku temu, 
w grudniu, roku 1970, władza 
komunistyczna Polski strzela­
ła do bezbronnych robotni­
ków, wołających o należne im 
prawa: o chleb i wolność. I 
oto jesteśmy świadkami mor­
dowania bezbronnych dzieci, 
kobiet i robotników; jesteśmy 
świadkami aresztowań, które 
idą w tysiące, bo, komuniści 
nie służą polskiemu narodowi, 
ale rosyjskiemu imperializ­
mowi, gdyż ten dał im mono­
pol na władzę.

Ofiary poniesione przez nie­
winnych i tych, którzy, z winy 
systemu, do dziś siedzą w wię­
zieniach, ofiary, które jeszcze 
zostaną poniesione w walce o 
wyzwolenie, nakazują nam 
czynienie wszystkiego, co jest 
możliwe, by dopomagać w tej 
walce, bo my jesteśmy wolni 
i nie ponosimy żadnego ryzy­
ka. Dlatego udział w Manifes­
tacji Narodów Ujarzmionych 
jest dla nas sprawą ważniej­
szą niż inne manifestacje, bo 
tu domagać się będziemy 
sprawy naj ważniej szej: — 
WOLNOŚCI i NIEPODLE­
GŁOŚCI.

Manifestacja odbędzie się 
w sobotę, 17 lipca, o godz. 12 
w południe. Zbiórka Polonii 
na Wacker Drive (pomiędzy 
State i Clark) o godz. 11-ej 
rano. — Prosimy o przygoto­
wanie odpowiednich transpa­
rentów i niesienię ich na Ma­
nifestacji.

Komitet Polityczny Wydz. 
Kongresu PA na stan Illinois.

Ze Związku 
Klubów Małop.
Posiedzenie Zarządu i Dy­

rekcji Z.K.M. odbędzie się w 
piątek, dnia 9 lipca, o godzinie 
8-ej wieczorem, w Domu 
ZKM, 1401 W. Superior ul.

Ze względu na ważne spra­
wy, które będą omawiane na 
tym posiedzeniu uprasza się o 
przybycie wszystkich człon­
ków z Zarządu i Dyrekcji 
ZKM. .(

Franciszek Barnaś, prezes 
Anna S. Nikiel, sekretarka.

Zebranie Korpusu Pań 
Placówki 141 SWAP
Korpus Pomocniczy Pla­

cówki 141 SWAP odbędzie 
bardzo ważne posiedzenie w 
niedzielę, 11 lipca, w dolnej 
sali w Domu Weterana, pnr. 
1239 N. Wood ul. Usilnie pro­
simy wszystkie nasze Kole­
żanki o punktualne przybycie, 
gdyż mamy bardzo ważne 
sprawy do załatwienia. Będą 
złożone m.in. sprawozdania z 
I-go Okręgu Korpusów Po­
mocniczych, z Komitetu Cho­
rych i sprzedaży czekolady. 
Nadto złożony zostanie raport 
z Wieczorku ku czci Matek i 
Ojców. — Maria Stachoń, pre­
zeska; Helena Stermińska, se­
kretarka.

Nowe Leki 
z Tarchomina

Warszawa. (KAI) — Tar­
chomińskie Zakłady Farma­
ceutyczne są największym w 
Polsce zakładem tej branży i 
jednocześnie największym 
producentem antybiotyków. 
Ogółem na 220 produkowa­
nych tu pozycji asortymento­
wych, antybiotyków jest ok. 
80 proc., przy czym gama ich 
stale się powiększa, głównie o 
nowe postacie antybiotyków 
już znanych.

Ostatnio uruchomiona zo­
stała tutaj na skalę technicz­
ną produkcja Syntarpenu. 
Jest to penicylina półsynte- 
tyczna, otwierająca listę sze­
regu tych penicylin, które pro­
dukowane będą przez zakład 
w przyszłości.

Druga — Pentracin, pojawi 
się na rynku jeszcze w tym 
roku, następne — nieco póź­
niej. Tegoroczną nowością 
Tarchomina będzie także Te- 
traverina domięśniowa. Do­
tychczas antybiotyk ten pro­
dukowany był w postaci na­
dającej się tylko do injekcji 
dożylnej. Innymi wywodzą­
cymi się stąd nowymi specyfi­
kami będą dwa aerozole, obok 
wytwarzanych już wcześniej, 
bardzo skutecznych leków w 
tej postaci — Oxycortu, Hy- 
drocortizonu i Neomycyny 
(przeciwko oparzeniom).

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Piątek, 9 Lipca
Posiedzenie miesięczne Tow. im. 

Agatona Gillera-Tomasza Zana 
Grupa 170 ZNP odbędzie się w 
piątek, 9 lipca, o godz. 8-ej wie­
czorem, w sali posiedzeń Wydzia­
łu KPA na Stan Illinois, pnr. 1838 
W. Division uh

Prosimy o punktualność!
Prezes — Dr Edward Różański; 
Sekretarz — Wilhelm S. Zaleski.

Tow. Nadwiślańskie Grupa 759 
Z.N.P. zaprasza członków na re­
gularne posiedzenie, które odbę­
dzie się w lokalu pnr. 2258 N. 
Mango ul., w piątek, dnia 9 lipca, 
o godz. 8-ej wieczorem. Uprasza­
my członków o liczne przybycie.

Jan Jurek — prezes;
St. Wódka — sekr. prot.

Tow. Kadetów Białego Orła 
Grupa 1377 ZNP odbędzie pół­
roczne posiedzenie dziś w piątek, 
9go lipca, w sali DuBarek przy 
47ej i Springfield ul. Początek o 
godz. 8 wiecz. punktualnie. Upra­
sza się wszystkich członków o 
liczne przybycie.— J. Okrzesik, 
prezes; M. Sobczyk, sekr. prot.

Niedziela, 11 Lipca
Tow Majora L. Idzikowskiego, 

Grupa 2566 Z.N.P. zawiadamia 
wszystkich członków i członkinie, 
iż posiedzenie Tow. odbędzie się 
w tę niedzielę, 11 lipca, w sali 
pp. Mondałów, pnr. 1436 W. Cor­
tez ul., o godz. 2-ej po południu. 
Zapraszamy wszystkich na to waż­
ne posiedzenie, gdyż jest dużo 
spraw do załatwienia i to natych­
miastowego.

A. Pawula, prezes; Józef S. 
Wijas, sekr. prot.

Myśli Wybrane
Przypomniał Galiettiego Jirzi 

Sztuchal, czeski współczesny kro­
nikarz humoru uczniowskiego, 
oddajemy więc z kolei jemu głos, 
aby przedstawił wybór myśli swo­
ich najmłodszych rodaków:

Pieniądze w systemie kapitalis­
tycznym zdobywa się oszustwem, 
małżeństwem albo w inny niemo­
ralny sposób.

★ MILWAUKEE, WIS.
RUMMAGE SALE 

JULY 10th 
Atlantic Department Store 

PARKING LOT 
On July 10th Your West Allit 

Friends and Neighbors Will 
Participate in a Giant 

OUTDOOR RUMMAGE SALE 
Held In Conjunction With 
ATLANTIC DEPARTMENT 

STORE’S SIDEWALK SALE 
Free! Balloons and Suckers 
For The Kiddies! Clowns! 

Don’t Miss It 
Atlantic Department Store 

Hwy. 100 and National 
West Allis, Wise.

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

•to trzy zasady, Jakimi się kierujemy w stosunku do 
NASZYCH CZTELN1KÓW

W myśl naszego hasła — czy chcecie

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

DO DOMU?
Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 

Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.
4 Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 

zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. Milwaukee Ave. Chicago, HI. 60622

UWAGA!
Dziennik Związkowy przez chłopca dostarczymy OSOBOM 
KTÓRE ZAMIESZKUJĄ DZIELNICE MIASTA OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NASZE AGENCJE.

■ KUPON■ •
Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proszę 

i doręczać mi do domu (za opłatą $1.20 tygodniowo) sześć razy 
i w tygodniu, a za który zobowiązuję się płacić chłopcu regularnie, 
a

' Numer domu......_„__... Nazwa ulicy...  Piętro J 

a Numer Telefonu ............... •
i

i Miasta   Zone Stan  , ■

L
 Podpis zamawiającego -  |

■

...............................................................................J

Manifestacja Narodów Ujarzmionych
- Znaczenie Dla Polonii

S' 
a

-

* * * >

BŁOGOSŁAWIEŃSTWO NA DROGĘ — O. Fred Bitan- 
ga, rzymsko-katolicki kapłan, błogosławi nowy odrzuto­
wiec pasażerski Pan-American Airways, skrapiając wodą 
święconą kabinę pilota. Samolot, Boeing 747, tzw. “Jum­
bo”, będzie kursował między San Francisco i Singapurem 
przez Wietnam i Manilię.

Z Parafii Św. Stanisława B. i M.
Zapowiedzi: Michael D. Hooghe 

i Linda Sporek (3); Richard Ku- 
rzawski i Joyce Blaskiewicz (3); 
Józef Liszka i Anna Harbut (3); 
Dennis W. Mirabile i Melania 
Morrisey (3).

Roczna Wycieczka do Lemont
Piknik Sióstr Franciszkanek w 

Lemont, Ill. odbędzie się w nie­
dzielę, dnia 1-go sierpnia. Auto­
busy można zamawiać u naszych 
sióstrr lub u B. Michanik (622- 
1297). Będą potrawy, kioski, napo­
je, muzyka i taniec. Przyjdźcie i 
zabawcie się, na gruntach klasz­
tornych. Czcigodne Siostry napew- 
no zasłużyły na poparcie Zacnych 
Parafian.

Przypomnienie
Przypominamy naszym parafia­

nom (imigrantom), że prawa ślub­
ne w Ameryce różnią się od for­
malności, obowiązujących w Pol­
sce. Początkowo załatwia się te 
sprawy w parafii, a później w ra­
tuszu miejskim. Katolików obo­
wiązuje ślub w kościele parafial­
nym.

Książeczki Loteryjne
Prosimy o prędki zwrot należ­

ności za książeczki na loterię z 
okazji Karnawału Rocznego. Moż­
na uiścić należności w biurze pa­
rafialnym w godzinach urzędo­
wych.

Roczny Piknik 
Tow. Imienia Jezus

Roczny piknik Tow. Imienia Je­
zus odbędzie się w lesie powia­
towym Bunker Hill Woods, przy 
cmentarzu św. Wojciecha, w nie­
dzielę, 11 lipca. Wstęp wolny. Bę­
dą potrawy, napoje, niespodzian­
ki, muzyka i tańce.

Chór Św. Cecylii 
Potrzebuje Członków

Chór parafialny św. Cecylii, 
który śpiewa podczas Mszy św. w 
każdą niedzielę, o godz. 10-ej po­
trzebuje śpiewaków i śpiewaczek. 
Kto chce przyłączyć się do chóru, 
może zgłosić się do organizacji w 
niedzielę, o 10-ej rano. Po dal­
sze informacje prosimy telefono­
wać 237-4946 lub NA 2-0554 po 
6-ej wieczorem.

Wycieczka DO Burlington
Trzeci Zakon O. Franciszka przy 

parafii urządza w tym roku wy­
cieczkę do OO. Franciszkanów w 
Burlington, Wis. w ostatnią nie­
dzielę miesiąsa sierpnia, t. j. 29. 
Bilety już można teraz nabyć u 
pani A. Madura, kierowniczki. 
Ona zaprasza członkiń oraz Pa­
rafian o zarezerwowanie miejsc w 
autobusie już teraz Kapelan Trze­
ciego Zakonu również zachęca Pa­
rafian do wzięcia udziału w tej 
duchowej wyprawie i korzystania 
z odpustów z nią związanych.

Emeryci Protestują u Cullertona 
Przeciw Wysokim Podatkom

Polsko-Amerykańska Rada 
Emerytów w Chicago przyłą­
czyła się do ogólno-amerykań- 
skiej’ akcj i protestów przeciw­
ko niesprawiedliwym podat­
kom od domów i wzywa wszy­
stkich emerytów, aby wzięli 
udział w manifestacji protes­
tacyjnej, która bedzie zorga­
nizowana dnia 15 lipca o godz. 
10-ej rano, w biurach County 
Building (Clark and Ran­
dolph).

Trzeba się stawić masowo, 
aby wyrazić swój protest 
przeciwko polityce podatko­
wej, która krzywdżi wszyst­
kich właścicieli małych do­
mów mieszkalnych a fawory­
zuje bogatych właścicieli dra­
paczy.

Organizacje przygotowują­
ce tę wspólną manifestację 
wykazują, dlaczego musiano 
zastosować drastyczne pod­
wyżki podatku od domów. — 
Dlatego, że bogaci właściciele 
domów dostali olbrzymie zniż­
ki. Naprzykład U.S. Steel Co.

ma tak obniżone oszacowanie 
swoich domów, że zamiast 
płacić od nich podatek $21 
milionów, płaci tylko 5 milio­
nów doi. Inna firma Republic 
Steel zamiast 8,8 milionów 
doi., płaci tylko 3,4 min. doi.; 
International Harvester za­
miast 5,4 milionów doi., płaci 
tylko 1,6 miliona doi., i tak 
dalej.

Dzięki specjalnym łaskom 
p. Cullertona, tylko kilka du­
żych firm w Chicago płaci za 
małe podatki od swoich do­
mów, zyskując ponad 27 mi­
lionów doi., z tego tytułu. I za 
nich muszą więcej płacić po­
datki ci drobni posiadacze do­
mów, przeważnie emeryci.

Dlatego przybądźcie wszy­
scy zainteresowani 15 lipca, 
o 10 rano do budynku przy 
Clark i Randolph, aby wspól­
nie protestować przeciwko — 
niesprawiedliwym podatkom 
od domów w Chicago.

Prezes Rady, S. Piotrowicz 
Sekr. Ed. Puacz.

Sejmik Wydz. Kobiet Okręgu 13 ZNP 
w Niedzielę, 18-go Lipca br.

Na mocy praw, ustaw i prze­
pisów Konstytucji ZNP zwo­
łuję Sejmik Wydziału Kon- 
biet Okręgu 13-go ZNP na 
niedzielę dnia 18 lipca br. do 
sald Skarbnika p. Moskala, 
5639 N. Milwaukee ave. Po­
czątek o godz. 1:30 po połud­
niu.

Zwracam się z prośbą do 
wszystkich Gmin i Grup Okr. 
13 ZNP, o wybranie i wysła­
nie pełnej liczby delegatek na 
ten Sejmik.

Gminy uprawnione są do 
trzech (3) delegatek i Grupy 
do (3) delegatek. Delegatki są 
proszone aby miały przygoto­
wane na Sejmik — sprawoz­
dania z działalności i rozwoju 
swej Gminy lub Grupy oraz 
polecenia i wnioski dla dobra 
i rozwoju naszej organizacji 
ZNP.

Proszę Gminy i Grupy o 
przysyłanie na ręce Komisar- 
ki przynajmniej na tydzień 
przed Sejmikiem mandatów 
wybranych delegatek, celem 
naznaczenia przed czasem Ko­
mitetów Sejmikowych dla za­
oszczędzenia czasu na Sejmi­
ku i przyczynienia się do po­
myślnych obrad.

Na Sejmik zapraszam Pre­
zesa ZNP mec. Alojzego Mą- 
zewskiego, wiceprezeskę ZNP 
p. Irenę Wallace ;dyrektorki 
ZNP — Katarzynę Dienes, 
Melanię Winiecką i Florenty- 
nę Wiatrowską; urzędników 
Zarządu Centralnego ZNP; 
Józefa Foszcz, przew. Komite­
tu Rozwoju Okręgu 13; Pre­
zesa Korporacji Domu Mło­
dzieżowego Okręgu 13-go Ed­
warda Moskala Skarbn. Kra­
jowego ZNP. Komisarza O- 
kręgu 13 ZNP Czesława Mi­
kołajczyka, Komisarkę Okr. 
12 Helenę Orawiec, Komisa­
rza Okr. 12 ZNP Tomasza Pa­
czyńskiego, Komisarkę Okr. 
15 Władysławę Kubiak, Ko­
misarza Okr. 15 Tad. Wachel, 
Piotra Kaczmarka, prezesa 
Stow. Obozu Młodzieżowego 
Okr. 12 i 13 ZNP, oraz preze­
sów, wiceprezeski, sekretarzy 
i sekretarki Gmin i Grup ZNP 
oraz organizatorki i organiza­
torów, przedstawicieli mło­
dzieży związkowej, oraz wszy­
stkich tych, którzy interesują 
się pracą i rozwojem Związku 
Narodowego Polskiego.

Z siostrzanym pozdrowie­
niem, Zofia Buczkowska, Ko­
misarka Okręgu 13 ZNP.

Ze Związku Przyjaźni
Polsko-Czechosłowacko-Ukraińskiej

W dniu 11-go cezrwca w lokalu 
Chicago Society, 2222 N. Kedzie 
Blvd., odbyło się wyborcze zebra­
nie Związku Przyjaźni Czech osło- 
wacko-Polsko-Ukraińskiej. Zgod­
nie z przepisami Związku odnoś­
nie przechodzenia kierownictwa z 
jednej narodowości do drugiej, 
obowiązki prezesa przejął przed­
stawiciel Czechosłowaków dr Leo­
pold Rozboryl.

W dalszej kolejności Zarząd u- 
konstytuował się następująco: wi­
ceprezesi: płk. Piotr Harcaj, dr 
Pawio Turuła; Sekretarz, Roman 
Dmyterko; Skarbnik — Mirosław 
Mej zer; Archiwariusz, Oresty Ho- 
rodyskyj, M.A.; Redaktor Biule­
tynu Stanisław Jaworski; Dyrek­
torzy: imż. Vasyl Rostum; Gen. 
Mikulas Ferjencik, dr Antonin 
Hrebik, Joseph Jaki, dr Witold 
Borysiewicz, Erast Dziubynskyj, 
dr Jan Morelewski.

Ustępujący prezes dr P. Turuła 
złożył wyczerpujące sprawozdanie 
z działalności Związku za okres 
ostatniej kadencji. Sprawozdanie 
obejmowało: — Wydanie dwóch 
biuletynów, około trzydziestu pu­
blikacji w prasie polskiej, czecho­
słowackiej i ukraińskiej z terenu 
Stanów Zjednoczonych, Anglii i 
Australii oraz przez radio, wza­
jemny udział w uroczystościach 
narodowych, wzajemną pomoc w 
masowych manifestacjach i prote­
stach, współudział w pięciu im­
prezach kulturalnych, nawiązanie 
współpracy z Litwinami oraz ści­
ślejszy kontakt z Jugosławianami, 
porozumienie z Towarzystwem 
Polsko-Ukraińskim z terenu An­
glii oraz z Australijską Radą dla 
Spraw Środkowo-Wschodniej Eu­
ropy — zainicjowanie Związku 
Czechosłowacko - Polsko - Ukra­
ińskiego w Hartford Conn, prze­
kazanie Biuletynu Związku i in­
formacji dotyczących Związku 
wielu organizacjom w różnych 
krajach.

Na zebraniu wygłoszone zostały 
cztery krótkie, treściwe referaty, 
omawiające ostatnie, najistotniej­
sze wydarzenia w Polsce, na 
Ukrainie, w Czechosłowacji i na 
Litwie. Prelegentami byli: dr Jan 
Morelewski, profesor Wasyl Mar- 
kuś, dr Antonin Hrebik i inż. 
Bronius Nainys.

Na zebraniu obecna była dele­

gacja Jugosławian w osobach: dr 
Djuro Radojewicz i Sekretarz — 
Bronisław M. Stanisic z Serbian 
National Committee. Ogólnie 
obecnych było około sześćdziesiąt 
osób.

W dniu 27-go maja 1971 odby­
ła się konferencja między zarzą­
dem Związku Przyjaźni i Przed­
stawicielami Jugosłowian. Ze 
strony Jugosłowian udział wzięli 
dr Uras Seferovic, Bronisław Sta­
nisic, Mitar Bulatowic, dr Djuro 
Radojewic, którzy reprezentowali 
Ogólno Serbski Kongres oraz 
Serbski Komitet Narodowy. Te­
matem obrad było wyłączenie 
Jugosłowian do prac Związku 
Przyjaźni. Po dyskusji uzgodnio­
no, że Serbowie dążyć będą do 
założenia Związku Przyjaźni Sło­
wian południowych i jako całość 
przyłączą się do Związku Przy­
jaźni Czechosłowacko-P o 1 s k o - 
Ukraińskiej, reprezentującego na­
rody regionu środkowego i pół­
nocnego. W tym miejscu chcieli- 
byśmy podkreślić, że z wyciąg­
niętą ręką braterską czekamy na 
dołączenie Białorusinów.

Ponadto na powyższej konfe­
rencji została podjęta uchwała 
dająca podwaliny pod Ogólny 
Kongres, skupiający etniczne gru­
py ujarzmionych narodów Euro­
py Środkowo - Wschodniej emi­
gracji. Zadaniem Kongresu będzie 
dążenie-propagowanie wśród rzą­
dów i ich przedstawicieli w kra­
jach zamieszkania eemigrantów w 
wolnym świecie, konieczności od­
zyskania niepodległości przez na­
rody ujarzmione oraz wszelkie 
inne korzyści wypływające z u- 
zgodnionej wspólnej działalności. 
Uchwała powyższa została podję­
ta na wniosek P. Mitasa Bułato- 
wicza przy uzasadnieniu jej przez 
dra Urosa Seferovioa. Powołano 
Tymczasowy Komitet Organiza­
cyjny dla organizacji Ogólnego 
Kongresu Grup Etnicznych w 
wolnym świecie. Przewodniczący 
Tymczasowego Komitetu został 
wybrany płk. Piotr Harcaj. Ze­
brani wyrazili nadzieję i wiarę, 
że w zamierzeniach swych dla 
dobra ogólnego uzyskają poparcie 
i pomoc od Kongresu Polonii 
Amerykańskiej oraz innych czo­
łowych organizacji wszystkich 
Grup Narodowościowych.

Stanisław Jaworski.

Zarabiajcie 5% Rocznie Otwierając u Nas 
Konto Złotej Książeczki Oszczędnościowej

- ■ / w ■

Wasza Mądrość Zasługuje Na Tę Nagrodę
Już Wkładem $50 
Otworzycie 5% Złotą 
Książeczkę Oszczędnościową 
Z Premiowaną Dywidendą

Kasi liczni polscy pracownicy

Obliczaną Za Każdy Dzień
Wycofywać wkłady można w ciągu 10 dni po 1 marca, 1 czerwca, 

1 września i 1 grudnia.
obsłużą Was przyjaźnie w jęzjku polskim. Możecie z nimi mówić po polsku.

Pokażcie im to ogłoszenie.

S TEEL CITY M ATIONAL ® ANK 
3030 E. 92nd ST. Chicago, I1L 60617 Tel. SO 8-1900

OBSZERNE BEZPŁATNE PARKOW1SKO
iiiRRY TFLLFR czvnnv od Poniedziałku do Czwa^ikM 

WSZYSTKIE WKŁADY ubezpieczone do wysokości 520,000.00 s rano-5 po poł. We Czwartki od 8 rano do 8 wieczorem,
przez Federal Deposit Ins. Co., której Bank nasz jest członkiem. w Soboty od 8 rano do 2 po poł.
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WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
W CHICAGO I W KANADZIE

Codstenne 1 Sobotnie
Rocznie (1 yr) *26.00
Półrocz. (6mos.) 15.00 
Kwartał (3 moi.) 8.50 
Miesifcz. (1 mo.) 4.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 5.50 
Kwartał (3 mos.) 3.21

WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
POZA GRANICE CHICAGO W V.S.

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $25.00 
Półrocz. (6 mos.) 13.50 
Kwartał (3 mos.) 8.00 
Miesięcz. (Imo.) 4.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 5.50 
Kwartał (3 mos.) 3.25

CODZIENNE (bez soboty)
Chicago . Kanada

Rocznie (1 yr.) $18.00 
Półrocz. (6 moi.) 11.00 
Kwartał (3 mos.) 6.50 
Miesięcz. (1 mo.) 3.00

Poza Granico Chicago
Rocznie (1 yr.) $17.00 
Półrocz. (6 mos.) 10.00 
Kwartał (3 mos.' 6.00 
Miesięcz. (1 mo.) 2.50

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienno i Sobotnie

Rocenie (lyr.) $34.00
Półrocz. (6 mos.) 20.00
Kwartał (3 mos.) 12.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.50 
Półrocz. (6 mos.) 7.50 
Kwartał (3 mos.) 4.50

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Codziennie (Single Daily Copy)....... 15c

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Sobotni (Single Saturday Copy) . 20e

JAN F. KRAWIEC, Redaktor Naczelny 
JÓZEF H. GAJDA, Zarządca

Telefon do Redakcji przed 7:30 rano 
BRunswick 8-8707

Telefon wszystkich Biur BRunswick 8-8700 
Rękopisów i fotografii Redakcja nie zwraca.

Rozsądna Inicjatywa 
Kongr. Pucińskiego

Prawie 85% wszystkich prywatnych szkół 
w Ameryce stanowią szkoły katolickie. W 
ostatnich czterech latach, ilość tych szkół, 
zarówno podstawowych (grade schools) jak 
i średnich (high schools) zmalała o 10%, a 
ilość uczniów—o 16%.

Te wszystkie, zarządzane przez Kościół Ka­
tolicki szkoły spotkało obecnie nowe i cięż­
kie uderzenie. W ostatnich orzeczeniach z 
dnia 28 czerwca b. r. Sąd Najwyższy orzekł, 
iż pomoc finansowa dla szkół parafialnych z 
funduszów federalnych i stanowych jest 
sprzeczna z postanowieniami Pierwszej Po­
prawki do Konstytucji, przekracza ustawo­
wą, barierę separującą Kościół od Państwa i 
prowadzi do nadmiernego splątania stosun­
ków pomiędzy religią a Państwem.

Zwolennicy pomocy dla szkół parafialnych 
debatują obecnie nad nowymi sposobami ich 
ratowania przed finansową ruiną. W wielu 
środowiskach uważa się, i słusznie, że pro­
blem ten ma nie tylko konstytucyjno-praw- 
ne aspekty, ale również polityczne i społecz­
ne. Chodzi tu bowiem o potencjał siły poli­
tycznej Katolików, Protestantów i Żydów, 
rasową integrację i wolność w wyborze edu­
kacji.

Prez. Nixon jest od dawna świadomy zna­
czenia i wartości szkół parafialnych. Dał 
temu wyraz mówiąc, iż “szkoły prywatne są 
od długiego czasu integralną częścią naszego 
narodowego systemu szkolnego, uzupełniając 
w bardzo ważny sposób zadania i cele wy­
kształcenia w szkołach publicznych i zapew­
niając szeroką różnorodność, której, w in­
nym wypadku, zabrakłoby w naszym szkol­
nictwie”.

W poszukiwaniu alternatywy dla dotych­
czasowych federalnych i stanowych fundu­
szów, które odpadną, po orzeczeniach Sądu 
Najwyższego, zarówno Kongres jak i izby 
stanowe zaczynają koncentrować swoją uwa­
gę na projekcie t. zw. bonów edukacyjnych 
(educational vouchers). Takie bony byłyby 
wydawane każdej amerykańskiej rodzinie z 
dziećmi w wieku szkolnym i mógłby być zrea­
lizowane w jakichkolwiek szkołach: publicz­
nych lub prywatnych, w zależności od wy­
boru ucznia.

Ponieważ tego rodzaju bony są raczej po­
mocą dla ucznia niż dla szkoły—odpadnie 
konstytucyjna przeszkoda prawna. Wielkim 
i oddanym orędownikiem idei bonów edu­
kacyjnych w Kongresie jest nasz rodak, kon- 
gresman Roman Puciński, który oświadczył 
przed paru dniami, iż będzie się starał wpro­
wadzić plan bonów edukacyjnych do no­
wego billu o pomocy dla szkolnictwa, nad 
którym obecnie pracuje.

Kongresman Puciński, który jest przewod­
niczącym Izbowego Podkomitetu dla spraw 
oświaty publicznej nadmienił, “iż jest to 
prawdopodobnie jedyna droga do zachowa­
nia pluralizmu w amerykańskim systemie 
szkolnym obecnie, kiedy Sąd Najwyższy każę 
nam wszystkim maszerować tylko w jeden 
takt i rytm wykształcenia”.

Zasługi oddane Polonii Amerykańskiej 
przez kongr. Pucińskiego są zbyt dobrze i 
powszechnie znane i szanowane, aby je trze­
ba było przypominać. Mało mieliśmy w Izbie 
Niższej tak dynamicznych i tak oddanych 
polskim sprawom kongresmanów, jak Roman 
Puciński.

Obecna rozsądna i odważna inicjatywa 
kongr. Pucińskiego daje ponownie wyraz jego 
wielkiej trosce o pomoc dla szkół parafial­
nych i umożliwienie ich zachowania.

Nie wątpimy, że Polonia Amerykańska, 
która jest walnie zainteresowana w dalszej 
egzystencji polskich katolickich szkół para­
fialnych udzieli tej inicjatywie pełnego i za­
służonego poparcia.

W Polsce o Dolarach
Niedawne wstrząsy walutowe w Zach. 

Europie nie wywołały żadnych zmian w ofi­
cjalnych kursach dolara w Polsce, a jedynie 
na wqlnym rynku nastąpił przejściowy spa­
dek z 110 zł. za dolara na 82 zł. Dolar utrzy­
mał w dąlszym ciągu rolę drugiej waluty 
wewnątrz Polski i to waluty poszukiwanej i 
cenionej.

W związku z tym wa’rto przytoczyć opi­
nię, wyrażoną niedawno na temat dolara 
przez doc. dr Zbigniewa Grabowskiego z In­
stytutu Nauk Ekonomicznych Uniwersytetu 
Warszawskiego. Oto ważniejsze ustępy:

Obecne kryzysy walutowe w świecie nie 
są zjawiskiem koniunkturalnym, lecz struk­
turalnym. Przejawiać się będą te kryzysy co­
raz częściej w miarę, jak narastają zmiany 
w relacji sił ekonomicznych na korzyść roz­
winiętych krajów Europy Zachodniej i Ja­
ponii, a na niekorzyść Stanów Zjednoczo­
nych. Układy, powołujące do życia Między­
narodowy Fundusz Walutowy pod koniec 
II wojny światowej, zagwarantowany dola­
rowi dominującą pozycję w całym systemie 
płatności międzynarodowych, stosownie do 
ówczesnej pozycji ekonomicznej i politycz­
nej USA. Obecnie układ sił jest już inny, 
gdy tymczasem dolar zachowuje nadal status 
waluty kluczowej, do rangi której jest już 
za słaby. Rzecz jednak w tym, że waluta 
żadnego innego kraju czy ugrupowania kra­
jów nie jest jeszcze w stanie go zluzować i 
przyjąć na siebie funkcję waluty kluczowej. 
Dlatego w bliskiej przyszłości nie należy się 
spodziewać radykalnych rozwiązań, lecz ra­
czej dalszego stosowania półśrodków.

Na prawie całym świecie — mówił dalej 
dr Grabowski — dokonuje się deprecjacja 
pieniądza. Aktualna siła nabywcza dolara 
wynosi około 40 proc, poziomu z lat trzy­
dziestych, kiedy to wprowadzono obowiązu­
jący do dziś jego stosunek do złota ($35 za 
uncję), będący podstawą do ustalania kur­
sów wymiany na inne waluty. Przeciętna 
roczna stopa deprecjacji dolara za ostatnie 
20 lat kształtuje się na poziomie 2.2 proc. 
W tym samym tempie deprecjonuje się mar­
ka NEF, gdy dla franka fr. stopa ta wynosi 2.4 
proc., dla lira 3.3 proc., dla złotego polskiego 
3.6 proc., dla funta ang. 4 proc., dla jena 4.6 
proc. Jednak w ostatnich 2 latach deprecja­
cji wszystkich tych walut znacznie wzrosła 
i dla dolara kształtuje się powyżej 5 proc. 
Jeśliby się utrzymała w tych granicach, do­
lar miałby za 5 lat siłę nabywczą obecnych 
75 centów.

"Rok 1975 Krytycznym Dla U.S."
Pieepowiada Kobieta Jasnowidz Jeane Dixon. 

Dojdzie Do Konfrontacji z Sowietami 
Jak i z Czerwonymi Chinami

Jeane Dixon, znana w ca­
łym kraju kobieta-jasnowidz, 
której podawane od lat prze­
powiednie sprawdzały się w 
70 procentach, podała szereg 
przepowiedni na ostatnie mie­
siące roku 1971 jak i na przy­
szłość, a które zostały ogło­
szone w niedzielnym wydaniu 
“Chicago Tribune” w dn. 4-go 
lipca.
Przepowiednie

Dixon przepowiedziała że 
Stany Zjednoczone czeka naj- 
krytyczniejszy okres dziejów 
w latach od 1975 do 1977. Rok 
1975 będzie kluczowym ro­
kiem dla Sowietów. Według 
przewidzianego przez Rosjan 
planu, Stany Zjednoczone bę­
dą zaangażowane w Wietna­
mie do roku 1975; wówczas 
Sowiety zarzucą prowadzone 
w różnych częściach świata 
instygowane przez nich “woj­
ny wyzwolenia” i po doprowa­
dzeniu do jeszcze większego 
podziału wśród narodu ame­
rykańskiego, Sowiety dopro­
wadzą do konfrontacji ze Sta­
nami Zjednoczonymi stawia­
jąc nam ultimatum. Do kon­
frontacji dojdzie gdy Sowiety 
sprytną polityką osłabią nasz 
potencjał obronny przy rów­
noczesnym osiągnięciu nad 
Stanami wyższości militarnej. 
Stany Zjednoczone — jak 
przepowiada Dixon — prze­
trwają ten okres jako “wolne 
państwo” mimo niezmiernie 
niebezpiecznego dla państwa i 
narodu okresów w latach od 
1975 do 1977.

INNI PISZĄ:
Rola Parasola 
Nuklearnego w Europie

GWIAZDA POLARNA. — W najnowszej 
historii Europy niewiele było takich okre­
sów pokoju i stabilizacji jak ostatnie dwu- 
dziestopięciolecie. Nie brakło oczywiście i w 
tym czasie niepokojących kryzysów, trzeba 
jednak przyznać, że mimo starć i konfliktów 
parasol nuklearny rozpostarty przez super­
mocarstwa nad dwoma przeciwstawnymi blo­
kami pozwolił, dzięki swemu odstraszające­
mu działaniu, uniknąć najgorszego.

Czy podobnie będzie się to przedstawiało 
również w latach siedemdziesiątych? Jakie 
należy przewidzieć udoskonalenia i zmiany w 
dziedzinie strategicznej i odstraszania, biorąc 
pod uwagę nieustanny postęp naukowy i 
techniczny? Jaki wpływ wywrą te zmiany 
na politykę międzynarodową, a zwłaszcza na 
politykę wielkich mocarstw?

Należy przyznać, że w dotychczasowym 
mechanizmie odstraszania pewne elementy 
(choć nie zasady) uległy zmianie. Tak na 
przykład mechanizm ten zakłada istnienie 
zbliżonej mentalności i podobnego sposobu 
rozumowania przy dokonywaniu ocen i po­
dejmowaniu decyzji. Któż może zaręczyć, że 
reakcje Chin w dziedzinie odstraszania będą 
analogiczne do amerykańskich i sowieckich? 
Czy chiński straszak nuklearny (o którym 
można mówić na razie tylko w czasie przy­
szłym) będzie funkcjonował w ten sam spo­
sób i z takimi samymi zastrzeżeniami men­
talnymi i ograniczeniami politycznymi jak 
w stosunkach między Związkiem Sowieckim 
i Stanami Zjednoczonymi? A jaki wpływ na 
działanie siły odstraszającej będzie miało 
ewentualne zwiększenie liczby partnerów 
biorących udział w grze, to znaczy rozszerze­
nie klubu państw nuklearnych?

Dotychczas funkcję zapalnika w bombie 
wodorowej spełniała bomba atomowa z ła­
dunkiem uranu 235, wytwarzającym ogrom­
ne ilości energii przy minimalnej masie. 
Obecnie do tęgo celu zaczyna się stosować 
laser chemiczny, który ze względu na nie­
wielki ciężar i rozmiary doskonale nadaj e 
się do celów wojskowych. Dlatego też w moż­
liwej do przewidzenia wojnie nie będzie się 
używać uranu 235. Bomba wodorowa stanie 
się dostępna dla państw średniozamożnych, 
które osiągnęły odpowiednio wysoki poziom 
rozwoju technicznego i przemysłowego. Czy 
w tej sytuacji następne 25-lecie będzie rów­
nie spokojnie jak poprzednie, czy też nie 
przyniesie zagłady większej części ludzko­
ści? Czas przyniesie odpowiedź na to przera­
żające pytanie.

Ustanowiona przez Sowie­
ty stacja przestrzenna, nie 
jest jeszcze trwałą, ale — jak 
przewiduje Dixon — Rosjanie 
w następnym roku usuną ist­
niejące wady i umieszczą w 
tej stacji przestrzennej wielo­
głowicowe balistyczne rakiety 
MIRV, zaopatrzone w dzie­
więć głowic nuklearnych, 
które skierowane będą w 
dziewięć miast amerykań­
skich. (Przed pięciu laty — 
Dixon przypomina — że na­
zwała takie planowane stacje 
przestrzenne “łodziami pod- 
wodnemi przestworzy.”) — 

Dixon przepowiada dalej że 
Stany Zjednoczone znajdą się 
wówczas w wielkim niebez­
pieczeństwie, chyba że zdoła­
ją do tego czasu ulepszyć sy­
stem pochwycenia lub unie­
szkodliwienia sowieckich ra­
kiet w powietrzu. Stany Zjed­
noczone dokonają wielkich i 
doniosłych rzeczy w prze­
stworzach, jeśli śledzić będą 
pilnie ustanowienie stacji 
przestrzennych i prób połą­
czenia statków przestrzen­

nych ze stacjami nad Ziemią.
Południowy Wietnam

Przed rządem Południowe­
go Wietnamu znajduje się 
niezmiernie trudna do prze­
zwyciężenia i przebycia dro­
ga — jak pisze Dixon. — Rząd 
ten znajdzie się pod presją 
z zewnątrz i wewnątrz. Pre­
zydent Thieu będzie ponow­
nie wybrany — jeśli przeżyje 
ten trudny okres i nie padnie 
ofiarą zamachu.

Czerwone Chiny będą przy­
jęte w poczet Narodów Zjed­
noczonych a delegacja Repu­
bliki Chińskiej (Taiwan-For- 
moza) wystąpi na znak pro­
testu z tej organizacji. Uchy­
lenie “kurtyny bambusowej” 
zagraża wielkim niebezpie­
czeństwem. Stany Zjednoczo­
ne nie odniosą większych ko­
rzyści w nawiązaniu wymia­
ny handlowej i komunikacyj­
nej z Czerwonymi Chinami — 
gdy komuniści chińscy wyko­
rzystają w pełni naszą pomoc 
dla rozbudowy swego poten­
cjału przemysłowego, który 
ewentualnie będzie użyty 
przeciwko nam.
Włochy i Egipt

Włochy wkrótce doczekają 
się komunistycznego rządu — 
ale nie znajdującego się pod 
wpływem Moskwy. Stanowić 
to będzie jedno z posunięć 
Czerwonych Chin dla uzyska­
nia kontroli nad całym świa­
tem.

Prezydent Egiptu — Sabat, 
zmuszony był do podpisania 
15-letniego traktatu z Sowie­
tami. Tylko naród egipski — 
jak przepowiada Dixon — bę­
dzie mógł uratować swą oj­
czyznę od dostania się pod do­
minację sowiecką, ale Egip­
cjanie muszą zdobyć się na 
nadludzki wysiłek, którego 
dotychczas nie widać. Zabiegi 
Sabata dla zaprowadzenia po­
koju na Bliskim Wschodzie, 
nie dadzą pozytywnych rezul­
tatów.
Prezydent Nixon

Prezydent Nixon — jak 
przepowiada Jeane Dixon — 
będzie ubiegał się o ponowny

termin w roku 1972. Obecny 
wiceprezydent, Spiro T. Ag­
new, który zasłynął w całym 
kraju jako krasomówca, ustą­
pi dobrowolnie z ubiegania 
się o drugi termin, przyjmu­
jąc bardzo dobrze płatne sta­
nowisko. Amew czeka wiel­
ka, jasna i radosna przyszłość. 
W gabinecie prezydenta Nixo- 
na — jak przepowiada Dixon 
— nastąpią zmiany na dwóch 
bardzo ważnych stanowi­
skach.
Johnson

Mimo różnych błędów po­
pełnionych w przeszłości, by­
ły prezydent Lyndon B. John­
son, okaże się jeszcze więk­
szym mężem stanu w przy­
szłości. Johnson zaczyna zda­
wać obecnie sprawę z ogromu 
dwu - licowości byłych człon­
ków jego administracji jak i 
czołowych przywódców jego 
partii. Dixon wyczuwa silne 
wibracje, że Johnson jest 
szczerze zainteresowany w 
dopomożeniu prezydentowi 

Nixonowi w doprowadzeniu 
do równowagi ekonomicznej 
w kraju i przeprowadzeniu 
narodu bezpiecznie przez ten 
trudny okres. Zainteresowa­
nie Johnsona dobrobytem i 
bezpieczeństwem kraju, jak i 
jego szczere chęci współpracy 
z Nixonem dla dobra Stanów 
Zjednoczonych, wytworzą 
dziwną sytuację że trudno 
będzie ustalić czy Johnson po­
litycznie będzie Demokratą 
czy też Republikaninem w 
przyszłości.
Wybitne Osobistości

Dixon przepowiada szczę­
śliwą przyszłość dla wielu 
wybitnych osobistości. Martha 
Mitchell — żona sekretarza 
Dept. Sprawiedliwości — po­
siada wielkie zdolności intui­
cyjne i psychiczne i po ustą­
pieniu jej męża ze stanowiska, 
Martha prowadzić będzie bar­
dzo ciekawą kolumnę w pra­
sie amerykańskiej i przejdzie 
do historii jako jedna z naj­
bardziej zasłużonych Amery­
kanek.

Szef Najwyższego Sądu 
Warren Burger, nie pozosta­
nie długo na tym stanowisku, 
gdyż w roku 1973 będzie wy­
różniony wielkim zaszczytem 
i czeka go wielki los... ale bę­
dzie musiał później ustąpić ze 
względu na zły stan zdrowia. 
Czeka go najważniejsza decy­
zja w Najwyższym Sądzie w 
roku 1973, przed ustąpieniem 
ze stanowiska.
Inne Przepowiednie

Po popularnej obecnie mo­
dzie “hot pants” (króciutkich 
spodeniek) przyjdzie moda na 
“bikini shorts”—jeszcze krót­
szych od obecnej mody. Nie 
dojdzie do zalegalizowania 
narkotyku “marijuana” mimo 
zabiegów różnych grup libe­
ralnych i narkomanów.

Obecny skandal wywołany 
publikacją tajnych dokumen­
tów Pentagonu, doprowadzi 
wreszcie do osoby odpowie­
dzialnej za wydanie i publika­
cję tych dokumentów, a jest 
nią wysoko postawiona osoba 
z uniwersytetu na południu 
kraju.
Rak Uleczalny

W latach 1970 po długolet­
nich doświadczeniach, wyna­
leziona będzie wreszcie sku­
teczna metoda leczenia choro­
by raka. Metoda ta doprowa­
dzi do całkowicie nowej ery 
w medycynie.

Stariy Zjednoczone zbudu­
ją w niedalekiej przyszłości 
supersoniczny transportowiec 
‘SST”, jak i pobudują stację 
przestrzenną i rurociąg przez 
Alaskę.

Groźba dwóch wielkich 
strajków w tym roku, zosta­
nie usunięta i dojdzie do umo­
wy, ale przyczyni się to do 
wzrostu na mniejszą skalę in­
flacji.

Cztero-dniowy, 40-godzinny 
tydzień pracy, nie wejdzie w 
praktykę przez kilka jeszcze 
następnych lat. Podatki pójdą 
w górę, ale nastąpi równocześ­
nie i polepszenie w gospodar­
ce kraju.

Wprowadzenie ochotniczej 
armii w Stanach Zjednoczo­
nych, nie będzie zrealizowane 
w tym roku.
Przyszłość Ameryki

Nie dojdzie do wielkiej kon­
frontacji między Stanami 
Zjednoczonymi a Sowietami 
dopiero po roku 1974 — jak 
przepowiada Dixon.

Stany Zjednoczone rozwią- 
żą problem alarmującego 
wprost stopnia rozkładania 
się miast, skażenia wody i po­
wietrza. Reaktory atomowe 
dostarczą dostateczny dla 
wszystkich naszych potrzeb 

prąd. Rozwiązany będzie rów­

nież problem zużytkowania 
odpadków, jak i wynaleziony 
będzie skuteczny środek dla 
oczyszczenia zanieczyszczo­
nych wód i powietrza. Odpad­
ki po przejściu chemicznego 
procesu będą zużytkowane do 
budowy domów i dróg. Nowe 
środki opałowe będą wolne od 
zanieczyszczających powie­
trze gazów i spalin, benzyna 
używana do samochodów bę­
dzie także wolna od trujących 
gazów, a specjalne elektrycz­

ne filtry, bakterie i tlen będą 
skutecznie użyte dla oczy­
szczenia wód w rzekach i je­
ziorach. Nasze miasta zamie­
nią się w wielkie i bogate 
ośrodki przemysłu i rządu — 
jak przepowiada Jeane Dixon.

Jeśli los dozwoli dożyć nam 
tych niebezpiecznych a jed­
nak jasnych dni, przekonamy 
się iie z przepowiedni kobie­
ty-jasnowidza Jeane Dixon 
sprawdziło się. H.M.

Jerzy K. Fuz

Odra i Kysa i Inne Sprawy
Cała Polonia Amerykańska 

powitała z zadowoleniem u- 
kład dotyczący uznania grani­
cy na Odrze i Nysie przez 
rząd NRF. Cieszymy się, że 
nareszcie po okresie Adenau- 
erowskim, Niemcy Zachodnie 
zaczynają realistycznie pod­
chodzić do tej tak ważnej dla 
Polski sprawy. Spodziewamy 
się prędkiej ratyfikacji tego 
układu przez Bundestag i po- 
skromnienia sfer reakcyj no- 
ziomkowskich przez partie 
CDU i CSU. Te właśnie par­
tie dotychczas dawały pomoc 
i poparcie kołom rewizjonisty­
cznym, które za wszelką cenę 
nie chciały oficjalnego uzna­
nia granicy na Odrze i Nysie, 
i teraz powinny, jeśM szczerze 
pragną współpracy z narodem 
polskim, wyzwolić się z pęt 
krótkowzroczności i hitlerow­
skich obciążeń.

Istnieją jeszcze inne spra­
wy, które nie są obojętne dla 
Polonii, jedną z nich jest 
sprawa ukarania morderców 
hitlerowskich, którzy mordo­
wali naród polski w latach 
1939-45. Jest to haniebna kar­
ta dla NRF i w szczególności 
dla niemieckiej sprawiedli­
wości. W czasie od 1949 roku 
aż do dnia dzisiejszego, arii 
jeden morderca narodu pol­
skiego który był ważną figurą 
w hierachii hitlerowskiej nie 
został ukarany za zbrodnie na 
narodzie polskim. Wystarczy 
podać tylko kilka nazwisk: — 
generał SS i Policji Koppe, 
“rzeźnik Woli” w 1944 roku, 
generał SS i Policji Heinz 
Reinefarth - obecnie dopusz­
czony do adwokatury w 
Schleswig - Holstein pułkow­
nik Policji i SS dr Ludwig 
Hahn, szef Gestapo w War­
szawie w latach 1941-45 cze­
ka od jedenastu lat na akt o- 
skarżenia przez Prokuraturę 
w Hamburgu; Sędzia i były 
Prokurator Generalny Gdań­
ska dr Kurt Bode, morderca 
Obrońców Poczty Polskiej w 
Gdańsku w 1939 i jego kolega, 
Sędzia dr Giesecke od 10 lat 
ochraniani przez Prokuraturę 
w Schleswig-Holstein; SS ma­
jor Kurt Jesuiter, prawa ręka 
szefa policji i Gestapo w War­
szawie w mordowaniu żydów 
i Polaków, SS major Kurt Ei- 
mann, morderca tysięcy obłą­
kanych w szoitalach pomor­
skich w 1939 roku i wielu, 
wielu innych.

Ci mordercy pobelirają “za­
służone” emerytury od rządu 
NRF i ochraniani przez swo­

ich byłych kolegów w sądow­
nictwie, śmieją się tylko z po­
przednio dokonanych maso­
wych mordów. O trzech rze­
czach nie wolno nam zapom­
nieć. Bo to jest sprawa orga­
nizowania masowych mordów 
na narodzie polskim za wie­
dzą i zgodą rządu niemieckie­
go. Tego nam nie wolno też 
wybaczyć, bo rozmiar dokona­
nych zbrodni jest za ogromny. 
Bezkarność może dać dalszą 
zachętę na przyszłość. Jeśli 
rząd NRF chce normalizacji 
stosunków z narodem polskim 
to musi wyciąć tego raka to­
czącego sądownictwo dzisiej­
szych Niemiec i te zbrodnie 
muszą być przykładnie ukara­
ne bez względu na pozycję o- 
sób które dokonywały tych 
zbrodni. Nie zapominajmy, że 
dotychczas tylko bardzo ma­
łe figury były karane, tylko 
dzięki temu, że mordowali też 
Żydów, ale organizatorów i 
głównych wykonawców mor­
dów na Polakach nikt nie ru­
szył, i o tym rząd NRF i par­
tie polityczne i episkopat nie­
miecki wie bardzo dobrze. I 
jeśli Warszawa o tym nie chce 
mówić, to Polonia ma moral­
ny obowiązek domagania się 
słusznej kary za zbrodnie i o- 
kazania całemu światu skutki 
‘sprawiedliwości’ niemieckiej. 
Ci, co tak gorliwie teraz piszą 
o zbrodniach w Wietnamie, 
niech zobaczą najpierw jakie 
kwiatki rosną we własnym 
ogrodzie.

Następną, nieuregulowaną 
sprawą jest należyte odszko­
dowanie za straty osobiste i 
materialne poniesione w la­
tach okupacji hitlerowskiej w 
Polsce przez Amerykamów po­
chodzenia polskiego, którzy o- 
siedłili się w Stanach Zjedn. 
po 1945 roku. Dzięki Acheso- 
nom i Dullesom, Żydzi dostali 
miliardy marek odszkodowa­
nia od NRF, Polakom nikt nic 
nie dał, chociaż cierpieli po­
dobnie. Ustawy odszkodowaw­
cze w NRF były i są specjal­
nie dyskryminacyjne dla Po­
lonii. Ta skandaliczna sprawa 
musi też być nareszcie zała­
twiona przez Polonię Amery­
kańską. My też płacimy po­
datki na utrzymywanie wojsk 
NATO dla obrony NRF i za 
to żądamy, żeby nareszcie 
załatwiono tę sprawę według 
zasad moralności i przyzwoi­
tości i prawa. Polonia Amery­
kańska oczekuje od Bonn 
powzięcia odpowiednich ini­
cjatyw, żeby ostatecznie ure­
gulować i te inne sprawy.

Gorące Czasy
Dla Premiera Heatha

Ankiety przeprowa d z one 
niedawno w Wielkiej Brytanii 
zdają się wkazywać, że więk­
szość Brytyjczyków przeszła 
z uprzedniego akceptowania 
członkostwa Anglii w Euro­
pejskiej Wspólnocie Gospo­
darczej do opozycji.

Anty-euronejskie siły w W. 
Brytanii zechcą prawdopodo­
bnie wykorzystać obecne na­
stroje społeczeństwa na kra­
jowej konwencji Partii Pracy 
w połowie lipca b.r., w Lon­
dynie.

Na korzyść opozycji pracu­
ją zarówno momenty ekono­
miczne jak i emocjonalne. — 
Ekonomiczne względy pracu­
ją-także na korzyść pro-euro- 
pejskich sił, ale tak długo, jak 
premier Heath nie będzie 
mógł wykorzystać pociągu 
przeciętnego Anglika do ha­
zardu i przygody — emocjo­
nalne względy będą przypusz­
czalnie negatywne.

Emocjonalnie, Brytyjczycy 
są nadal nieufrii w stosunku 
do Europy, i te ich nastroje 
mają tradycje całych wieków 
i wyrażają się w przekona­
niu, że Brytyjczycy są “inni” 
od Europejczyków, czemu za­
przecza zwyczajny fakt geo­
graficzny.

Do tego dołączają się na­
stroje angielskich gospodyń, 
które obaw’aj ą Się, że cena 
wejścia W. Brytanii do Euro­
pejskiego Wspólnego Rynku 
będzie równoznaczna z zarzu­
ceniem tradycyjnej polityki 
“taniej żywności” i w ślad za 
tym gwałtowna zwyżka cen 
artykułów spożywczych, przy 
i tak już wysokim budżecie

przeciętnej rodziny brytyj­
skiej.

Premier Heath, będzie mu­
siał pozyskać dla swojej poli­
tyki i przekonać o korzyściach 
wejśoa do Europejskiej 
Wspólnoty Gospodarczej prze­
mysł brytyjski, a w szczegól­
ności gałęzie precyzyjnej wy­
twórczości w dziedzinie insta­
lacji elektronicznych, kompu­
terów oraz przemysł lotniczy 
i samochodowy.

Warto również podkreślić, 
że chociaż W. Brytania będzie 
musiała zapłacić wysoką cenę 
za wejśoie do Wspólnoty i 
podtrzymanie mało efektyw­
nej gosnodarki rolnej na kon­
tynencie, to jednak stale ro­
snące koszty żywności w An­
glii powodują, że tak czy tak, 
istniejące jeszcze różnice cen 
żywności w Anglii i w Euro­
pie zbliżają się do tego samego 
poziomu.

W tych warunkach, można 
oczekiwać, że Heath i siły 
pro-europejskie estate c z n i e 
zwyciężą, i pociągną większość 
głosów zarówno Parti Kon­
serwatywnej jak i Partii Pra­
cy, ale nadchodzące m’esinca 
lotnie morą być dla rządu He- 
ath’a bard/"' ~or""9.

Nieśli
—Ze wszystkich ceremo­

niałów, jakimi obdarzają mnie 
gospodarze w czasie oficjal­
nych podróży, najchętniej u- 
czę?zczam na msze święte. A 
to dlatego, że kościół jest je­
dynym miejscem, gdzie mó­
wią do mnie i nie spodziewają 
się ode mnie żadnej odpowie­
dzi. (De Gaulle)
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Don’t Forget 
The Rules Of Safety

don’t 
open 
flex-

you’re boarding from a pier, 
step into the boat as near of 
the center as possible, keep­
ing low. Whenever possible, 
have someone steady the boat.

—It’s a wise practice to 
keep movement in a small 
boat to a minimum. If you 
must change seats, move 
slowly, keep low and grip the 
sides with both hands. Never 
stand up unless your boat is 
big enough and stable enough 
to support you.

—Reduce your speed be­
fore turning—a sharp turn at 
high speed can send you and 
your passengers overboard. 
It’s also a good idea to check 
your passengers to see if 
they’re all seated before going 
into your turn.

—Watch for rocks, logs, 
snags and other objects that 
may lie under water. If you 
notice floating debris or drift­
wood, slow down and be 
alert.

-—Don’t overload your boat. 
Seating accomodations are not 
indications of how many peo­
ple you can take out on your 
boat. Overloading puts you 
in danger of swamping.

—When fueling,
smoke; extinguish any 
flame. First, disconnect 
ible fuel line from the motor, 
lift the portable tanks out of 
the boast and place them on 

“Safe Boating is No Acci­
dent” is the slogan for the 
National Safe Boating Week. 
All boaters should know the 
nautical “rules of the road” 
before venturing out onto the 
waters. The most important 
rule is “Use Common Sense 
Afloat.”

Here are a few tips on how 
to avoid boating mishaps, ac­
cording to the Outboard Boat­
ing Club of America.

—Check before you go out 
to be sure you have all the 
proper safe boating equip­
ment. This includes a U.S. 
Coast Guard-approved life­
saving device for each person 
aboard, proper lights, a fire 
extinguisher, a horn or whis­
tle, anchor, line, paddle, first 
aid kit, flashlight, fenders, 
tool kit, extra can of gasoline, 
compass and flare.

—Check the weather fore­
cast before you cast off. Bad 
weather is the worst enemy of 
boating. If a storm suddenly 
hits, make for the nearest 
shore.

If the water gets choppy, 
have your passengers don life 
jackets and take a seat on the 
bottom of the boat keeping 
them as close to the centerline 
as possible; head into the 
waves and reduce your speed.

—Never jump into a boat 
or step on the gunwale. If level surface.

Chicago A Cosmopolitan City
In the early days, folks in 

Chicago couldn’t get a loan 
from the bank at Shawnee­
town on the Ohio because the 
bankers thought Chicago 
would never amount to any­
thing. It was too far from 
Shawneetown!

Chicago wasn’t incorpor­
ated as a town until 1833, 
when the population was 200. 
By 1847, when Cyrus Hall 
McCormick moved to Chicago 
to manufacture his mechani­
cal reaper, (to be followed by 
countless other plant loca­
tors), the population was 16,- 
859 and still zooming. This

Olympia Fields 
Western Open 
Site July 15-18

Olympia Fields Country 
Club will again be the site 
of the Western Open, Chica­
go’s only annual major golf 
classic, the Western Golf 
Assn, has announced. ' The 
tournament will be held July 
15-18 for the benefit of the 
WGA’s Evans Scholars Foun­
dation.

Last season the event, sec­
ond oldest among the nation’s 
prestige tournaments, was 
held at Beverly Country Club 
with High Royer of Columbus, 
Ga., a surprise winner. Royer 
will be back to defend his 
crown against a tough field 
that includes Jack Nicklaus, 
the Western Open champion 
in 1968 when the event was 
held at Olympia Fields.

The No. 4 course, opened 
in August of 1920, will be used 
for the tournament. It is one 
of four courses, which makes 
Olympia Fields the world’s 
largest golf plant.

The club was chartered in 
1915 with Amos Alonzo Stagg 
the first president. 

rate of growth accounted for 
the bustle Joseph Jefferson 
observed in Chicago in 1838. 
The bustle has continued ever 
since. Chicago, the youngest 
of the world’s great cities, 
has ever been impatient for 
accomplishment.

Perhaps this is why the 
atmosphere in Chicago seems 
so conducive to innovation— 
the railway sleeping car, the 
skyscrapper, atomic energy, 
Poetry Magazine, and Jane 
Addam’s Hull House, to name 
a few.

Although in the center of 
the continent, Chicago has 
long been a cosmopolitan city. 
In 1869, the 13,730 ship arri­
vals at Chicago Harłx>r ex­
ceeded the number of ships 
arriving at New York Phila­
delphia, Baltimore, Charles­
ton, Mobile and San Francis­
co combined! Today, O’Hare 
International Airport is the 
world’s busiest. One fifth of 
all persons entering the Uni­
ted States through customs 
enter at Chicago.

The Chicago area is the 
home of a host of entertain­
ment enterprises for all 
tastes: Chicago Symohony 
Orchestra, Chicago Bears, 
Lyric Opera, Chicago Cubs, 
Ravina Festival, Chicago 
White Sox, two great zoos— 
Lincoln Park and Brookfield, 
which even has trained por­
poises.

Although Chicago’s muse­
ums are world-famous—Adler 
Planetarium, Art Institute, 
Field Museum of Natural His­
tory, Shedd Aquarium, Mu­
seum of Science and Industry, 
Oriental Institute — they are 
only part of a state-wide net­
work of 100 museums reach­
ing all the way down to the 
Cairo Historical Association 
at the southern tip.

In any year, a state with 
the myriad attractions of Illi­
nois — interesting historical 

I sites, scenic outdoor play-

Iskierki z Turnieju 
“Wisły” w Yorkville

Dzięki turniejom urządza­
nym przez Wisłę w Yorkville, 
w każde święto Niepodległości 
oraz w Labor Day — przyjeż­
dżają do Yorkville również 
drużyny innych narodowości: 
Jugosłowian, Włochów, Niem­
ców, Norwegów i innych. Po­
dziwiają oni rozbudowujący 
się PNA Obóz Młodzieżowy w 
Yorkville.

W ubiegły świąteczny po­
niedziałek, 5 lipca — obecni 
byli z Chicagoskiej Nat. Socc. 
League, Junior Div. — Julius 
Roth, prezes oraz Willie Niko­
lay, wiceprezes, razem z ro­
dzinami.

W oficjalnym przemówieniu 
w czasie wręczania pucharów 
zwycięskim drużynom — p. J. 
Roth z uznaniem wyrażał się 
o terenie obozu oraz o inicja­
tywie Wisły, jeśli chodzi o tur­
nieje młodzieżowe.

W konsekwencji władze li­
gi juniorów w Chicago zwró­
cą się do Zarządu Obozu PNA 
wYorkvill,e celem uzyskania 

obozu na pewien czas celem 
urządzenia dbozu treningowe­
go dla Chicagoskiej Reprezen­
tacji młodzieżowej juniorów) 
piłki nożnej (soccer). Dzięki 
turniejom Wisły. — Obóz po­
pularyzuje się wśród osób z 
innych narodowości.

Outdoor Concerts
The Chicago Park District’s 

popular Outdoor Community Con­
cert series will continue this 
week with free concerts at the 
following locations:

July 11 7:00 P.M.
Foster Park, 83 & Loomis

July 11 4:30 P.M.
Independence Park,
3945 N. Springfield

July 13 7:00 P.M.
July 14 7:00 P.M.
Jhly 14 7:00 P.M.

Columbus Park, 500 S. Central 
July 14 7:00 P.M.

Marquette Pk, 6700 S. Kedzie 
July 15 7:00 P.M.

Loybla Park, 1230 W. Greenleaf 
July 16 7:00 P.M.

Homer Park, 2741 W. Montrose 
July 16 7:00 P.M.

Kelly Park, 4150 S. California 
July 18 4:00 P.M.

Chopin Park, 3420 N. Long 
July 18 7:00 P.M.

Indian Boundary Park, 
2500 W. Lunt.

grounds, vast water resources 
for recreation, and unexcelled 
educational, cultural and en­
tertainment facilities—on joys 
visitors from the ends of the 
earth. Whole companies reg­
ularly move here partly be­
cause of our broad agricul­
tural and industrial base, 
partly because the amenities 
of life in Illinois make it 
easier to hire and hold the best 
qualified personnel.

^Daybook of America 17B77^gM!
kl_ yp A “social lion" of 1871 in the 
I< O U. S. was represented as a bear 
in the popular press, because he was Grand 
Duke Alexis, the 21-year-old son of Czar 
Alexander II of Russia and Princess Char­
lotte of Prussia. Alexis was described to 
readers of a national periodical as "Favorite 
son of the Emperor, and almost invariably 
accompanies his father on visits to the dif­
ferent provinces of the Empire. He was pres­
ent at the memorable interview which oc­
curred between his grand-uncle, the Em­
peror William of Germany, and Alexander

II, and only left his father to join his squad­
ron, about to sail from Kronstadt for the 
United States.”

Extraordinarily hospitable and admiring 
attention was given in official and social 
circles of a republic to this member of the 
ruling family in a country where millions of 
serfs had not been liberated; ghettos re­
mained; the press was in subjection; and rad­
icals were executed or exiled to Siberia.

A Harper's Weekly fashion reporter noted, 
“The color of the period is Russian green; 
the most stylish trimmings for toilets is 
Alexis garniture." (Alexis himself appeared 

for a grand review of New York 
fire-companies in a brown overcoat, 
blue pantaloons, and a white hat.) 

Alexis was to return to the United 
States two years afterward, without 
formal reception. It was asserted 
"his imperial parent meant Alexis 
to visit every civilized country, and 
learn the practical workings of dif­
ferent forms of government. The 
young man ... is industrious in in­
specting public buildings, mills, 
foundries and that sort.”

At Chicago then, Maj. Gen. Philip 
Sheridan invited Alexis to a buffalo 
hunt on the Plains, with Bill Cody 
as guide. A journal conceded it was 
something "the prince will, prob­
ably, enjoy much better ”
“The Russian Bear and the Ameri­
can Dears” was the punny title of 
cartoon [*—I by V. S. Reinhardt in 
Harper’s Weekly, New York, con­
temporaneously with Grand Duke 
Alexis proving a magnetic attrac­
tion to both matrons and misses.

I!'

Kącik 

Siwych Włosów 

Redaguje A. M. NECHAY
Informacje dla

Starszych Wiekiem Czytelników

Nasze Sprawy w Kongresie
Komisja budżetowa (Ways and 

Means Committee) Izby Reprezen­
tantów po kilku miesiącach obrad 
za zamkniętymi drzwiami uchwa­
liła szereg projektów ustaw, waż­
nych dla starszych wiekiem oby­
wateli.

I tak komisja przyznała dalsze 
kredyty $3.3 biliona na benefity 
Social Security i świadczenia 
Medicare.

Począwszy od przyszłego roku 
wzrośnie podatek na Social Sec­
urity, płacony tak przez praco­
wników jak przez pracodawców. 
Obecnie każdy z nich płaci 5.2 
procent od zarobków do maksy­
malnej sumy $7,800 rocznie. Zgo­
dnie z uchwałą komisji od 1-go 
stycznia 1972 podatkiem objęte zo­
staną zarobki do $10,200 rocznie, 
a sam podatek wyniesie 5.4 pro­
cent od roku 1975 6.2 procent i 
od roku 1980 7.2 procent.

To znaczy że najwyższy roczny 
podatek płacony przez pracowni­
ka (i także przez pracodawcę) 
wzrośnie z $405.60 w tym roku 
do $550.80 w przyszłym roku i do 
$734.40 w roku 1980.

Dalsza uchwała komisji przewi­
duje automatyczny wzrost pensji 
emerytalnych, gdy koszty utrzy­
mania wzrosłyby w ciągu roku o 
3 procent lub więcej i jeśliby 
Kongres nie podwyższył w tym 
okresie benefitów z własnej ini­
cjatywy. N. p. jeśli koszty utrzy­
mania wzrosną o 3.5 procent mię­
dzy połową b. r. a połową 1972 
roku, pensje wzrosną automatycz­
nie o 3.5 procent od 1 stycznia 
1973.

Najniższa pensja, wynosząca o- 
becnie $70.40 miesięcznie, wzro­
śnie do $75 miesięcznie dla pra­
cowników którzy płacili podatki 
na Social Security przez 15 lat. 
Minimum będzie wzr^tać o $5 
miesięcznie za każdy dodatkowy 
rok kredytów pracy, aż do 30 lat, 
gdy minimum wyniesie $150 mie­
sięcznie

Suma którą emeryt Social Se­
curity w wieku poniżej 72 lat mo­
że zarobić bez straty części swej 
emerytury, wyniesie do $2,000 
rocznie Powyżej tej sumy eme­
ryt będzie tracił $1 za każde dwa 
zarobione dolary bez względu na 
wysokość zarobku. Obecnie eme­
ryt traci $1 za każde $2 zarobku 
powyżej $1,680 rocznie i $1 za

każdy $1 zarobiony powyżej su­
my $2,880 rocznie.

Pensja dla wdów które prze­
szły na emeryturę w wieku 65 
lat lub wyżej, wzrośnie z obec­
nych 82.5 procent do 100 procent 
sumy, którą pobierałby jej mąż. 
W związku z tym byłyby również 
wyższe pensje wdów które prze­
szły na emeryturę w wieku 62-64 
lat.

Mężczyźni, przechodzący na 
emeryturę w wieku 62, 63 i 64 lat, 
mieliby emeryturę obliczoną w 
sposób bardziej liberalny obecnie 
stosowany tylko do kobiet. Nastą­
piłoby to w trzech etapach, w 
pełni stosując się do mężczyzn, 
którzy przejdą na emeryturę w 
roku 1974 lub później. Nie ko­
rzystaliby z tego mężczyźni, któ­
rzy obecnie przechodzą na eme­
ryturę.

Ci, którzy mimo osiągnięcia 65 
lat pracować będą dalej w roku 
1972 i w następnych latach, otrzy­
mywać będą 1-procentowy doda­
tek do emerytury za każdy rok, 
przepracowany po osiągnięciu 65 
lat.

Wreszcie komisja proponuje, by 
Medicare, pokrywające rachunki 
szpitali i lekarzy obejmowało 
również ludzi niezdolnych do pra­
cy, pobierających od dwóch lat 
lub dłużej inwalidzkie benefity. 
Pomagaj Starszymi

Pomagaj Starszym!
W Warszawie zorganizowano 

tydzień pod hasłem; “Pomagaj 
starszym na drodze”. Z związku 
z tym pisze jeden z dzienników: 
“Starzy ludzie mają nie tylko 
przystępiony słuch i wzrok. Rów­
nież inaczej reagują na widok 
nadjeżdżającego pojazdu, są czę­
sto nieuważni, rzadko rozglądają 
się przy przechodzeniu jezdni, 
bardzo często omijają pasy i idą 
na ukos jak im wygodniej. Skut­
ki bywają tragiczne. Trzeba więc 
wyjaśnić kierowcom odmienność 
dyspozycji psychicznych i fizycz­
nych starszego człowieka. Zbyt 
często po wypadku słyszy się z 
ust prowadzącego pojazd: “Prze­
cież widział, że nadjeżdżam, dla­
czego wszedł wprost pod koła?”

O sprawach tych wygłoszono 
szereg pogadanek dla kierowców, 
na kursach nauki jazdy i w do­
mach emerytów.

Wyższy Podatek Dla Hoteli Jeśli 
Stadion Nie Będzie Opłacalny?

Wicegubernator Illinois, 
Paul Simon oświadczył w śro­
dę, iż być może konieczne bę­
dzie wyższe opodatkowanie 
hoteli w razie gdyby zaszła 
konieczność przekazania do­
datkowych subsydiów na u- 
trzymanie nowego stadionu 
nad jeziorem. Simon wyraził 
nadzieję, że obiekt, którego 
koszt budowy ma wynieść $55 
milionów, będzie samowystar­
czalny w trakcie eksploatacji. 
Boisko będzie przystosowane 
wyłącznie do gry w futbola.

Sugestia wicegubematora 
znalazła żywy oddźwięk 
wśród właścicieli hotelowych. 
Naczelny wicedyrektor Zjed­
noczenia Hoteli i Moteli Okrę­
gu Chicago (Greater Chicago 
Hotel & Motel Assn.) A. M. 
Quarles, stanowczo stwierdził, 
iż opodatkowanie hoteli, które 
obecnie wynosi 5 proc., jest 
maksymalne.

“Gdyby podatek nie równał 
się teraz 5 procentów, można 
by sądzić, że jest to środek za­
radczy. Nie mogę jednak zro­
zumieć jak można podnosić 
stawkę podatkową dla hoteli 
z nadzieją, że właśnie u nas 
odbędzie się konwencja poli­
tyczna czy gremialnie zaczną 
przyjeżdżać turyści”, powie­
dział Quarles.

Mimo głębokiego przekona­
nia Mayora Daley i jego admi­
nistracji miejskiej, że stadion 
będzie osiągnięciem nowo­
czesnej architektury sporto­
wej na światową skalę, plan 
znalazł zagorzałych przeciw­
ników, którzy twierdzą, że 
stadion przyczyni się do znisz­
czenia, w sensie ekologicz­
nym, wybrzeża jeziora. Nie­
którzy eksperci finansowi 
kwestionują opłacalność in­
westycji.

Największe natomiast zado­
wolenie z planu wykazuje fut­
bolowa drużyna “Bears”, któ­
ra przeniesie się z Soldier 
Field i obejmie patronat nad 
nowym stadionem.

Wicegubernator Simon, z 
którym przeprowadzono roz­
mowę na temat stadionu w je­

go biurze w Chicago, stwier­
dził:

“Nie jest w to bezpośrednio 
zaangażowany i nie widziałem 
planów. Powiedziałbym jed­
nak, że główny potencjał pla­
nu leży w udoskonaleniu linii 
brzegowej jeziora przez zbu­
rzenie Soldier Field i prze­
mieszczenie odcinka szosy 
Lake Shore Drive. Wydaje mi 
się, że chyba opodatkowanie 
hoteli, raczej niż innych nie­
ruchomości, powinno być roz­
ważone jeżeli zajdzie tego ko­
nieczność, Naturalnie, zakła­
dając przy tym, że stadion o- 
każe się nierentowną inwesty­
cją eo jest całkiem możliwe.”

Mayor Daley w odpowiedzi 
na krytyczne uwagi pod adre­
sem jego administracji o- 
świadczył, że nie ma potrzeby 
żeby przesadnie troszczyć się 
o brzeg jeziora ponieważ sta­
dion będzie znajdował się w 
odległości 3/4 mili od brzegu. 
Krytycy planu, poprawiając 
Mayora twierdzą, że wziął on 
pod uwagę linię brzegową 
Półwyspu Meigs Field, na 
którym znajduje się lotnisko. 
Widownia obliczona na 75,000 
kibiców sportowych najpraw­
dopodobniej odegra zasadni­
czą rolę w tym, jak będzie 
wyglądać przyległy brzeg je­
ziora. Daley podkreślił rów­
nież, że stadion zostanie wy­
budowany bez uciekania się 
do podwyższenia podatków. 
Nie powiedział on jednak czy 
podatki od nieruchomości zo­
staną podwyższane w przy­
padku jeżeli okaże się, że sta­
dion nie jest samowystarczal-

==============

Wielka Fabryka 
w Krośnie Nad Odrą

Warszawa, (KAI) W Kroś­
nie Odrzańskim przygotowuje 
się budowę fabryki płyt pilś­
niowych. Będzie to czołowy 
tego typu zakiad w Pclsce o 
wysokim stopniu automatyza­
cji i mechanizacji. Fabryka 
zatrudni 700 osób.

Pielęgnacja Nóg w Lecie
Dziś kilka rad na temat pie­

lęgnacji nóg. Wiadomo, że 
podczas letnich upałów nogi 
szczególnie silnie pocą się i 
męczą. Codzienne ich mycie 
musi więc stać się stałym na­
wykiem. Nogi silnie pocące 
się najlepiej myć mydłem de­
zynfekującym, a po dokład­
nym wysuszeniu ręcznikiem, 
wetrzeć specjalny krem do 
pielęgnacji stóp. Można także 
po umyciu posmarować stopy 
płynami przeciwpotowymi. 
Jeżeli nie mamy pod ręką my­
deł specjalnych, ani kremów 
dobrze jest po umyciu nóg 
zwykłym mydłem toaleto­
wym i po wysuszeniu, natrzeć 
stopy spirytusem salicylo­
wym.

Zmęczone, obolałe i o- 
brzmiałe stopy trzeba wieczo­
rem po umyciu wymoczyć w 
słonej, ciepłej wodzie (1 łyżka 
soli na 1 litr wody), spłukać 
chłodną wodą i natrzeć spiry­
tusem kamforowym. Przy sil­
nym zmęczeniu dobrze robi 
codzienne moczenie nóg w 
słonej wodzie z dodatkiem 
octu. Naturalnie przy odpa­
rzeniach, pęcherzach itp. nie 
można stosować słonych ką­
pieli. Dobrze robi w takich 
przypadkach kąpiel w lekkim

naparze kwiatu lipowego albo' 
rumianku. Miejsca odparzone' 
po wymoczeniu trzeba smaro­
wać aż do wygojenia maścią; 
tranową. ,

Zgrubiały naskórek na sto­
pach można usunąć, przecie­
rając stopy dwa razy w tygo­
dniu podczas mycia ostrym, 
pumeksem. Jeżeli jednak 
stwardniała skóra na piętach' 
pęka i boli — nie wolno uży­
wać pumeksu. Trzeba wów- 
czas codziennie po umyciu’ 
wymoczyć ' nogi w naparze' 
kwiatu lipy i rumianku (garść 
ziół na 3 litry wody), a poi 
osuszeniu wcierać w popęka-1 
ne miejsca krem. i,

Dokuczliwe — szczególnie 
latem — odciski najlepiej usuT' 
wa się stosując moczenie nóg 
w ciepłej wodzie z rozpuszczę- 
nym mydłem, a po osuszeniu 
smarując płynem przeciw od­
ciskom. Można też używać za­
miast płynu plastra (maści (’ 
płyny można otrzymać bez re­
cepty w aptece).

Pamiętajmy, że prawie cały 
rok nosimy ciężkie, a często 
i niewygodne obuwie. Dlatego 
w lecie najlepiej nosić prze-; 
wiewne sandały luib lekkiej 
wygodne obuwie tekstylne. - 

(Narodowiec)*

Łatwe Desery
Łatwym deserem są mlecz­

ka. Proste w wykonaniu, lek­
kie i przyjemne, mogą być 
przygotowane poprzedniego 
dnia.

MLECZKO WANILIOWE
% pinty śmietanki

(single cream)
6 uncji cukru
4 jaja
4 żółtka 

wanilia
Ubić jaja i żółtka z cukrem 

na pianę, wymieszać ze śmie­
tanką, dodać wanilii. Gdy do­
kładnie wymieszane, wlać ma­
sę do wysmarowanej formy i 
gotować w parze. Gdy masa 
się zetnie, wstawić w bardzo 
chłodne miejsce.

• » *
MLECZKO CZEKOLADOWE

Przyrządzić jak waniliowe. 
Dodać do masy 4 tabliczki roz­
puszczonej czekalody.

★ ★ ★ 
MLECZKO KAWOWE

Do masy, jak wyżej, dodać 
napar z jednej uncji kawy.

Spośród deserów gorących 
przypominam naleśniki bisz­
koptowe. Są one proste, łatwe 
i bardzo smaczne.• • •

NALEŚNIKI 
BISZKOPTOWE

4 jaja
3 uncje cukru, 
skórka cytrynowa 
pół filiżanki do herbaty 

śmietanki (single cream)
5 uncji mąki 
konfitura (dowolna) do

smażenia
3 uncje masła
Wykonanie: Rozbić żółtka z 

cukrem i wymieszać ze śmie­
tanką. Dodać utartą skórkę 
cytrynową i mąkę. Starannie 
wymieszać, w końcu zmieszać 
z lekko ubitą pianą z białek. 
Rozgrzać masło na patelni i 

nalewać masę ch ochelką. 
Smażyć wolno i obracać na 
drugą stronę. Usmażone wkła­
dać do rondla natłuszczonego 
masłem, Smarować każdy na­
leśnik konfiturą i gdy wszy­
stkie usmażone wstawić ra­
zem z rondlem, do pieca na 15 
minut. Podać z ubitą śmie­
tanką (double lub single 
cream).

* • •
GRUSZKI W WINIE

2 funty małych gruszek
8 uncji cukru

*4 pinty burgunda (czerw.)
Wykonanie: obrać gruszki 

ze skórki (nie wycinać kacza­
nów), włożyć do rondla, do­
dać cukier, cynamon i wodę. 
Gotować powoli około 15 ipi- 
nut, pod przykrywą. Dodać 
wino i gotować na małym 
ogniu bez pokrywy przez 20 
minut. Ułożyć gruszki w głę­
bokiej misce. Zredukować sy­
rop, zalać nim owoce i ostu­
dzić. Podać dobrze oziębione. 
Osobno podać bitą śmietanę.♦ • •

GRUSZKI Z KIRSZEM
4 dojrzałe gruszki 
syrop waniliowy 
lody waniliowe 
galareta z poprzeczek
2 łyżki kirszu
Wykonanie: Obrać gruszki, 

przepołowić, usunąć kaczany. 
Ugotować na bardzo małym 
ogniu w syropie, studzić i 
wstawić do lodówki do chwili 
podania. Na zimnym talerzu 
ułożyć lody waniliowe, poło­
żyć na nich gruszki i zalać ga­
laretką z czarnych lub czer­
wonych porzeczek, skropić 
kirszem i podać. Na syrop 
waniliowy użyć |4 unicji cu­
kru waniliowego i 1/4 pinty 
wody. (Gruszki trzyma się do 
chwili podania w syropie).

(Tydzień Polski)—Londyn

NA ZACHÓD — 28-letni Kanadyjczyk Lloyd Gore na 
szlaku w Bradford, Pa. Gore postanowił udać się konno 
z Toronto do Kalifornii.
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DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PIĄTEK, 9-GO LIPCA (JULY), 1971

Z Walnego Zjazdu 
Dziennikarzy Polskich w N. Yorku

Stan Żąda 2.8 Milionów Dolarów 
z Majątku Paul Powella

W siedzibie “Fundacji Ko­
ściuszkowskiej” w Nowym 
Jorku odbyło się doroczne 
walne zebranie sprawozdaw­
cze “Stowarzyszenia Dzienni­
ka r z y Polsko - Amerykań­
skich”. Na wstępie uczczono 
pamięć niedawno zmarłych 
zasłużonych działaczy “Polo­
nii”: profesora Stefana Mierz­
wy, twórcy i wieloletniego 
kierownika “Fundacji Ko­
ściuszkowskiej” oraz adw. 
Franciszka Wazetera, przez 
długi okres czasu prezesa no­
wojorskiego wydziału “Kon­
gresu Polonii Amerykańskiej” 
i “Komitetu Parady Pułaskie­
go”. Zebraniu przewodniczył 
dr. Jan Fryling, znany pisarz 
i publicysta, członek “Rady” 
“Stowarzyszenia”. W sprawo­
zdaniu Zarządu podniesiono, 
że główna impreza “Stowa­
rzyszenia” w ubiegłym okre­
sie — wieczór dyskusyjny po­
święcony wydarzeniom gru­
dniowym w Polsce z refera­
tem głównym redaktora Je­
rzego Ptakowskiego wywołał 
duże zainteresowanie i odbił 
się głośnym echem w prasie 
emigracyjnej.
Prasa Polska

W dalszym ciągu sprawo­
zdania zwrócono uwagę na 
coraz trudniejszą sytuację 
prasy polskiej w Stanach 
Zjednoczonych. W roku bie­
żącym znów przestały wycho­
dzić , dwa dzienniki, “Nowy 
Świat” w Nowym Jorku oraz 
“Dziennik Chicagoski”, a tak­
że tygodnik “Ameryka-Echo” 
w Chicago.

To zanikanie prasy polskiej 
w Ameryce, która w dawniej­
szych latach rozwijała się 
dość bujnie, wiązane jest nie 
tylko ze słabnącym czytel­
nictwem wynikającym z wy­
mierania starszego pokolenia 
“Polonii” i braku zaintereso­
wania młodszych, ale również 
z ogólnych trudności i kosz­
tów wydawnictw amerykań­
skich. Nie ułatwia też sytua­
cji brak nowego . narybku w 
szeregach dziennikarstwa pol­
sko-amerykańskiego.
Nowe Pisma

Za objaw pocieszający je­
dnak uznać należy pojawienie 
się na miejsce zlikwidowane­
go “Nowego Świata” pisma 
codziennego “Nowy Dzien­
nik”, który choć drukowany 
w Jersey City, uważany być 
musi za wydawnictwo nowo­
jorskie. Także w Chicago dzię­
ki energii redaktora Józefa 
Białasiewicza po zamknięciu 
“Dziennika Chicagoskiego” i 
tygodnika “Ameryka - Echo” 
(których to pism był on kie­
rownikiem) zaczął się teraz u- 
kazywać nowy tygodnik “Po­
lonia”.

Józef Pieńczak 
-Nie Żyje

Śp. Józef Pieńczak, prezes 
Klubu Hyżne i prezes Funda­
cji szkoły im. Gen. W. Sikor­
skiego, nadto były skarbnik 
Gminy 39 ZNP i kilkakrotny 
Poseł na Sejmy Związku Na­
rodowego Polskiego, członek 
również Tow. Grono Oświaty 
Grupy 2897 ZNP, zmarł w 
czwartek, dnia 8 lipca.

Pogrzeb tego wielce zasłu­
żonego Związkowca, oddanego 
całym sercem i duszą spra­
wom polonijnym i społecz­
nym, śp. Józefa Pieńczaka od­
będzie się w poniedziałek. 
Szczegóły podane zostaną w 
nekrologu.

Zwłoki znajdują się w za­
kładzie pogrzebowym p. Pat­
ki, pnr 1256—58 W. 51-a uli­
ca, gdzie już od dziś wieczora 
można zmarłemu oddać ostat­
nią przysługę.

Z dużym zadowoleniem 
podkreślono w sprawozdaniu 
zarządu “S.D.P.-A.”, że po­
między nowojorskim “Stowa­
rzyszeniem” a “Związkiem 
Dziennikarzy R. P.” w Lon­
dynie zawiązały się dość bli­
skie stosunki. Obie organiza­
cje wymieniają informacje 
dotyczące ich działalności, a 
w lutym r. b- prezes “S.D.P.- 
A.”, redaktor A. W. Marth 
podczas pobytu w Londynie 
wygłosił na zaproszenie Pre­
zesa “Z.D.R.P.”, p. Zygmunta 
Stermińskiego referat na te­
mat obecnych stosunków 
wśród Polonii Amerykańskiej. 
Wyrazem łączności między o- 
biema polskimi organizacjami 
dziennikarskimi jest też u- 
chwała powzięta na ostatnim 
zebraniu w Nowym Jorku po­
stanawiająca wzięcie finanso­
wego udziału w ustanowionej 
niedawno Nagrodzie Związku 
Dziennikarzy R. P. w Londy­
nie. W sprawozdaniu wyra­
żono uznanie nowym władzom 
nowojorskiego Kongresu Po­
lonii Amerykańskiej (którego 
“Stowarzyszenie Dziennika­
rzy Polsko - Amerykańskich” 
jest częścią składową, za oży­
wienie działalności i wprowa­
dzenie zmian na lepsze.

Na wniosek Komisji Rewi­
zyjnej walne zebranie przyję­
ło sprawozdanie, udzielając 
zarządowi absolutorium.”
Wybory

W wyniku wyborów preze­
sem “Stowarzyszenia Dzien­
nikarzy Polsko-Amerykań­
skich” W Nowym Jorku został 
redaktor Władysław Marth, a 
wiceprezesem wykonawczym 
red. Jerzy Ptakowski (obaj 
po raz czwarty), a w skład za­
rządu weszli: Józef Dubicki 
(sekretarz), Tadeusz Katel- 
bach i Bronisław Załęski 
(skarbnik).

Do “Rady” “Stowarzysze­
nia” wybrano: Ignacego Mo­
rawskiego . (prezes), dra Jana 
Frylinga, Stanisława Gierata, 
Z b i g niewa Konikowskiego 
(sekretarz), dra Aleksandra 
Korczyńskiego, Edmunda Li- 
peckiego, Feliksa Popław­
skiego, Karola Wagnera i dra 
Wojciecha Wasiutyńskiego.

Sąd Koleżański stanowią: 
Zbigniew Konikowski, Feliks 
Popławski i dr Wojciech Wa- 
siutyński.

Do Komisji Rewizyjnej 
wchodzą: Józef F. Proch, Ma­
rek Walicki i Władysław Wan- 
tuła.

Utonęli w Czasie 
Kąpieli

W czwartek wyłowiono z 
basenu kąpielowego w Oak­
dale parku, 956 W. 95-a ulica 
zwłoki 27-letniego Willie Mo­
ore, z pnr 9810 S. Sangamon 
ul., który jak ojciec jego po­
wiedział, wyszedł z domu je­
szcze w środę i mówił, iż i- 
dzie się kąpać.

W czwartek również utopił 
się 32-Ietni Paul Washington 
z pnr 934 Leland ave., w je­
ziorze Michigan, w pobliżu 
plaży przy Lawrence ave.

W okresie jednego tygodnia 
utonęło więc w Chicago 11 
osólb.

Murzyni 
i Mayor Daley

Kongresman. John Conyers, 
Jr. (Demokrata z Michigan), 
który jest aktywnym człon­
kiem t. zw. “czarnego kauku- 
su” w Kongresie twierdzi, że 
wielu Murzynów w Chicago 
opuszcza Partię Demokratycz­
ną, na znak niezadowolenia z 
polityki Mayora Daley.

Prokuratura stanu 111. zło­
żyła w pow. Johnson pozew o 
$2.8 min. z majątku pozosta­
wionego przez Paul Powella, 
b. sekretarza stanu 111., który 
zmarł w październiku ub. ro­
ku w Rochester, Minn.

Specjalny asystent gen. pro­
kuratora J. Waldo Ackerman 
oświadczył, że władze stano­
we, składając pozew opierają 
się na decyzji U.S. Najwyż­
szego Sądu U.S. z 1909 r. zgo­
dnie z którą żaden urzędnik 
administracji federalnej, sta­
nowej czy miejskiej nie ma 
prawa do przywłaszczenia do­
chodów uzyskanych drogą 
transakcji kolidujących z je­
go stanowiskiem, jak również 
nie ma prawa przyjmować 
prezentów ani benefitów; w 
każdym takim wypadku u- 
rzędnik jest zobowiązany 
zdać dokładne sprawozdanie 
swym przełożonym.

Stan żąda m.in. zwrotu 
wszystkich akcji, jakie posia-

P^zyjaciółka radnego 2-ej 
wardy Freda D. Hubbarda, 20- 
letnia Camile Landry, przez 
godzinę i 45 minut składała w 
czwartek zeznania przed po­
wiatową komisją dochodzenio­
wą. Camile Landry gwaranto­
wano nietykalność w odnie­
sieniu do informacji jakie mo­
że udzielić na temat tzw. Chi­
cago Plan for - Equal Oppor­
tunity oraz przypuszczalnego 
miejsca pobytu radnego Hubb­
arda.

Hubbard, oskarżony o de­
fraudacje funduszów ($98,- 
450) przeznaczonych na zawo­
dowe kursy szkoleniowe dla 
ludności murzyńskiej i porto- 
rykańskiej, opuścił w tajem­
nicy Chicago w maju. Jak do­
tychczas policji i FBI nie u- 
dało się ustalić jego miejsca 
pobytu.

Uprzednio Camile Landry 
odmawiała złożenia jakichkol­
wiek zeznań w oparciu o Pią­
tą Poprawkę konstytucyjną, 
obawiając się, że zeznania te 
mogą zaszkodzić jej w dal-

Obrabowali 
Pasażerów 

w Autobusie
Trzech wyrostków obrabo­

wało w czwartek 10 pasaże­
rów w autobusie CTA kursu­
jącym po Racine ave., zabie­
rając im ogółem 34 dolary i- 
zegarek na rękę. Kierowca au­
tobusu Willie Stevens oświad­
czył, iż podjął trzech wyrost­
ków przy 13-ej i Racine ave. 
Kiedy autobus ruszył, jeden 
z nich podszedł do kierowcy i 
kazał mu, by się nie ruszał a 
dwaj inni odebrali portfele od 
pasażerów. Bandyci zbiegli z 
łupem.

Stratton w Komisji 
Układania Mapy

Były Gubernator stanu Il­
linois, William G. Stratton zo­
stał ^wybrany w czwartek 
przez republikanów do komi­
sji stanowej określenia no­
wych granic terytorialnych.

Obie partie opracowały swe 
mapy, a obecnie granice okre­
ślić ma komisja stanowa, sto­
sownie do Konstytucji z 1970 
roku, która oddaj e utworzenie 
nowej mapy w ręce komisji 
stanowej, — jeśli Generalne 
zgromadzenie nie zdoła usta­
lić granic do 30 czerwca. Ko­
misja ma liczyć 8 członków. 

dał Powell, udziałów z pola 
wyścigowego w Chicago na 
sumę $600,000 pozostawionych 
przez Powella jego sekretarce, 
Marge Hensey oraz wielu in­
nych pól wyścigowych w Illi­
nois wartości $870,000, jak 
również $18,900, które Powell 
otrzymał w okresie od 1965 r. 
do 1970 r. od firmy Mich 
Campo za udzielenie prawa 
koncesji na terenach stano­
wiących własność stanu i $12 
tysięcy, wypłaconych przez 
Du Quoin Coca Cola Bottling 
Co., za umieszczenie automa­
tów na terenach stanowych. 
Władze stanowe nigdy nie 
otrzymały tych pieniędzy. — 
Stan żąda poza tym odszkodo­
wania w sumie $100,000 za za­
warte przez biuro Powella, 
bez ogłoszenia przetargów, 
kontrakty oraz $207,000 za za­
kup samochodów, $187,000 — 
opał, $240,000 meble, $3,500 
dekoracje na Boże Narodzenie 
i $38,000 — remonty.

szym toku śledztwa. Landry 
znajduje się pod aktem oskar­
żenia za kradzież i stanie 
przed sądem 10-go sierpnia 
br. Obecnie przebywa ona na 
wolności za kaucją w wyso­
kości $10,000.

Asystent stanowego proku­
ratora, Antohny Montelione, 
odmówił bliższych komenta­
rzy na temat prawnej sytuacji 
panny Landry, przeciwko któ­
rej wysunięto oskarżenie. “Za­
rzuty są w dalszym ciągu roz­
patrywane. Musimy czekać i 
patrzeć jakie osiągnięmy wy­
niki” powiedział Montelione.

Nieco wcześniej, adwokat 
panny Landry dokładniej 
przedstawił sytuację swojej 
klientki: “Jeżeli zostanie za­
gwarantowana jej nietykal­
ność i komisja będzie zadawać 
pytania dotyczące defraudacji, 
wówczas pozew będzie musiał 
być oddalony, nawet jeżeli 
podane przez nią informacje 
przemawiają przeciwko niej”.

Rzecznik biura stanowego 
prokuratora zapowiedział, iż 
wkrótce odbędzie się ponowne 
zebranie członków zaprzysię- 
onej komisji dochodzenio­
wej. Daty następnego spotka­
nia nie podano.

Aresztowany Za 
Jazdę Po Pijanemu

Albany, N.Y. (UPI) Melvin 
Baker, aresztowany za prze­
kroczenie ustaw drogowych, 
odmówił poddańia się próbie 
zbadania zawartości alkoholu 
w jego krwi, twierdząc że 
jest zbyt pijany. Poddany ta­
kiej próbie wbrew jego woli, 
został skazany na karę $50. 
Baker wniósł apelację do 
wyższego sądu przeciwko na­
łożonej na niego karze, twier­
dząc że jego prawa osobiste 
zostały naruszone, poddaniem 
go próbie gdy był zbyt pija­
nym, ażeby stawić opór.

Zamach Czy 
Ponury Żart

Canberra, Australia (DP) 
— Policja australijska podję­
ła w Canberze wielką akcję 
po otrzymaniu pogróżek, że 
terroryści będą usiłowail za­
mordować prem. Williama 
McMahona. Ponieważ w ter­
minie wskazanym przez ter­
rorystów nie stwierdzono żad­
nych usiłowań zamachowych, 
przypuszcza się że policja pad- 
ła ofiarą ponurego żartu.

Przyjaciółka Freda D. Hubbarda 
Złożyła Zeznania

W’*-- 
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14-TU ASTRONAUTÓW, rosyjskich i amerykańskich, 
zginęło tragicznie od chwili rozpoczęcia badań przestrze­
ni kosmicznej z wykorzystaniem lotów załogowych. W 
trakcie wykonywania misji zginęło jednak tylko 4-ech 
kosmonautów, wszyscy 4-ej Rosjanie; u góry od lewej: 
Wiktor Pacajew, Władysław Wołkow, Gieorgij Dobro­
wolski oraz Władimir Komarow (po prawej). Jurij Ga 
garin (drugi z prawej) zginął w wypadku samolotowym.

U dołu, od lewej, nieżyjący amerykańscy astronauci: 
Theodore C. Freeman, Elliot M. See, Charles A. Bassett, 
Virgil I. Grissom, Edward H. White, Robert B. Chaffee, 
Edward G. Givens oraz Clifton C. Williams. Żaden z 
Amerykanów nie zginął w czasie pełnienia misji kosmicz­
nej. Trzech zginęło w czasie treningu na Ziemi w'skutek 
pożaru kabiny. Pozostali ponieśli śmierć w katastrofach 
samolotowych i samochodowych.

w Czasie Burzy w Czwartek Rano

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza córka, siostra, siostrzenica, bratanica i ku­
zynka nasza, ś.p.

Danuta Wińska
przez nieszczęśliwy wypadek pożegnała się z tym swatem, opa­
trzona św. Sakramentami, dnia 5go lipca, 1971 roku, wieczorem, 
przeżywszy lat 18.

Zwłoki odwiedzać można w czwartek po godz. 3ej i w piątek 
po godz. 2ej po poł.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia lOgo lipca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego Sendziak, pnr. 2654 W. 21sza 
ul., do kościoła Św. Romana. Pochowana zostanie na cmentarzu 
parafialnym w Ostrożanach w Polsce.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Józef i Stanisława (z domu Żółkowska), rodzice; Józef i Grze­
gorz, bracia; Teresa, bratowa; Henryk i Maria Winscy, stryjek 
i stryjenka; Kazimierz i Teresa Piotrowscy, kuzyni; oraz ciocie i 
wujęwie w Polsce; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Sendziak Funeral Home,
Telefon BI 7-7240. (8,9)

W czwartek rano przeszła 
przez rejon Chicago gwałtow­
na burza z ulewnym deszczem, 
licznymi piorunami i silną wi­
churą, powodując śmierć je­
dnego dziecka i zranienie po­
nad 20 innych osób, nadto wy­
rządziła bardzo liczne szkody.

Potężne podmuchy wiatru 
dochodzące do przeszło 50 mil 
na godzinę, wybiły dziesiątki 
szyb wystawowych i w oknach 
drapaczy chmur, zerwały rów­
nież linfie telefoniczne i kable 
w przeszło 50 miejscach, oraz 
przewody wysokiego napięcfia. 
Ulewny deszcz, jaki towarzy­
szył licznym piorunom i wi­
churze, spowodował zalanie 
ulic pod przejazdami, wielu 
piwnic w domach i wstrzymał 
na okres burzy ruch pojaz­
dów na autostradach i jezd­
niach.

O sile wichury świadczyły 
po burzy liczne gałęzie oder­
wane od drzew, a tarasujące 
ruch na bocznych ulicach,, w 
wielu dzielnicach miasta.

Jeden z piorunów obalił 
wysoki komin na gmachu 
kościoła Epiphany Episcopal, 
pnr. 211 S. Ashland ave. Ce-

DziAi Strajk 
Telefonistów

W pięciu punktach usługo­
wych komunikacji w Chicago 
telefoniczni operatorzy mię­
dzymiastowi przyłączyli się w 
czwartek do t.zw. dzikiego 
strajku. Blisko 600 pracowni­
ków należących do Communi­
cations Workers of the 
World (Pracownicy Komuni­
kacyjni Na Świecie), Local 
5050, przerwali pracę między 
3-cią i 4-tą godziną po połu­
dniu.

Natychmiast w pośpiechu 
zorganizowano spotkanie mię­
dzy przedstawicielami związ­
ku zawodowego oraz kierow­
nictwem American Telephone 
and Telegraph Co. oddziału 

, międzymiastowego. W 6 go­
dzin później osiągnięto prowi­
zoryczne porozumienie.

Przyczyną dzikiego strajku 
była decyzja kierownictwa 
firmy, według której zawie­
szono w czynnościach pracow­
nika Richarda Nastachow- 
skiego. Nastachowski, zgodnie 
z poleceniami lokalnego pre­
zesa związku zawodowego 
Anthony’ego Laudani, nie u- 
sunął z tablicy ogłoszeniowej 
w miejscu pracy komunikatu 
kierownictwa związku. Tabli­
ca ogłoszeniowa jest,-między 
innymi, przeznaczona d o 
przekazywania komunikatów 
i informacji związku do zrze­
szonych pracowników.

Gen. A. Szylling 
Nie Żyje

Montreal, (Czas) W czwar­
tek, 17 czerwca br., zmarł w 
Montrealu 87 letni gen. dyw. 
Antoni Szylling, dowódca Ar- 
miti “Kraków” w czasie Kam­
panii Wrześniowej. — Przed 
wojną był on dowódcą 8 Dyw. 
Piechoty w Modlinie, następ­
nie zaś pełnił w Sztabie Gene­
ralnym funkcję Inspektora 
Armii.

Po zakończeniu działań wo­
jennych w Polsce został wzię­
ty do niewoli i cały okres 
wojny spędził w obozie jenie­
ckim Murnau. 

Po wojnie gen. A. Szylling 
osiedlił się w Montrealu, gdzie 
brał czynny udział w życiu

gły z komina spadły na dach 
stojącego obok domu miesz­
kalnego pnr. 1539 W. Adams 
ulica, który się zawalił, grze­
biąc pod gruzami dwoje dzie­
ci. Jedno z nich, a mianowi­
cie 2-letnli chłopiec, Lawrence 
Kelly poniósł śmierć na miej­
scu, a drugie, 3-letnfia dziew­
czynka, Wanda, została ciężko 
ranna i znajduje się w szpi­
talu Prezbiteriańskim St. Lu­
kes w krytycznym stanie. — 
Matka tych dwojga dzieci 21 
letnia Jean Kelly oraz dwie 
inne osoby zdołały ujść cało z 
pod gruzów domu. Szkody wy­
noszą około $5,000.

Miejscy inspektorzy budyn­
ków oświadczają, iż komin na 
świątyni był silny i obalił się 
wyłącznie tylko od natężenia 
wiatru. Jednakże asystent ko­
misarza od budynków, Al. 
Zimmerman powiedział, że 
dom, w którym jedno dziecko 
poniosło śmierć a drugie zo­
stało ranne, posiadał 25 wy­
kroczeń przeciwko miejskim 
zarządzeniom. Dach tego do­
mu był jednak mocny i tylko 
obalenie się komina spowodo­
wało zapadnięcie się dachu.

Ponad 20 osób zostało w 
czasie burzy rannych i kontu­
zjowanych, głównie cdosząc 
skaleczenia od rozbitych szyb. 
W samym szpitalu Mercy za­
łożono opatrunki u przeszło 12 
osób. Silny podmuch wichury 
wybił wszystkie szyby w dra­
paczu pnr. 2001 S. Michigan 
ave., od 7-go po 21-sze piętro. 
W samym szp/italu Mercy — 
wiatr rozbił wysokie na 12-cie 
stóp okno. — Rozbite szyby 
stwierdzono w sklepie firmy 
Wieboldt przy ul. State i Ma­
dison, w sklepie Florsheim 
Shoe Shop, pnr. 1 N. Dea- 
born, w sklepie jubilerskim 
C.D. Peacock przy State i 
Monroe, w Forum Cafeteria 
pnr. 64 W. Madison ul. w bu­
dynkach pnr. 22 W. Madison 
i 510 N. Dearborn i w wielu 
sklepach i domach w różnych 
dzielnicach miasta.

Wichura pozrywała linfie te­
lefoniczne w przeszło 200 
punktach, a kable wysokiego 
napięcia, przeszło w 50 miejs­
cach. Kompania Edison mu- 
siała użyć ponad 900 robotni­
ków do naprawy uszkodzo­
nych linii.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza sio­
stra nasza, ś.p.

Sister Mary 
Georgette S.S.J. 

(córka ś.p. Julii 
i ś.p. Andrzeja)

Nauczycielka i organistka w 
Chicago, Indiana, Nebraska i 
Colorado, po długiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, 
opatrzona Św. Sakramentami, 
dnia 8go lipca, 1971 roku, prze­
żywszy lat 61.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia lOgo lipca, o godzi­
nie 10:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 2325 So. Cali­
fornia, do kościoła św. Roma­
na, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Emily (ś.p. Albert) Koslow, 
siostra w Chicago i Bernice 
(Steve) Kozlowski, przyrodnia 
siostra w East Chicago, Indiana 
oraz siostrzeńcy i siostrzenice; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Plichta-Bajek Funeral

Home,
Telefon BI 7-6123.

Uwaga Panowie Pogrzebowi
Niniejszym przypominamy pp. pogrzebowym, że 
nekrologi do zamieszczenia na ten sam dzień 
tak w ciągu tygodnia jak i w sobotę przyjmowane 
są od 7 do Sej rano TYLKO.

W miarę możliwości prosimy o podawanie 
nekrologów dzień przedtym.

ADMINISTRACJA DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO 
Dział Nekrologów 
BRunswick 8-8700

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańsza 
matka i babcia nasza, śp.

Józefina Augustine
(z. domu Rogowska) 

(żona śp. Władysława) 
(matka śp. Hillarda)

po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, 
opatrzona św. Sakramentami, 
dnia 8-go lipca 1971 roku, o 
godzinie 7:45 rano, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, 10-go lipca, o godzinie 
9:30 rano z Ostapa Funeral 
Home, pnr. 5325 W. Fullerton 
(narożnik Lorel ul.), do ko­
ścioła św. Stanisława B. i M., 
a stamtąd na cmentarz św. 
Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszylstkich krew­
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni:

Józef, Franciszek, Helena 
(Angolo) Lentine i Leonard 
(Virginia), synowie, córka, zięć 
i synowa; oraz 10 wnucząt; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
R. T. Ostapa.
Telefon: BE 7-2876.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza sio­
stra moja, bratowa moja i cio­
cia nasza, ś.p.

Janina 
Kazimierczuk

(córka ś.p. Jana i ś.p. Łucji) 
po ciężkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 7go 
lipca, 1971 roku, o godzinie 1:30 
po południu, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia lOgo lipca, o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 1256-58 W. 
51 sza ul., do kościoła św. Jana 
Bożego, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Józef, brat; Bronisława, bra­
towa; Józef Jr. (Michele) i 
Kenneth, bratanki; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Jan Patka,
Telefon BO 8-5257.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka, siostra i babcia nasza, ś.p.

Emily Lechowicz 
(z domu SIEJA) 
(żona ś.p. Jana)

Członkini Junior Mothers’ Club 
of St. Hedwig’s Parish, po krót­
kiej chorobie, pożegnała się z 
tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 7go lipca, 
1971 roku, o godzinie 10:50 ra­
no, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia lOgo lipca, o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 2129 West 
Webster Ave., do kościoła św. 
Jadwigi, a stamtąd na cmen­
tarz Św. Wojciecha na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Nina Marie i Celeste, córki; 
Wayne Cabote, zięć; Jan i Ed­
win Sieja, bracia; Caryn, wnu­
czka; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Józef Wojciechowski i Syn, 
Telefon AR 6-4630.

(8, 9)

Wszystkim krewnym 1 znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka, babcia nasza, córka moja, 
siostra i szwagierka nasza, ś.p.

Konstancja M. 
Swierczynski 

(Swier) 
(z domu Piaskowska) 

(żona ś.p. Leona, 
córka ś.p. Michała)

Członkini Pioneers Club of 
Zenith Radio Corp., po krótkiej 
chorobie, pożegnała się z tym 
światem, opatrzona Św. Sakra­
mentami, dnia 6go lipca, 1971 
roku, po południu, w średnim 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia lOgo lipca, o godzi­
nie 9:45 rano, z Kopec Funeral 
Home. pnr. 5259 W. Roscoe 
(narożnik Lockwood), do ko­
ścioła Św. Genowefy, a stam­
tąd na cmentarz Queen of 
Heaven do mauzoleum.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Matthew (Shirley) Siesicki 
i Janis (Raymond) Kulm, syn, 
córka, synowa i zięć; Kahtleen, 
Karen, Michael i Leon, wnucz­
ki i wnuki; Josephine Pia­
skowski, matka; Stanley (Ste­
phanie) Pasko, Joseph Pia­
skowski, Frank (Madelyn) 
Passco i Stella (Arthur) Parz, 
siostry, bracia, szwagrowie i 
bratowe; wraz z całą rodziną.

Prosimy nie nadsyłać kwia­
tów.

Pogrzebem zajmuje się: 
Stanisław J. Kopec, 
Telefon 545-6974.

(8.91
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Odpust Maryjny 
u Ojców Karmelitów w Munster

Chociaż “Biuro Pogody” pociesza 
nas, że fala rekordowych upałów 
minęła, to przecież zawsza letnie 
miesiące wyprowadzać będą w 
każdą niedzielę mieszkańców miast 
i osiedli, nad jezioro, rzekę, czy

niczając w tym dniu zabawy. Żlił 
się i na kazaniu ksiądz, narzeka­
jąc, że ludzie bardziej wiążą od­
pust ze straganem karuzelą i krzy­
kliwymi handlarzami, aniżeli z na-
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MAPKA POGODY — W ciągu najbliższych 30-tu dni 
mieszkańców stanu Illinois czeka na ogół wyższa tempe­
ratura niż normalnie, zwłaszcza w południowej części 
stanu gdzie zapowiada się suszę i upały.

Meksykanie w Obronie

w las, po zdrowie, po słońce, po 
twieże powietrze, po mniej lub 
więcej godziwą rozrywkę, których 
dzisiaj zwłaszcza nie brak zresztą 
i w mieście.

W Kraju wyjeżdżało się nie­
jednokrotnie w święto latem na 
tradycyjny ODPUST, do bardziej 
•dległej nawet parafii. Nie zawsze 
pobożność, czy uczczenie miejsca 
świętego sprowadzało ludzi na 
odpust. Rodzin i jej odwiedziny, 
zabawa, interes, bogaty folklor 
związany z typowo ludowym oby­
czajem, gromadził lud okoliczny 
na odpuście. Zżymał się niejedno­
krotnie pleban na swoje owieczki, 
że “odpust, to nie rozpust”, ogra-

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
NADAWANIA 
CODZIENNIE

•GŁOS POLONU” 
WOPA—1490 KC

Codziennie
•d 4:30 po poł.

i od 5:30 wieczorem
W Soboty 4 - 6:30 wiecz.

pp. Mgr. JÓZEF 1 SŁAWA 
MIGAŁO WIE—Właściciele 

p. DIANA MIGAŁA-CIHAK 
Kierowniczka

GODZINA SŁONECZNA
UDU PUCIŃSKIEJ

Stacja WEDC

7 dni w tygodniu
8:30 - 0:30 rano

“KAWALKADA”
Stacja WOPA

Codziennie • 1, 3:30 i 6:30 
•raz • 8-ej wiecz.

Dr. W. SIKORA
Producent i Właściciel

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC—1240 KC

Codziennie 7.8:30 rano 
8 * 3 poŁ w niedziele

ROBERT
LEWANDOWSKI

Właściciel

•TONY PIEŃKOWSKI 
Show”

Stacja WTAQ—1300 KC 
Cediiennia 3:35 - 10:00 rano

•GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA” 

Stacja WTAQ—1300 KC 

Sobota 6:35 - 7:30 wiecz.
JADWIGA i ANTONI

PIEŃKOWSCY, Kierownicy

“POLSKA
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja WOPA

Codziennie od 12 w poł. 
do 12:30 po poł.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA

Codziennie
od 6:30 do 7:30 rano 

Sobota 11 - 11:30 rano 
Niedziela 1 - 2 po poł.

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

POLSKI PROGRAM 
W CHICAGO 

Nadawany Cztery Razy 
w Tygodniu

“KŁOPOTY 
SIEKIERKO W” 

Stacja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek, środę, 

Czwartek i Piątek 
7 -7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI 

Anonserzy 
PELAGIA i BRONISŁAW 

MROZOWIE

bożeństwem i oczyszczeniem su­
mienia w spowiedzi świętej, by do­
znać prawdziwego odpustu, to jest 
darowania od Boga kary należnej 

' aa grzechy.
To były niezapomniane, pełne u- 

j roku, barwne, radosne, nabrzmiałe 
i nie tylko pobożnością, ale bogatym 
obyczajem ludowym polskie, reli­
gijne, katolickie odpusty.

Od szeregu lat bywam tutaj u 
polskich Karmelitów w Munster, 
Indiana w drugiej połowie lipca 
na takim pobożnym wprawdzie 
odpuście.

W każdym szczególe widać, że ci 
polscy zakonnicy starają się go 
urządzić zgodnie z religijnymi za­
łożeniami, a jednocześnie nastro­
jem Maryjnego Sanktuarium jak- 
najbardziej pobożnie.

Przytem jest to odpust naprawdę 
charakterystycznie polski, i dlatego 
nie brak mu wybitnie polskiej o- 
prawy i polskiego nastroju uczest­
ników. A zatem i polskie potrawy, 
budki, loteria, szkoda że nie ma 
polskiej karuzeli i do kompletu 
polskiej kapeli góralskiej czy kra­
kowskiej, by przygrywała polskie 
melodie do tańca . . . tyle w nim 
polskiej barwy, tyle uroku, że 
chciałoby się na tym polskim od­
puście nie tylko wymodlić w oj­
czystej mowie, ale i wyżyć w pol­
skim obyczaju.

Nie mam zamiaru namawiać Oj­
ców by desakralizować, by laicyzo- 
wać ubrew swoim przekonaniom 

i religijny i kościelny ściśle ob­
chód swojego święta Matki Bożej 
Karmeli tańskiej, ale chciałbym 
spotkać się z podobnymi sobie 
na polskim odpuście w niedzielę, 
18-go maja w Munster, Indiana 
i przeżyć to jeszcze raz...

Nie wiem czy ten polski obyczaj 
wyrósł na katolickim odpuście, czy 
taki katolicki w kraju odpust zo­
stał okraszony i tak zewnętrznie u- 
bogacony polskim obyczajem. Cza­
ruje mnie zawsze POLSKI OD­
PUST. — Antoni Lipka

Czy Brytyjski 
Policjant Dostanie 

Broń?
Specjalna grupa ekspertów w 

brytyjskim Home Office roz­
waża obecnie rewizję dotych­
czasowego regulaminu służbo­
wego policji, a przede wszyst­
kim zmianę dotychczasowego 
i głęboka zakorzenionego w 
brytyjskiej tradycji, nie no­
szenia przez policjantów bro­
ni palnej. Powodem tej ewen­
tualnej rewizji i uzbrój nia 
brytyjskiego Bobby jest ros­
nąca w kraju przestępczość. 
Od 1955 roku, ilość prze­
stępstw wzrosła przeszło 10 
procent, a szczegół nie mor­
derstw i rabunków.

Sekr. Volpe 
Na Ambasadora?

W Washingtonie krążą od 
pewnego czasu uporczywie po­
głoski, jakoby Sekr. Trans­
portu Publicznego, John Vol­
pe, miał wkrótce opuścić ga­
binet i otrzymać proponowa­
ną mu przez prez. Nixona am­
basadę w jednym z większych 
krajów europejskich.

Nie warto przecież smażyć się 
Chicago, gdzie temperatura pra­
wie stale jest ponad 90 stopni. 
Ale nie tylko upał tutaj dokucza. 
“Polution” w tym roku jest więk­
sze. niż w latach poprzednich. 
Dlatego szybko trzeba zdecydo­
wać się na wyjazd poza miasto, 
gdzie powietrze jest czyste, a 
upały tak nie dokuczają.

MAYOR PRZESTĘPCA — 
Thomas Whelan (na zdjęciu) 
do niedawna mayor Jersey 
City, N. J., został usunięty 
z urzędu zgodnie z werdyk­
tem ławy przysięgłych, która 
uznała go winnym łapownic­
twa i szeregu innych nadużyć. 
Wraz, z Whelanem dyscypli­
narnie zwolniono z powiato­
wych stanowisk 7 osób.

W

Austin, Teksas. (K. W.) — 
Ks. Biskup Reicher, Ordyna­
riusz diecezji w Teksasie ogło­
sił zmiany księży w parafiach 
w diecezji Austin. Zmiany te 
dotknęły trzech księży, pocho­
dzenia meksykańskiego, prze­
nosząc ich ze stanowisk wyż­
szych na niższe. Natychmiast 
zorganizowali bunt przeciw 
decyzji Biskupa, zwołując ze­
brania parafian. Przez tydzień 
pikietowali Kurię Biskupią, 
aczkolwiek nikogo w niej nie 
było, bo Biskup nakazał za­
mknąć biura diecezjalne. Nie 
mniej jednak telewizja, radio' 
i miejscowe dzienniki pomo­
gły mniejszości meksykań­
skiej w ogłaszaniu wyrządzo­
nej “krzywdy”. Zasadą Ks. 
Biskupa diecezji Austin jest 
nieogłaszanie zażaleń osób 
przeciw księżom w parafiach. 
Dlatego ofiarą nieporozumie-

Zmuszony Do 
Rezygnacji

Seattle, Wash. (UPI) Phi­
lip J. Meranto, nowo zatrud­
niony członek fakultetu uniw. 
Washington, został oskarżony 
o ukrycie faktu aresztowania 
go podczas demonstracji w u- 
niw. Illinois w dniu 6-go maja 
tego roku, na aplikacji złożo­
nej w uniw. Washington.

Rektor dr Charles Odega- 
ard zapowiedział wobec tego, 
że kontrakt zawarty z Meran- 
to będzie unieważniony, a “je­
go rezygnacja przyjęta z dn. 
20-go sierpnia.”

Rosnące Znaczenie 
Connally ego

Fakt, że regularne zebrania 
“trójki” gospodarczej, do któ­
rej należą: Sekretarz Skarbu, 
Przewodniczący Rady Ekono­
micznych Doradców i Szef 
Biura Budżetu i Administra­
cji odbywają się obecnie w 
Departamencie Skarbu, wy­
daj e się wskazywać na rosną­
ce znaczenie Sekretarza Skar­
bu Johna Connally w spra­
wach polityki gospodarczej 
rządu. Uprzednio, zanim Con­
nally wszedł do gabinetu — 
“trójka” zbierała się w pry­
watnym klubie waishingtoń- 
skim, do którego należy Prze­
wodniczący Rady Ekonomicz­
nych Doradców Prezydenta, 
Paul W. McCracken.

Napewno nie warto też wybie­
rać się w daleką podróż, bo to 
i drogo kosztuje, a poza tym za­
biera dużo czasu i nieraz wraca 
się z takich wakacji bardziej zmę­
czonym, niż się było przed wy­
jazdem. Nie warto daleko jeździć 
także i dlatego, że w odległości 
zaledwie paru godzin od Chicago 
można świetnie wypocząć, aby 
nabrać sił na okres nieprzyjemnej 
w naszym Chicago zimy, a także 
przyjemnie i wesoło spędzić czas 
na letnisku LEAFWOOD RESORT 
w South Haven, Michigan.

Położone w odległości paru mi­
nut od jeziora Michigan, letnisko 
to ma wygodne mieszkania, oraz 
doskonalą polską kuchnię. Ale pa­
miętając o tym, że nie samym I 
chlebem człowiek żyje, właściciel j 
letniska Jerzy Silny, zapewnił go­
ściom szereg atrakcji i rozrywek, i 
Piękna plaża, rybołówstwo, jazda I 
konna, golf, gry sportowe, a wie­
czorem tańce przy dźwiękach 
przyjemnej muzyki, do dyspozycji [ 
gości jest też duży basen kąpie-! 
Iowy.

Adres letniska jest:— LEAF­
WOOD RESORT, Base Lane j 
Road. South Haven, Michigan 
49090.

Tel. (616) 637-9954.
Najprędzej jednak możecie Pań­

stwo zrobić rezerwacje, czy też 
otrzymać bliższe informacje pi- 
sząc na adres: Mr. Jerzy Silny, 
2714 N. Troy, Chicago, Illinois, 
60647, albo też telefonując po go­
dzinie. 5-ej na numer: ĄL 2-3514. 
Tam też można zasięgnąć infor­
macji co do wyjątkowych cen i 
dużych zniżek dla dzieci.

Dojazd do letniska LEAFWOOD 
RESORT jest łatwy. Dwie godzi­
ny samochodem z Chicago, albo 
autobusem, który podwiezie Pań­
stwa prawie do samego letniska. 
Nie należy jednak zwlekać z de­
cyzją i zrobieniem rezerwacji.

1 (RM.)

nia musiał paść nie kto inny 
jak sam Biskup Ordynariusz. 
Parafianie ogłosili bojkot, 
księża wyrazili postanowienie 
nie opuszczenia swoich obec­
nych placówek. Autorytet Ks. 
Biskupa został złamany, bo 
przeniesienia musiał odwołać, 
pomimo że miał poważne po­
wody do przeniesienia tych 
księży. Jednym z księży jest 
nie Meksykanin, Litwin, któ­
ry najbardziej jest oddany 
sprawie mniejszości Meksy­
kańskiej.

Karol M. Franciszkiewicz.

Wizyta Szefa CIA 
w Izraelu

Cicha i bez rozgłosu wizyta 
Dyrektora CIA, Richarda 
Helms’a w Izraelu miała na 
celu między innymi, stwier­
dzenie na miejscu i wyjeśnie- 
nie, kto pobiera kluczowe de­
cyzje w Izraelu i kto przy­
puszczalnie będzie rządzić 
krajem w najbliższej przy­
szłości. Wobec rozbieżności 
oficjalnych i nieoficjalnych 
raportów w tej sprawie, dy­
rektor Helms postanowił zba­
dać kulisy dyspozycyjnych o- 
środków politycznych Izraela 
osobiście.

★ AUTA
’68 PONTIAC - - - 772-8924

Sprzedam Dwa 
Samochody Ciężarowe

Kompletnie przystosowane do 
Stawiania płotów metalowych.

Oraz MOTORÓWKĘ 
(Motor 75 K.M.) 

Dzwonić po polsku po 8 wiecz.

Tel. 342-0919
★PRACA

SUMMER
MEN AND WOMEN

Over 18 — Car.
Northwest suburb. Exciting job. 

Pays $3.60 per hour.
Call Ray—541-3777

POTRZEBNE mówiące po polsku 
małżeństwo do opieki nad budyn­
kiem. Darmo mieszkanie. Właści­
ciel poza miastem. 227-6644.

★ PRACA ŻEŃSKA
DRAPERY 

SEAMSTRESS 
Experienced drapery seam­
stress. wanted. Have to 
know layout of material 
and operate commercial 
sewing machine. Good sal­
ary and working conditions.
Helms Work Room

Prospect Heights, Ill.
253-4960

ARTISTIC Lettering Studio. — 
Wykształcimy. 427-2541.

MÓWIĄCYCH PO POLSKU 
KOBIET DO PRACY 

Przy Assembly w Fabryce 
Zgłoszenia 

NU-TREND PRODUCTS 
2521 W. Armitage Ave., Chicago 

2 piętro 
227-1626 ,

"W DOMU 
NIEWOLI" 
Wstrząsająca książka 
Beaty Obertyńskiej 
o losach Polaków 

w Sowietach.
Książka posiada uzupełnienie 

w postaci 13 pięknych 
wierszy Autorki.

Blisko 500 stron.

Ceng S^OO
Z przesyłką $5 50 

Zamówienia prosimy 
nadsyłać:

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Ave. 
Chicago, 111. 60622

(Na C.O.D nie wysyłamy)

Uciekajcie Państwo Od Upałów i “Polution” 
Do Znanego Letniska Leafwood Resort, Mich.

★ Pomoc Domowa
CLEANING WOMAN 

WANTED
One day week, steady; for busi­
ness place, references, near North. 

Good transportation.
Some English necessary. 

337-6951—9 a.m. to 5 p.m.
ODPOWIEDNIEJ kobiety do pil­
nowania dzieci w wieku szkol­
nym, w godzinach rannych, 5 dni 
w tygodniu. Zamieszkać.

582-4869 .
POTRZEBNA kobieta do sprząta­
nia domu raz na 2 tygodnie. 
___________276-6914

COOK—HOUSEKEEPER
Live in, must have recent refer­
ences, near North apt. Two adults. 
Summers, Chicago, Winters, Palm 
Springs.

Call WH 3-2313

FRYZJERKĘ
DAMSKĄ - MĘSKĄ 

z znajomością układania peruk. 
Dzwonić wieczorem po 8-ej;

225-4977
KOBIETY-TOWARZYSZKI — za 
mieszkać. — HU 6-4382.
POTRZEBA starszą panią do to­
warzystwa starszej pani.

Tel. EV 4-5906

* ROZMAITE
SPRING MAKING 

EQUIPMENT
2 automatics, 1 torsion, foot 
presses and other wire form­
ing equipment. All recently 
rebuilt. Priced to sell.

392-2026

★ ODZIEŻ
MĘSKIE ubrania — $1.50, płaszcze 
— $1.00, spodnie — $0.50, szorty, 
spódnice, bluzki — $0.25, sukien­
ki — $0.25 i $0.50.

3541 W. North Ave.

★ PARCELE
PÓŁNOCNY-ZACHÓD

Próżny, przeznaczony na 5 farm 
grunt przy dobrej drodze. Blisko 
na zakupy i do szkół. $1,000 wpła­
ty z dogodnymi warunkami spłat.

231-1025
PÓŁNOCNY-ZACHÓD

5 niezamieszkałych akrów w okrę­
gu farmerskim, przy dobrej dro­
dze. Blisko sklepów i szkół. $1,000 
wpłaty oraz dogodne spłaty.

231-1025

★ DO WYNAJĘCIA
4 POKOJOWE mieszkanie, 2 pię­
tro, space ogrzewacze do objęcia 
1 sierpnia. 252-8773 po 5-ej.

5 LARGE 
MODERN ROOMS

2nd floor heated. Newly decor­
ated. Excellent transportation and 
shopping. Montrose & Western 
Area.

967-8052 After 4 P.M.
4 POKOJE ogrzewane, dla doro­
słych, na pierwszym. Okolica Mil­
waukee-Belmont.

Tel. 282-3562 albo 278-3562
3 POKOJOWE mieszkanie. An­
gielski bezment. 4415 W. Cortez. 
384-1385.
4 POKOJE na 1-ym, Jackowo, dla 
dwojga. PAlisade 5-3604.
4 DUŻE jasne pokoje, ogrzewacz. 
227-0997.
6 POKOI, 2 piętro, ogrzewane. 
1656 N. Talman.
POKÓJ dla mężczyzny, z wygo­
dami. Dzwonić 489-1675. .
6 POKOI , 2-gie piętro, ogrzewa­
ne, dorosłym lub z 1-2 dziew­
czynkami. Blisko Kedvale-North. 

227-7586 po 6-ej.
3 POKOJE, łazienka, nowocześnie 
odnowione. — HU 6-1319.
4 POKOJE, okolica Augusta- 
Pulaski. — 384-5724.
3 POKOJE ogrzewane, gorąca wo­
da, łazienka, kryta weranda.

EV 4-3239
4 OGRZEWANE pokoje z gorącą 
wodą do wynajęcia.

1857 N. Albany Ave.
LOGAN SQUARE — Umeblowa­
ny pokój, bielizna, używalność 
kuchni lub nie, dla pana.
__________ 489-7292

★ MILWAUKEE, WIS.
★ PRACA

RIVERVIEW HOSPITAL
in Crookston, Minn.

Offers excellent, immediate opportu­
nity for the following personnel:

• MD ANESTHESIOLOGIST
(C.R.N.A.)

• Nurse ANESTHETISTS (2)
(C.R.N.A.)

Salaries commensurate with experi­
ence and education. Also

• Rigistered Nurses
• Licensed Practical Nurses

These are challenging positions in a 
progressive hospital.

Opening on all shifts. Good salaries 
plus differentials paid. All applicants 
must be eligible for licensing in State 
of Minnesota. Excellent development 
plans. We are presently 190 bds, ex­
panding in the near future. Conve­
niently located rooms and apartments 

I to hospital. Write, apply or call:
Personnel Department

320 So. Hubbard St. 
Crookston, Minn. 56716 
Phone: 218-281-4681

★PRACA ŻEŃSKA

★ PRACA MĘSKA

WARTOWNIKÓW
POTRZEBUJEMY WAS.

Zrobimy wszystko — aby za­
trudnić najlepszych wartow­
ników. Rozwijamy się szybko 
i potrzebujemy ludzi do uzu­
pełnienia naszych szeregów 
wartowniczych. Aplikanci mu­
szą pracować na różne zmiany. 
Dostarczamy mundury. Do­
świadczenie nie konieczne.
Zapłata $95 do $100 na tydzień 
z możliwością podwyżki po 6 
miesiącach.
Świetne świadczenia firmowe, 
włączając płatne wakacje.
Muszą mówić po angielsku.

Pisać lub telefonować:

GEICO
5260 Western Ave. 

301-656-1450
Chevy Chase, Md.
An Equal Opportunity Employer

POTRZEBNY 
CHŁOPIEC 

w wieku lat 16 lub wyżej 
zamieszkały w obrębie 
par. św. Jana Kantego 

do sprzedawania 
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO 
przed kościołem w niedzielę. 

Zgłoszenia osobiste 
lub telefoniczne:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
1201 Milwaukee Ave. 

Telefon 278-8790
Pytać o Edwarda Karczewskiego 

MAINTENANCE 
Should have mechanical ability. 

Will train to maitain small 
machines, small manufacturing 

concern. 
Near South Side. 
45 hours a week.

Good starting salary. 
Inquire at:

2215 S. Michigan Ave.
POTRZEBNY MĘŻCZYZNA 

Jako ogólny pomocnik do składu 
linoleum, od 9:30 rano do 3 po 
poł.

Zgłoszenia 
LINOLEUM CENTER 
1500 W. Chicago Ave. 

Tel. 666-0771
SEWAGE TREATMENT 

PLANT OPERATOR 
and or 

Water Department Operator 
Apply 

Village of Glen Dale Hts. 
1440 Circle Dr. — or call 

Woody Gregory at 469-5902

POTRZEBA
MĘŻCZYZNY

Z DOŚWIADCZENIEM 
PRZY WY ROBIE WĘDLIN 

Sześć dni w tygodniu. Dobra 
Zapłata i stała praca. Zgłosić 
się natychmiast:
2101 W. CHICAGO AVE.

Jeżeli chcecie rozmówicie się 
po polsku.

AUTO MECHANIC
Bustling foreign car operation needs 
top-notch man familiar with all types 
of imports. Will guarantee the right 
man $240 per week minimum. Only 
interested in quality individual see 
Mr. O. Garek.

DATSUN—MARKHAM 
5601 S. LaGrange Rd. 

LaGrange, Ill.

★ OSOBISTE
MĘŻCZYZN!, mający kłopoty 
małżeńskie czy rozwodowe, zwróć­
cie się o pomoc do A.D.A.M.’s — 
American Divorce Association 
for Men. Telefonujcie wieczora­
mi po 6-ej: — 386-3856; w dzień: 
922-4113._____________________

★MEBLE
SPRZEDAM kuchnię gazową, $20 
oraz 154 tonowy “air-condition,” 
$40, jeden 2 tonowy “air condi­
tion,” $30. Tel. 696-4439 po 6ej.

★ RUMMAGE SALE
WYPRZEDAŻ w basemencie w 
sobotę i niedzielę, 10 i 11 lipca, 
tylko od lOej—5 po południu.— 
2155 N. Tripp Ave.

★ Letniska Do Wynajęcia
3 POKOJOWE mieszkanie do wy­
najęcia. na wakacje w okolicy 
Wisconsin Dells, SP 2-1493.
PIĘKNE letnisko w Powers Lake, 
3 pokoje do wynajęcia od 11 lip­
ca. 489-1675.
NEW BUFFALO, Michigan, u- 
meblowany pokój, kuchenne przy­
wileje, na tydzień lub week-end. 
Blisko jeziora i sklepów.

656-6599

★ Poszukuje Mieszkania
.STARSZA pani poszukuje sypial­
ni na Jackowie. 252-7189.

★ KONTRAKTORZY
Zróbcie Raz — A Dobrze !

Roboty ciesielskie, obicia, dachy, 
fugowanie, kanalizacja, cemento­
wanie, podpory, malowanie, rynny. 

KOMPLETNE PRZERÓBKI 1 
Reperacje, wewnątrz i zewnątrz.

Od kominów do piwnicy ' 
w mieście i poza miastem.

489-5000

★ MILWAUKEE, WIS.
★ PRACA ŻEŃSKA '

★ DOMY
LAFOLLETE PARK, 6 pokojo­
wy, murowany, o 3 sypialniach 
dom. Nowy bojler. Nowy tank 
gazowy na gorącą wodę. Nowy 
dach. Nowy garaż na 2*4 auta. Dy­
wany. Piec i lodówka. Niska 20- 
tka. 5145 W. Potomac.
3 SYPIALNIOWY, murowany, 
pełen bezment. Zgłoszenia przy 
64th Place i Mennard St. — 
64th Place i Menard St. 735-0275.

2 Brick Buildings
Excellent condition, Damen and 
Chicago Ave. Asking $40,000. Call

751-0755
—SCHNEIDER AD- 

3343 N. KEATING 
4700 Zach.

2 mieszkaniowy Stucco. 5 pokot 
każde oraz zakryte werandy. Ta- 
felkowana kuchnia i łazienka', peł­
ny bezment, garaż na 1 auto. — 
Parcela 37x184.
Niskie podatki. $35,900

BIURO:
3920 N. Central 545-8600
PRZEZ WŁAŚCICIELA, muro- 
wany budynek, 2x6, 1x3, 2 auto­
wy garaż, szafkowe kuchnie, bli­
sko 57-ej i Whipple. 778-8257.

PRZEZ WŁAŚCICIELA, murowa­
ny 2x6, dwa oddzielne ogrzewa­
nia, garaż na 2 auta, niskie po­
datki, w dobrym stanie, w par. 
Św. Franciszka z Assyżu.

252-1464
2x4, 1x3, MUROWANY, nowy 
bojler, kryte werandy, zimowe 
okna-siatki, gorącą wodą ogrze­
wanie, dodatkowa parcela z ga­
rażem na 2 auta. Avondale. Wła­
ściciel. ----- CA 7-3294.

WDOWA SPRZEDAJE 
Murowany Dom 
Z garażem. 2x5 i 1x3.

Blisko Fullerton-Austin.
$47,500

227-2299
FOREST GLEN

Obszerny 7 pokojowy, murowany 
bungalow. Dobrze utrzymany. Ga­
raż na 2 auta, pełny bezment, du­
ża szafkowa kuchnia, 1% łazien­
ki, zakryta weranda, dywany, 
draperie, wiele dodatków. Blisko 
szkół i komunikacji. Niskie po­
datki. Okolica Foster-Cicero. — 
Przez właściciela. $37,000.

777-7117
Dom Otwarty w Niedzielę 1-5 

2531 NORTH HAMLIN AVE.
2 mieszkaniowy, 1x7 z 5 sypialniami. 
2 łazienki oraz 1x4, nowoczesne kuch­
nie, garaż na 2 auta, czysty, trzeba 
obejrzeć aby ocenić.

AVONDALE REAL ESTATE
2925 W. Belmont 478-0136
PRZEZ właściciela, 4 i 3 pokoje, 
murowany dom, gazem gorącą 
wodą ogrzewanie. Dochodu $85 
miesięcznie. 227-7175.
WŁAŚCICIEL, murowany dom, 
6x4, $20,000 lub lepsza oferta.— 
Dąbrowski, KE 9-9667.
MILWAUKEE-DEVON 3 miesz- 
kaniowy, murowany garaż, ponad 
$30,000. Bez agentów. 631-8041.
5500 NA ZACHÓD—1300 na pół­
noc, 2 mieszkaniowy murowany, 
5 i 5, kryta weranda, parcela 
38x125, gazem gorącą wodą o- 
grzewanie, przez właściciela. — 
287-6535.
JADWIGOWO, 5 pokoi i zakład 
szewski z maszynerią, na pierw­
szym. 2x4 na drugim. Garaż.' Wła­
ściciel. 2104 N. Leavitt.
Z 3 SYPIALNIAMI Stucco, gazo­
we ogrzewanie, naturalny komi­
nek, kryta tylna weranda, duży 
basement, garaż na 2 auta, para­
fia St. Angela. Wiele dodatków. 
Poniżej $20,000.—287-3062.
7 ROOM FRAME, 4 bedrooms— 
2nd floor, 2 full baths, full base­
ment, new plumbing and electrie 
220 v., 2 car garage—side drive, 
50x120 foot lot, $21,000. Vic. 1000 
N.—5800 W.—287-7032.
3 POKOJOWE mieszkanie, wy­
remontowane, ciche, czyste, na 
Helenowie, zaraz do objęcia, $75 
miesięcznie. 276-9261.

2628 N. SPRINGFIELD 
(3900 W.)

5 mieszkaniowy murowany budynek, 
5x4, parcela 50x125, murowany garaż 
na 4 auta z bocznym wjazdem. Olejem 
para ogrzewany. $15,000 wpłaty. Wła­
ściciel sfinansuje pozostałość.

FAIRWAY REALTY 
472-7474

4888 W. ARMITAGE 
Atrakcyjny, z żółtej cegły, 10-4ek, 
2 sklepy, mieszkania o 1 sypialni. 
Gazem ogrzewanie. Dobry dochód. 
Muszą sprzedać dla zamknięcia 
spadku.

FOLKS
5042 Irving Pk. Rd. 725-7066
WŁAŚCICIEL sprzedaje, 1x514, 
murowany dom, 3 sypialnie, 7 let­
ni. garaż na 2 auta. 6500 W. Diver- 
sey. Tylko $36,500. — 637-5053.
8-MIO LETNI murowany bunga­
low, 514 pokoi, 3 sypialnie, pełen 
bezment, garaż na 2 auta, okolica 
Armitage i Cicero. 237-6727.

★ Domy Poza Chicago
wonderTlake

4 POKOJOWY DOM
Na cały rok, bezment, przywileje 
do jeziora, rybołówstwo.
Telefonować celem umówienia się:

815 653-9766

★ INTERESY
PROWADŹCIE WŁASNĄ OBSŁUG? 

PRALNI CHEMICZNYCH 
Sprzedając dorywczo lub na pełen 
czas nowe wyposażenie, wypróbowane 
produkty i udzielając instrukcji. 

Cena $1,375 plus podatek.
Pisać po dalsze informacje: 

BEVERLY 
MAINTENANCE PRODUCTS 

9825 S. Crawford 
Evergreen Park, IU. 80442

NA SPRZEDAŻ TAWERNA, 
SALA DO TAŃCA. 

Dom z 3 Sypialniami
40 akrów ziemi, asfaltowa droga, 
$25,000 — zo gotówkę mniej.

669-3572 
LUBLIN, WISCONSIN

GROCERY - DELICATESSEN — 
Northwest suburb. Small shop­
ping center. Air conditioned. 

342-9381 — 825-9629

COME TO BEAUTIFUL NEW ORLEANS 
Excellent opportunities for 

• HEAD NURSES • STAFF R.N.
For new medical and surgical units, which will open soon. 

All shifts, good salaries, plus differentials for shift work. 
Liberal personnel policies. Excellent fringe benefits.

Write or Call (504) 897-3311
JANIS VEILLON, PERSONNEL DEPT.

TOURO INFIRMARY
1401 FOUCHER ST.

NEW ORLEANS, LOUISIANA 70115



Chicagoska Rada Szkolna- 
Rozrzutny Pracodawca 

Skala Płac Pracowników Wzrosła 
o 42% w Ciągu 5 Lat

Dochodzenia, jakie miały 
wykazać przyczyny olbrzy­
mich wydatków i. w konsek­
wencji, deficytu Rady Szkol­
nej, prowadzone w ciągu 4-ch 
tygodni przez funkcjonariu­
szy Better Government Asso­
ciation i reporterów “S u n 
Time s”, wykazały znaczne 
różnice w pensjach pracowni­
ków i rzemieślników zatrud­
nionych przez Radę, w porów­
naniu do płac pracowników 
innych instytucji tak prywat­
nych, jak użyteczności pub­
licznej. Cała sprawa wyszła 
na jaw gdy Rada podała do 
wiadomości, że w wypadku, 
nieotrzymania dodatkowych 
$26 min. zmuszona będzie 

ograniczyć, na okres 6-ciu 
miesięcy, program nauczania 
w szkołach publicznych.

Rada domaga się pieniędzy
— powiedział George Bliss, 
dyrektor wykonawczy B G A
— jednocześnie podwyższa 
stale pensje pracowników. 

Dochodzenia wykazały, że w 
ciągu ubiegłych 5 lat pensje 
te wzrosły o 42%, a w po­
szczególnych wypadkach 
przekroczyły 50%.

Kierownik służby porząd­
kowej (woźnych, rzemieślni­
ków) w szkole średniej Crane, 
otrzymuje roczną pensję 
$19,944, natomiast zaledwie o 
dwie mile dalej w Circle 
Campus i Medical Center Uni­
wersytetu Illinois, kierownicy 
pełniący taką samą funkcję 
otrzymują $16,848. Pracowni­
cy zatrudnieni przez Radę

Szkolną przy zmywaniu okien 
w szkole średniej High Com­
mercial w śródmieściu, mają 
pensję roczną $9,192; za zmy­
wanie okien w budynku Ban­
ku LaSalle, także w śródmie­
ściu — prywatna firma płaci 
$7,488 rocznie. Elektrotechnik, 
zatrudniony w szkole'publivz- 
nej zarabia $16,865 rocznie; 
rząd federalny, który wypłaca 
pensje wyższe od prywatnych 
przedsiębiorstw, płaci elektro­
technikom $10,337 rocznie.

Wszyscy pracownicy zatrud­
nieni przez Radę Szkolną na­
leżą do związków zawodo­
wych, ale Rada nie omawia 
tych spraw z przedstawiciela­
mi związków lecz wzoruje się 
na skali płac pracowników 
Rady Miejskiej.

Budżet Rady na r. 1971 za­
wiera pozycję $50 min. na 
wypłaty dla służby porządko­
wej i rzemieślników, zatrud­
nionych przy wszelkiego ro­
dzaju naprawach, przy czym 
rzemieślnicy mają zapewnio­
ną pracę na okres całego roku 
i otrzymują znacznie większe 
pensje od robotników, nale­
żących do tych samych związ­
ków zawodowych, lecz za­
trudnionych w prywatnych 
instytucjach.

Dochodzenia. BGA i Sun 
Times wykazują, że na tere­
nie Chicago Rada Szkolna, w 
porównaniu z innymi praco­
dawcami przyjęła najbardziej 
kosztowny system konserwa­
cji budynków.

Ogilvie Rozważa Możliwość 
Redukcji Zasiłków Społecznych

Gubernator Ogilvie zasta­
nawia się poważnie nad re­
dukcją wypłat zasiłków spo­
łecznych, w celu zmniejszenia 
$250 "min. deficytu budżetu 
stanowego. Współpracownicy 
gubernatora donoszą, ze 
Springfield, że Ogilvie trak­
tuje redukcję zasiłków jako 
“ostatnią deskę ratunku”, z 
której skorzysta w ostatecz­
ności. W dniu 3 marca, skła­
dając sprawozdanie finanso­
we, Ogilvie wypowiedział się 
przeciw redukcji zasiłków, za­
znaczając, iż uczyni to jedy-

Ubezpieczenie 
Od Przestępstw
Mieszkańcy 11-tu stauów, 

w tym Illinois, oraz Dystryk­
tu Columbia będą magli wy- 
kupować federalne polisy u- 
bezpieczeniowe, począwszy z 
dniem 1-go sierpnia, pokrywa­
jące straty wskutek kradzie­
ży, rabunku, zniszczenia przez 
wandali itp. Maksymalna su­
ma ubezpieczenia będzie wy­
nosić $15 tys. dla zakładów 
handlowych i sklepów, nato­
miast $5,000 w przypadku po­
lisy prywatnej indywidualne­
go mieszkańca. Stawki ubez­
pieczeniowe będą ustalone od­
powiednio dla każdej metro­
polii w oparciu o dane statys­
tyczne FBI, dotyczące prze­
stępstw w danym obszarze.

Program ubezpieczeniowy 
przeciwko stratom w wyniku 
przestpstwa został przyjęty 
przez nast. stany: Kalifornię, 
Connecticut, Maryland, Mas­
sachusetts, Michigan, Missou­
ri, New York, Ohio, Pensywa- 
nię, Rhode Island, District of 
Columbia i Illinois.

Informuje się również, że 
stawka ubezpieczeniowa (pre­
mium) ustalona dla metro­
polii będzie jednakowa na ca­
łym jej terenie, tzn. będzie 
ona taka sama w mieście, — 
gdzie wskaźnik przestępstw 
jest zawsze wyższy, jak i na 
przedmieściach.

nie vz wypadku, gdy wszyst­
kie inne próby zmniejszenia 
deficytu zawiodą.

Wydatki Wydziału Opieki 
Społecznej, które nie dotyczą 
znacznych i w p ł y w o wych 
grup głosujących, stanowią 
zachęcający obiekt do cięć 
budżetowych. Suma $1.12 bi­
liona, przeznaczona na powyż­
sze wydatki stanowi najwięk­
szą jednostkę w $5.9 biliono­
wym budżecie na rok 1972. 
Wprawdzie $525 min. z tej su­
my płaci rząd federalny, ale 
większość polityków pomija 
taką “drobnostkę” milcze­
niem.

W ostatnich miesiącach Ogil­
vie prowadzi zdecydowanie 
radykalną politykę w sprawie 
wydatków Wydz. Opieki Spo­
łecznej : w początkowym okre­
sie roku gubernator przyczy­
nił się do zaniechanie propo­
nowanej 3-procentowej pod­
wyżki zasiłków dla wyrówna­
nia wzrastających kosztów u- 
trzymania, pomimo, że w prze­
szłości było to stale prakty­
kowane przez Władze stano­
we.

Gubernator dał do zrozu­
mienia, że podpisze uchwalo­
ną przez obie Izby stanowe 
ustawę, uprawniającą do o- 
trzymania zasiłków tylko te 
osoby, które wykażą się za­
mieszkaniem przez okres ca­
łego roku w stanie Illinois. 
Przed podpisaniem ustawy 
Ogilvie chce dokładnie wie­
dzieć jakie korzyści wynikną 
z tego dla stanu.

Przewiduje się, że guberna­
tor zażąda zmniejszenia, u- 
chwalonej przez władze usta­
wodawcze sumy na wyższe 
szkolnictwo, przewyższającej 
o $58 min. wyznaczoną w 
budżecie gubernatora. Guber­
nator prawdopodobnie posta­
wi veto, gdyż zmiana ustawy 
wymaga 3/5 większości usta­
wodawców.

Przydział dla szkół podsta­
wowych i średnich, większy o 
$8 min. od przewidzianego w 
budżecie, zostanie zatwier­
dzony przez gubernatora, i

PODPIS PREZYDENTA ostatecznie ratyfikuje 26-ta po­
prawkę konstytucyjną, nadającą prawo do powszechnego 
glosowania obywatelom w wieku od lat 18-tu.

W Pierwszym Narodowym Banku w Chicago

Dearborn i Madison

szyfr do 
po czym 
nie mógł 
zabranej

PAMIĄTKOWY 
ALBUM WOJSKA 

POLSKIEGO 
NA ZACHODZIE

GODZINY:
8:30 do 6:00 wiecz., poniedziałek
8:30 do 4:00 po poł., wtorek do piątku 
Członek F.D.I.C.

Centralny Miejski Komitet 
Demokratyczny zabronił dłu­
goletnich praktyk zmuszania 
pracowników publicznych do 
składania danin w formie pie­
niędzy lub czasu jako nieofi­
cjalnych warunków do utrzy­
mania przez nich wykonywa­
nej pracy.

Rezolucja w tej sprawie 
przedstawiona przez Mayora 
Daley i przyjęta jednogłośnie 
zaznacza nowy program poli­
tyki obejmujący kon trakto­
rów, firmy zaopatrujące oraz 
jakiekolwiek firmy w mieście.

Mayor Daley zaznaczył w 
wywiadzie dla reportetów, iż 
akcja demokratycznych ko- 
mitymanów wardowych w 
mieście nie stoi w żadnym 
związku z decyzją US Sądu 
Najwyższego, w sprawie poli­
tycznego systemu patronażo- 
wego w Chicago.

Rezolucja uchwalona w śro­
dę deklaruje za oficjalny kie­
runek polityki partii zakaz i 
sprzeciw dla przymusowych 
danin i kontrybucji przez 
p r a c o w ników publicznych, 
kontraktorów lub właścicieli 
firm zaopatrujących na rzecz 
jednostki jalę i organizacji. 
Wyraża również sprzeciw dla 
przy musowych działalności 
politycznych jakiegokolwiek 
pracownika publicznego, pra­
cownika partyjnego czy oso­
by indywidualnej lub orga­
nizacji.

Mayor Daley wyjaśniał re­
porterom, iż deklaracja ta o- 
znacza, iż nie będą pobierane 
żadne opłaty i kontrybucje 
przymusowe, ale oczywiście 
ochotniczo zaoferowane, będą 
mogły być przyjmowane. Pod­
kreślił przytem, że cała orga­
nizacja partii zbudowana jest 
na ochotniczym udziale i że 
jest on pewny, że praca człon­
ków partii wypływa od 
członków pragnących pełnić 
swą pracę, a nie z przymusu. 
Przez lata całe było znane, iż 
komitymani wardowi, a przy­
najmniej w wielu wardach 
pobierali pewną część procen­
tową od płac pracowników 
publicznych, opłaty wardowe, 
na organizację. Procent ten 
wahał się od 1 do 6 procent z 
płacy. Odnosiło się to do ty­
sięcy pracowników patronażo- 
wych, mianowanych czasowo 
na funkcje polityczne. Pra­
cownicy Służby Cywilnej, a 
szczególnie pełniący dobrze 
płatne funkcje z wyznaczenia 
czasowego, często składali o- 
chotnicze kontrybucje na par­
tię.

Mayor Daley ogłosił rów­
nież, iż miejski komitet wy­
znaczył syna Mayora, Rich­
arda Daley Jr., do pełnienia 
obowiązków demokratyczne­
go komitymana wardy 11-ej,

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu, pol­
skiego, do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jedynym jego wolnym 
głosem.

“ZA NASZĄ 
I WASZĄ 

WOLNOŚĆ”

Albany, N.Y. (UPI) Anal­
fabeta, robotnik rolny, J. P. 
Holt, otrzymał sto tysięcy do­
larów odszkodowania od sta­
nu, za nielegalne aresztowanie 
go oraz przetrzymanie go w 
więzieniu, gdzie na skutek od­
mrożenia w lodowatej celi 
musiano odjąć mu nogę, sto­
pę i pięć palców u jednej ręki.

Holt Zeznał w sądzie, że zo­
stał nielegalnie aresztowany 
w styczniu 1968 roku, gdy 
szukał schronienia przed trza­
skającym mrozem w domu są­
siada, który nie chdiał go 
wpuścić do domu i wezwał po­
licję. Zabrany do więzienia, 
Holt ubrany był bardzo lekko, 
został osadzony w lodowatej 
celi, z której w dwa dni póź­
niej został przewieziony do 
szpitala, cierpiąc na odmroże­
nie. — Holt powiedział, że z 
uzyskanej sumy, wypłaci za­
legle rachunki w szpitalu na 
sumę $28.000.

Vosnosa, zabierając mu $1,500 
gotówką i pierścień wartości 
$2,500 przed domem na ul. 
Huron.,

Nieporozumienie między o- 
bu adwokatami trwało od 
1947 r. na tle prowadzenia 
sprawy spadkowej po śmierci 
Peter Smirnitisa, który pozo­
stawił majątek wartości $125 
tysięcy. Parry złożył pozew 
w sądzie apelacyjnym, oskar­
żając Vosnosa i drugiego ad­
wokata, którzy byli doradca­
mi spadkobierców oraz trzech 
innych, włącznie z konsulem 
greckim w Chicago i jego asy­
stentem.

Daniel Parry, lat 70, emeryt 
pracuje częściowo i ma swoje 
biuro pnr. 77 W. Washington. 
Parry ma się stawić w piątek 
w sądzie, pod zarzutem mor­
derstwa.

czyli wardy Mayora Daley. 
Młody Daley wejdzie więc na 
miejsce sen. stanowego' Ed­
warda Nihill, demokraty, któ­
ry jest również superinten- 
dentem opłat za wodę w De­
partamencie Wody i Sanita- 
cji. Mayor powiedział, iż Ni­
hill sam prosił go o zwolnie­
nie z funkcji komitymana 11 
wardy i rozważa także ustą­
pienie z urzędu stan, senato­
ra. Na jego miejsce wymienia 
się często młodego syna May­
ora Richarda Daley Jr., a na­
wet na ewent. miejsce kon- 
gresmana J. Kluczyńskiego, 
który reprezentuje demokra­
tyczny 5-y dystrykt. Tego ro­
dzaju pogłoski sporadycznie 
są wymieniane.

drużyny Cubs i White Sox. 
Dotychczas boisko jest pod 
sportowym patronatem futbo­
lowej drużyny Bears. Po prze­
budowaniu stadionu można 
będzie zorganizować nawet 
Olimpiadę, powiedział mayor. 
“Nie chciałbym widzieć jak 
stadion Soldier Field zostaje 
burzony. Wydaj e mi się, że nie 
jest to całkiem wykluczone, 
że wybudowanie dzisiaj po­
dobnego obiektu kosztowało­
by Misko $150 milionów”.

Zapytany czy spodziewa się 
obecnie ustania krytyki i 
skarg Daley odpowiedział, że 
nie. “Skargi nigdy nie ustają. 
Wszystkie jednak zawiado­
mienia listowne i telefoniczne 
jakie otrzymaliśmy faworyzu­
ją budowę nowego lotniska 
nad jeziorem stosunkiem gło­
sów 2 do 1”.

Mayor Daley wyznaczył 
pięcioosobowy zespół archi­
tektów i inżynierów, którzy 
rozpatrzą możliwości renowa­
cji starego stadionu Soldier 
Field zamiast budowy nowe­
go boiska nad brzegiem jezio­
ra. Daley zapowiedział, iż 
wszelkie akcje realizacyjne 
planów nowego stadionu zo- 
stają wstrzymane do chwili 
złożenia przez pięcioosobowy 
komitet raportu.

“Nie znaczy to wcale, że po­
rzucamy myśl o budowie no­
wego stadionu lecz tylko to, 
że staramy się szczegółowo 
zbadać możliwości wkorzysta- 
nia Soldier Field”, oświadczył 
mayor. Możliwość odbudowy 
i modernizacji starego stadio­
nu winna być dokładnie roz­
patrzona zanim zostanie pod­
jęta ostateczna decyzja, twier­
dzi przewodniczący komitetu 
Patrick L. O’Malley.

Budowa nowego stadionu 
kosztowałaby $55 milionów. 
Obiekt obliczony byłby na 
75,000 widzów. Stadion zloka­
lizowany, byłby na południo- 
wy-wschód od Soldier Field, 
które to boisko ma być zbu­
rzone w przypadku budowy 
nowego. Po ogłoszeniu bliż­
szych szczegółów nwestycji, 
nowy stadion nie doczekaw­
szy się nawe^ pierwszych kro­
ków realizacji stanął ogniu 
krytyki. Głównym zarzutem 
jest obawa, że obiekt sporto­
wy zniszczyłby kompletnie 
przyległą część nadbrzeża je­
ziora. Nie jest również pewne 
czy boisko byłoby samowy­
starczalne. Jeżeli nie, wówczas 
konieczne byłyby podwyżki 
podatków, które najprawdo­
podobniej objęłyby chicagos- 
kie hotele i motele. Innym ar­
gumentem przeciwko budo­
wie stadionu jest fakt, ż? re­
nowacja i modernizacja stare­
go stadionu Soldier Fięld by­
łaby o połowę tańsza od bu­
dowy całkowicie nowego o- 
biektu.

Mayor Daley przewiduje 
możliwość przystosowania 
Soldier Field do gry w bejs- 
bola, jeżeli zgodzą się na to

| The First National Bank of Chicago

Przesłuchy 
w Sprawie Hałasu
Problem skażania powietrza 

zbytnim hałasem ma być pod­
dany przesłuchom publicz­
nym urządzanym w dniach 28 
i 29 lipca w Chicago, dla ca­
łego rejonu Środkowego Za­
chodu. Przesłuchy te nakaza­
ne są przez władze federalne.

Informacje zebrane użyte 
mają być później przez US 
Kongres przy załatwianiu 
spraw kontroli skażenia po­
wietrza. Podobne przesłuchy 
odbędą się w sześciu innych 
miastach w kraju.

W Chicago będą od 9 rano 
w sali Króla Artura w Shera­
ton hotelu, pnr. 505 N. Michi­
gan ave. W pierwszym dniu 
zebrane będą oświadczenia od 
przedstawicieli prze mysłu, 
profesjonalistów i uniwersy­
tetów. W drugim dniu zebra­
ne będą uwagi i zalecenia od 
mieszkańców.

Demokraci Wprowadzają Zakaz 
Przymusowych Danin Na Partie

Jedna z najbardziej ruchli­
wych ulic w śródmieściu była 
w czwartek widownią zbrod­
ni, gdy adwokat Daniel Parry 
postrzelił śmiertelnie adwoka­
ta Johna D. Vosnos, lat 32, na 
chodniku przed domem 20 N. 
Clark ul. Vosnos, ze strzałami 
w głowie i piersiach został 
przewieziony do szpitala He>n- 
rotin, gdzie stwierdzono 
śmierć. Parry, według zeznań 
świadków, po oddaniu strza­
łów do Vosnosa uciekł boczną 
ulicą i wszedł do budynku 
Chicago Title & Trust pnr. 111 
W. Washington, ścigany przez 
Richarda C. Housera, lat 20, 
żołnierza z oddziału słynnych 
“Zielonych Beretów” oraz 
Thomasa Kinney, woźnego 
Chicago Title & Trust. Powia­
domiona przez ścigających po­
licja, która w kilka minuit po 
wypadku przybyła na miej­
sce, znalazła 25-kalibrowy pi­
stolet, który Parry położył na 
stole, gdy został zatrzymany 
wewnątrz budynku.

Detektyw William Savage i 
sierżant policji Bruce Jaffray 
podali do wiadomości, że jak 
wynika ze wstępnych docho­
dzeń powodem zabójstwa by­
ła sprawa sądowa, w której 
obaj adwokaci występowali. 
Vosnos, który przybył do St. 
Zjednoczonych z Grecji w 
1927 r. był prezesem Greek- 
American Progressive Assn. 
Child Welfare Inc., agencji 
zajmującej się zbiórką pienię­
dzy na stypendia dla uczniów 
greckiego pochodzenia. W lip- 
cu 1948 r. dwaj bandyci pobili

Komitet Spec. Zbada Możliwości 
Renowacji Stadionu Soldier Field

• KUPUJCIE W SKŁADACH •
KTÓRE OGŁASZAJĄ SIR

* w DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM I

TOM’S SAVE-WAY FOODS
PRODUCE & MEATS 

5644 W. Diversey 
Phone ME 7-1030

SALE FOR WED., JULY 7th 
Thru TUES., JULY 13th

APRICOTS—3-lbs. $1.00
CHERRIES—3-lbs. $1.00

CANTALOUPES—3 for $1.00
CABBAGE—lb. 10c

CUCUMBERS & 
GREEN ONIONS—10c Each

PORYWACZE — Robert Lee Jackson z Maryville, Tenn, i jego przyjaciółka z Gwate- 
malii, Ligia Lucrecia Sanchez Ancilla (po prawej) aresztowani w Buenos Aires, dokąd 
uprowadzili samolot pasażerski, lecący z S an Antonio, Texas. Jackson, lat 36, jest we­
teranem amerykańskiej Floty.

Napad 
Na Gangstera

Trzej zamaskowani, uzbro­
jeni bandyci pobili i obrabo­
wali członka “syndykatu kry­
minalnego”, gangstera Leo 
Rugenforda, w jego biurze 
pnr. 1104 W. Randolph. Ru- 
genford, właściciel hurtowni 
mięsa. Asco Wholesale Meats, 
zeznał, że gdy usłyszał dzwo­
nek do drzwi frontowych, o- 
tworzył je, i trzej mężczyźni 
wpadli do mieszkania, zabrali 
portfel gangstera, w którym 
znajdował się także 
kasy ogni otrwałej, 
uciekli. Rugenford 
dokładnie określić -
przez bandytów sumy.

Adwokat Zamordowany
Na Ulicy w Śródmieściu

Kolega Po Fachu Oskarżony o Śmiertelne 
Postrzelenie J. D. Vosnosa

Najlepszy 
Sąd w Kraju

Chicagoski Sąd od wypad­
ków drogowych został uzna­
ny przez American Bar Assn. 
za najlepszy w kraju i na czo­
łowym miejscu wśród 20-tu 
sądów drogowych, którym 
Bar Assn przyznało wyróż­
nienia.

Szef sądu okręgowego pow. 
Cook, sędzia John S. Boyle 
wyraził swe zadowolenie z 
przyznania pierwszego miejs­
ca sądom drogowym w Chica­
go i oświadczył, iż istotnie 
Chicago posiada najlepszy sy­
stem sądów w kraju. Pogra­
tulował również kierownikowi 
sądów od wypadków drogo­
wych, sędziemu Raymondowi 
Berg i sędziemu Eugenduszowi 
Wachowskiemu, za wprowa­
dzenie ulepszeń w systemie 
sądownictwa.

Poznajcie Się z Panną Charlotte Klesen
Panna Klesen jest osobą, którą chętnie poznacie. Jest ona konsultantką 
do spraw klientów w naszym Centrum Międzynarodowym i pomoże Wam 
załatwić wszelkie Wasze sprawy bankowe wygodnie, bezpiecznie i z 
pełnym zrozumieniem. Nie tylko dlatego, że Panna Klesen zna się na 
zagadnieniach bankowych, lecz głównie dlatego, że mówi ona płynnie 
po polsku.

Panna Klesen zapozna Was z rozmaitymi rodzajami planów oszczędno­
ściowych w The First, a wszystkie one są zaasekurowane do $20,000 przez 
Rząd Stanów Zjednoczonych. Może ona również wyjaśnić jakie korzyści 
wypływają z posiadania konta członkowego lub skrytki bankowej. Panna 
Klesen ułatwi wam także załatwienie ewentualnej pożyczki. Będziecie 
mieli osobistego przewodnika w każdym dziale bankowym gdzie tylko 
będziecie przeprowadzać transakcje.

Wszelkie usługi The First National Bank of Chicago są obecnie do 
Waszej dyspozycji, omówione i załatwione w języku polskim bez żadnych 
dodatkowych kosztów.

Złóżcie wizytę Pannie Klesen w naszym Centrum Międzynarodowym 
mieszczącym się na parterze, w południowej części naszego Banku. Wska­
zówką będą dla Was wywieszone flagi międzynarodowe.

$100,000
Odszkodowania

THE FIRST. Gdzie wieecj osób oszczędza niż. gdziekolwiek*' indziej 
)

Piękna oprawa z wytłaczanym 
Orłem Białym w Koronie

Moc zdjęć z życia żołnierzy 
polskich z II Wojny 

Światowej 
CENA ZNIŻONA 

75c
Jest to okazja — zamawiajcie 

pisząc

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago, Illinois 60622 
(Na C.O.D. nie wysyłamy)

DZIENNIK ZWĄZKOWY (ZGODA) PIĄTEK, 9-GO LIPCA (JULY), 1971

MEAT SPECIALS
U. s. Choice
BLADE CUT 4 On |h 
POT ROAST
U. S. Choice
BONELESS 
BEEF STEW 79c lb.
U. S. Choice
GROUND ROUND 79c lb.
U. S. Choice
ROUND BONE 
POT ROAST 69c lb.
U. S. Choice
Boneless Rolled
BOSTON ROAST 89c lb.

FREE DELIVERY
« Phone ME 7-1030

HOURS: Daily 8:30 to 7 P.M. 
Saturday 8:30 to 6 P.M.


